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INFORMACJA O WIZYCIE A. NETO W POLSCE A POLITYKA MIESZKA- 
' NIOWA I JEJ ZADANIA NA ROK BIEŻĄCY

Posiedzenie Biura
Politycznego KC PZPR

Biuro Polityczne KC PZPR 
na posiedzeniu 3 bm. zapozna 
ło się z przebiegiem oficjalnej 
wizyty prezydenta Ludowej 
Republiki Angoli, sekretarza 
generalnego KC Ludowego Ru 
chu Wyzwolenia Angoli Ago- 
stinho Neto w Polsce.

Biuro Polityczne zapoznało 
się z oceną realizacji polityki 
mieszkaniowej i rozdziału 
mieszkań w roku 1976 i zada­
niami na rok bieżący. Akcepto 
wano także rządowy program 
podniesienia jakości budow­
nictwa mieszkaniowego.

W ostatnich latach uzyska­

no szczególnie du^y postęp w 
rozmiarach budo^mictwa mie 
szkaniowego i tworzeniu bazy 
materiałowo-technicznej jego 
rozwoju. Wzrosła średnia wiel 
kość mieszkań w budownic­
twie wielorodzinnym i ich funk 
cjonalność,

Obecnie jednym z najważ­
niejszych zadań jest przyspie 
szenie prac nad uzbrojeniem 
terenów przeznaczonych pod 
zabudowę. Konieczne jest rów 
nież - zaostrzenie kryteriów ja 
kościowych odbioru budyn­
ków mieszkalnych.

Biuro Polityczne zleciło 
wszystkim zainteresowanym re 
sortom podjęcie niezbędnych 
kroków celem nadrobienia za­
ległości oraz podniesienia ja­
kości budownictwa mieszkanie 
wego.

Zwrócono uwagę na obowią­
zek przestrzegania obowiązu­
jących zasad rozdziału miesz­
kań we wszystkich typach bu 
downictwa i istniejących zaso 
bach mieszkaniowych, na ściś 
lejsze powiązanie rozdziału lo 
kali z potrzebami zakładów 
pracy. (PAP)

Współpraca 
polsko-małezyjska

3 bm. zakończyły się w 
MSZ polsko-malezyjskie roz­
mowy plenarne, które prowa­
dzili ministrowie spraw zagra 
nicznych Emil Wojtaszek i 
Tengku Ahmad Rithauddeen. 
Omawiano sprawy dalszego 
rozwoju stosunków dwustron­
nych, dokonano wymiany po­
glądów na szereg zagadnień 
międzynarodowych. Na zakoń 
czenie rozmów przyjęty został 
wspólny komunikat o wizycie 
malezyjskiego ministra w Pol 
sce. (Omówienie zamieszcza­
my na sir. 2).

Ministra spraw zagranicz­
nych Malezji — Tengku Ahma 
da Rithauddeena przyjęli wczo 
raj przewodniczący Rady Pań 
stwa — Henryk Jabłoński i 
prezes Rady Ministrów — 
Piotr Jaroszewicz. (PAP)

Kombajny z nowej hali

Ruszyła produkcja w nowej hali Fabryki Maszyn Rolniczych „Agro- 
met" w Strzelcach Opolskich. Halę tę opuszcza każdego dnia 18 
kombajnów do zbioru ziemniaków, a ponadto kopaczki i roz- 
drabniacz łącin. Rozbudowa „Agrometu" kosztowała miliard zło­

tych.
Fot. — CAF

CO O TYM SĄDZICIE Zair zawiesił stosunki

„Fucha"i praca
Przed kilku dniami byłem świadkiem ożywionej wymiany 

zdań, ba — sprzeczki nieomal, paru kolegów z biura 
< projektowego. Chodziło o prace zlecone, wykonywane 

— na ogół — po godzinach normalnych zajęć zawodowych.
— Jeżeli wyrysowujesz do czwartej nad ranem, jako pracę 

zleconą, projekt oczyszczalni kości dla Centrali Odpadków — 
wywodził Aski — to me możesz sprawnie u nas pracować, bo 
przecież zjawiasz się w biurze niewyspany, zmęczony, wyja­
łowiony z wszelkiej myśli twórczej i wypruty z jakiejkolwiek 
inicjatywy. Jest to moim zdaniem postępowanie nieetyczne.

— A co to kogo obchodzi, co ja robię w nocy? — pytał 
Becki, przeciwstawiając się twierdzeniu Askiego. — Jeden 
idzie na pokera, drugi zrobi skok w bok od małżeńskiego 
łoża, trzeci po prostu nie może spać, bo jest znerwicowany, 
a ja ślęczę w domu nad deską projektową, aby szybciej spła­
cić pożyczkę zaciągniętą na budowę „chaty". Uważam, że 
w moim postępowaniu nie ma nic niemoralnego, nie hazar­
duję się, żony me zdradzam, a wręcz przeciwnie — pragnę, 
aby mogła w sobotę i niedzielę spokojnie wypocząć w tej 
„chacie" nad jeziorem.

— Wziąć jednak powinieneś pod uwagę — wtrącił się do 
rozmowy Ciumpała — że nasz pracodawca ustalając dla cie­
bie stosunkowo wysoką pensję, nie płaci ci za samo stanie 
przy rajzbrecie, lecz i za to, że w tym czasie myślisz, zaś »o 
co wymyślisz i jakie znajdziesz najlepsze rozwiązanie, prze­
niesiesz na swój projekt. Jeżeli zaś ty „główkowałeś" w no­
cy, sprzedając rezultat tego komu innemu, a w opłaconym 
przez pracodawcę czasie przeżuwałeś bezmyślnie tę, co zle­
cił ci kierownik, nie wywiązałeś się z nałożonego na ciebie 
obowiązku.

— Mówisz o skrajnym przypadku — dodał Zybała — bo 
może Becki nie przychodzi aż tak zmęczony, żeby nie wnieść 
nic *wórczego do swej działalności zawodowej...

— Tak, z pewnością coś tam wymyśli, ale me będzie to 
wynik taki, jaki osiągnąłby gdyby pracował w pełni sił twór­
czych. Becki pracuje najwyżej na pół obrotów — stwierdził 
Aski.

— A kto może udowodnić, że moja praca ma całe lub też 
połowiczne obroty? Może właśnie ja potrafię działać tak wie- 
k>warsztatowo? — próbował bronić się zainteresowany.

Podsumował to Ciumpała.
— Rzeczywiście, sq ludzie o mniejszej i większej inwencji, 

z większym i mniejszym zasobem sił i nawet jeżeli uważa­
my, iż Becki postępuje nieetycznie wobec naszego pracodaw- 
cYt to stopień owej niennoralności jest o wiele niższy niż tych, 
którzy w godzinach swego normalnego zajęcia wykonują 
inne, opłacane przez innych, prace.

Istnieje w ekonomii pojęcie, które nazywa się „czas pokry­
ty". Nie trzeba być szczególnie bystrym obserwatorem, ooy 
zauważyć, że co najmniej połowa przeróżnych „fuch” —, po­
dejmowanych zarówno przez hydraulika, jak przez projek­
tanta budowlanego — jest wykonywana w takim czasie po­
mytym. Przez kogo? Przez podstawowego pracodawcę, a więc 
Przez państwo. Społecznie negatywnych skutków tego ro­
dzaju praktyk nie trzeba udowadniać.

Ale załóżmy, iż w instytucji A lub B pojawiłby się jakiś szef, 
który by zbadał i zindywidualizował rzeczywiste możliwości 
swego personelu, przydzielając stosownie do nich zadania 
i część pracowników zwolnił lub przesunął na inne odcinki, 
zostałby on uznany za niepoczytalnego, narażając się na mia- 
oo tego, który narusza stosunki międzyludzkie.

Czy WięC przeróżne „fuchy", dodatkowe zlecenia, napra- 
wy lub projekty techniczne, doradztwa, nadzory i opracowa- 
^o nie kłócą się z obowiązkami wobec pracodawcy podsta­
wowego? Czy moralnie obojętny jest fakt, iż siły i twórcza 
mwencja — opłacone już przez jedną instytucję — zostają 
sprzedane instytucji drugiej? Czy — z drugiej strony — moż- 
na mieć zastrzeżenia do kogoś, że kosztem swoich sił, zdro­
wia i czasu wolnego chce więcej zarobić i podejmuje, na 
°9ół nawet społecznie pożyteczne dodatkowe proce?

WOJCIECH STASZEWSKI

co O TYM SĄDZICIE? Czekamy na Wasze listy do naj- 
Wiższego poniedziałku włącznie. ® Nasz adres: O „Głos 
wielkopolski” © skrytka pocztowa 1074 @ 60-959 Poznań.

dyplomatyczne z NRD
Rząd Zairu ogłosił oficjalnie 

decyzje zawieszenia stosun­
ków dyplomatycznych z Nie­
miecką Republiką Demokra­
tyczną. Personelowi Ambasa­
dy NRD dano 48 godzin na 
opuszczenie kraju. Uzasadnia­
jąc tę decyzję, rząd Zairu 
oskarżył NRD o dostarczanie 

.broni powstańcom w zairskiej 
prowincji Szaba.

’ Jak informuje Agencja ADN, 
rzecznik Ministerstwa S^raw 

'Zagranicznych NRD odrzucił 
w poniedziałek bezpodstawne 
i oszczercze zarzuty wysuwa­
ne przez rząd Zairu w spra­
wie rzekomego udziału NRD w 
starciach zbrojnych w poł il-

5 maja 
Plenum CRZZ

5 bm. zbiera się 
;wie CRZZ na III 
: plenarnym.

Tematem obrad

w Warsza- 
posiedzeniu

są zadania
związków zawodowych w roz 
wijaniu aktywności kultural­
nej i pogłębianiu socjalistycz­
nej świadomości ludzi pracy.

Narada aktywu
samorządu rolniczego
Dzisiaj odbędzie się w Urzę­

dzie Rady Ministrów w War­
szawie krajowa narada akty- 

: wu samorządu rolniczego, 
i Omówione zostaną najważniej 
; sze problemy doskonalenia 
• działalności samorządu na wsi 
■ oraz jego rola w aktywizacji 
społeczno-zawodowej rolników.

, PAP

Konin

Hutnicze święto 
i słowo

Załoga konińskiej Huty Alu 
minium tradycyjnie co roku 
obchodzi swój Dzień Hutnika 
W tym roku szczególnie pod­
kreśla się tutaj jego wagę, bo 
wiem hutnicy realizują ważne 
zobowiązanie wykonania po­
nad plan 500 ton wyrobów 
walcowanych, 100 ton odle­
wów i zaoszczędzenia na każ- 

• dej tonie wyprodukowanego 
aluminium jednego kilograma 
podstawowego surowca — tlen 
ku glinu. Podczas świątecz­
nych uroczystości zalęga koniń 
skiej huty otrzyma sztandar 

jprzechodni przyznany za wy-

Dokończenie na sir. 2

Inwestycja dla rolnictwa

niowej 
również

prowincji Szaba, jak 
w sprawie rzekomych

dostaw broni z NRD dla pow 
stańców.

Rzecznik wyraził ubolewa­
nie z powodu niczym nie uzasad 
nionego zawieszenia przez Zair 
stosunków dyplomatycznych z 
NRD. Podkreślił on, że rząd 
Zairu najwidoczniej dał się 
wprowadzić w błąd świadomie 
rozpowszechnianym i ns y nua - 
cjom i fałszywym informa­
cjom, których autorzy pragną 
przy pomocy tego rodzaju nie­
wybrednych kłamstw odwró­
cić uwagę od własnej współ­
pracy z rasistowskim reżimem 
Południowej Afryki. (PAP)

Dspasza J. Cedenbała
I sekretarz KC Mongolskiej 

Partii Ludowo-Rewolucyjnej, 
przewodniczący Prezydium 
Wielkiego Churału Ludowego 
MRL Jumdżagijn Cedenbał, 
stojący na czele delegacji par­
ty jno-rządowej Mongolskiej 
Republiki Ludowej, udającej 
się do Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej przelatując 
nad terytorium Polski przesłał 
z pokładu samolotu depeszę na 
ręce I sekretarza KC PZPR 
Edwarda Gierka, przewodni­
czącego Rady Państwa Henry­
ka Jabłońskiego i prezesa Ra­
dy Ministrów Piotra Jarosze­
wicza z serdecznymi pozdro­
wieniami dla narodu polskie­
go i życzeniami dalszych suk­
cesów w budowie rozwinięte­
go społeczeństwa socjalistycz­
nego, w walce o utrwalanie po 
koju. (PAP)

I krótko + krótko

Wystąpienie H. Jaroszka

W siedzibie ONZ odbyło się po­
siedzenie konsultacyjne grupy ne 
gocjacyjnej 26 państw nienukle- 
arnych. Zabierając 2 bm. głos na 
posiedzeniu grupy, przedstawiciel 
Polski, amb. H. Jaroszek podkre­
ślił, że całkowity i powszechny 
zakaz prób z bronią jądrową jest 
jednym, z najważniejszych zadań 
w działaniach na rzecz zaprzesta­
nia wyścigu zbrojeń, redukcji arse 
nałów zbrojeniowych i rozbroje­
nia.

Spotkanie na Kremlu

"Sekretarz generalny KC KPZR, 
L. Breżniew przyjął we wtorek 
na Kremlu członka Biura Poli­
tycznego KC KP Wietnamu, mi­
nistra obrony narodowej SRW, 
gen. Vo Nguyen Giapa.

Bezpodstawne zatrzuty

W miejscowości Garlstedt koło 
Bremy położono kamień węgielny 
pod kompleks koszar dla brygady

PFMŻ podwoi produkcję
Ważną częścią programu żyw 

nościowego kraju jest rozbu­
dowa i modernizacja fabryk 
produkujących maszyny dla 
rolnictwa. Decyzją rządu roz- 
pocznie się w roku bieżącym 
inwestycja w Poznańskiej Fa­
bryce Maszyn Żniwnych, któ­
ra pozwoli na podwojenie pro 
dukcji tych .zakładów. Przy 
ulicy Pstrowskiego zostaną wy 
budowane trzy hale produkcyj 
ne, w których pomieszczą się:

wydział mechaniczny, wydział 
montażu i wykończenia, maga 
zyn techniczny i hutniczy wy­
sokiego składowania oraz cen 
tralna krajalnia. W skład in­
westycji wchodzi także budy­
nek zaplecza technicznego (bę 
dą w nim biura konstrukcyjne 
i zakład elektronicznej techni­
ki obliczeniowej), budvnki so­
cjalne oraz obiekty towarzy­
szące.

Dokończenie na str. 2

Na polach Wielkopolski

Każda chwila
na wagę plonów

Po mokrym 
kwietniu, kiedy

i chłodnym 
to notowano

bardzo niskie temperatury (mi 
nus 11 stopni C. w woj. pils­
kim) mamy wreszcie ciepłą, 
słoneczną pogodę. Sprzyja ona 
wegetacji zbóż ozimych i traw, 
opóźnionej przynajmniej o ty­
dzień w porównaniu z podob­
nym okresem ubiegłego roku. 
Stan ozimin, jak i wschodzą­
cych zbóż jarych jest jednak 
lepszy niż w poprzednich la­
tach, straty zimowe minimal­
ne.

Trzeba liczyć się z później­
szym wykłoszeniem zbóż, od- 
rost traw też nie rokuje rych­
łego pokosu. Dlatego z ogrom­
ną pieczołowitością podchodzą

rolnicy do uprawy innych ro­
ślin paszowych, szczególnie bu 
raków cukrowych, których li­
ście przeznacza się na kiszon­
ki.

W Poznańskicm ładnie wscho 
dzą zasiane w terminie zboża 
jare. Prowadzi się zabiegi 
ochronne przeciw szkodnikom 
rzepaku, a także przeciw 
chwastom w zbożach i kukury 
dzy. Główne prace połowę kon 
centrują się jednak przy bura­
kach cukrowych zasianych w 
70 procentach, sadzeniu ziem­
niaków, wykonanym na poło­
wie planowanego areału i przy 
siewie kukurydzy. Zasiano po­
łowę obszaru przeznaczonego 
na ziarno i 20 procent areału 
kukurydzy silosowej, (emp)

wojsk USA. Minister obrony RFN 
G. Leber wykorzystał wtorkową 
imprezę do napaści na kraje so­
cjalistyczne. W kilku miejscach 
swego wystąpienia zachodnionie- 
miecki minister imputował Związ 
kowi Radzieckiemu agresywne za­
miary. Równocześnie G. Leber za 
powiedział wzmożenie zbrojeń 
konwencjonalnych w RFN.

Decyzja o legalizacji

Władze hiszpańskie wydały we
wtorek decyzję o zalegalizowaniu 
Komunistycznej Partii Katalonii, 
noszącej oficjalną nazwę Kataloń 
ska Zjednoczona Partia Socjali­
styczna (PSUĆ). Jej statut jest 
identyczny ze statutem KP Hiszpa 
nii, zalegalizowanej 9 kwietnia br.

Sojusz wyborczy w Hiszpanii

15 partii politycznych, popiera­
jących premiera A. Suareza utwo 
rzyło we wtorek wspólne ugrupo­
wanie — Unia Centrum Demokra 
tycznego (UDC) — w celu niedo­
puszczenia do zwycięstwa prawi-

+ krótko + krótko + krótko + krótko

cy w czerwcowych wyborach po­
wszechnych.

Wybór E. Steiner
Po raz pierwszy w historii

Szwajcarii kobieta została w po- ; 
niedziałek wybrana przewodniczą- 1 
cą Rady Narodowej (izby niższej) ! 
parlamentu tego kraju. Członkini 11 
Socjaldemokratycznej Partii Szwaj I, 
carii, E. Blunschy — Steiner wcho 
dziła w skład tej izby od r.
1971, w którym Szwajcarki uzy- i 
skały czynne i bierne prawa wy- i 
borcze.

Zatrzymanie K. Fołkertsa
We wtorek rano policja zachod- 

nioniemiecka ujęła w Konstancji j 
K. Fołkertsa, podejrzanego o 
udział w zamachu na prokuratora 
generalnego RFN, s. Bubacka. 
Jak wiadomo, Buback poniósł ; j 
śmierć w wyniku zamachu doko­
nanego przed miesiącem. Zginęły 
również dwie inne osoby, które w 
momencie zamachu znajdowały 
się w samochodzie prokuratora. 
Policja zatrzymała również J. 
Plambeck, towarzyszącą Folkert- 
sowi.
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fldy mówimy o postępie, 
o podnoszeniu jakości 

naszego życia — nie zaw­
sze jeszcze w pełni potrafi­
my uświadomić sobie war 
tość czasu. Szczególne­
go znaczenia problem ten 
nabiera w przemyśle, cho­
ciaż nie tylko.

W miarę unowocześniania 
środków produkcji i wzro­
stu kwalifikacji pracowni-
ków czas zyskuje na
wartości. Jeszcze w roku 
1970 w ciągu jednej minu­
ty przemysł uspołeczniony 
wytwarzał produkcję war­
tości 5 500 000 zł, w pięć lat 
później — już 9 250 000 zł! 
Łatwo pojąć więc, że każ­
de najmniejsze, nawet mi­
nutowe zakłócenie toku pro 
dukcyjnego oznacza w ska­
li kraju straty sięgające mi 
liardów złotych, niesłycha­
nie trudne do odrobienia. 
Co więcej — w owym cza­
sie przeznaczonym na „od­
robki” mogłyby przecież po 
wstać nowe, miliardowe 
wartości.

Spróbujmy rozejrzeć się 
wokół siebie: ileż takich bez 
powrotnie straconych, cen­
nych minut znalazłoby się 
w naszej codziennej pracy? 
Chociażby tylko wskutek 
jej „nieco” późniejszego roz 
poczynania i wcześniejsze­
go kończenia. A w trakcie 
roboczego dnia?

Nie chodzi wyłącznie o 
ścisłe przestrzeganie we­
wnątrzzakładowego regula­
minu. Potrzeba również — 
a może przede wszystkim 
— większej samodyscypli­
ny, poczucia odpowiedzial­
ności i świadomości, że pra 
cując dla siebie, pracujemy 
również dla (lecz nie „za”} 
innych, że wreszcie przy­
rost wspólnie wytwarzane­
go dochodu narodowego 
jest podstawą dobrobytu 
wszystkich Polaków.

Tyle przemysł. Trzeba 
wszakże uświadomić sobie, 
że nie mniejszą wartość ma 
jedna minuta również w ko 
munikacji, handlu, gastro- 

. nomii, służbie zdrowia, i że 
wartości te wzajemnie się 
przenikają; chociażby wów 
czas, kiedy na skutek nie­
sprawnie działającej komu­
nikacji wielu pracowników 
jednego zakładu rozpoczy­
na roboczy dzień z opóźnię 
niefn.

Czas to pieniądz — mó­
wią Anglicy, i chyba nikt 
nie wymyślił jeszcze bar­
dziej treściwej maksymy.

RES

Po posiedzeniu Biuro Politycznego KC PZPR Indeksy dla 70 000

Zadania budownictwa mieszkaniowego
Bilisko milion osób wpro­

wadziło się w ubiegłym 
roku do nowych miesz­

kań — wybudowano ich w ca 
łym kraju 273 000. Są to miesz 
kania większe, lepiej zaprojęk 
towane i nowocześniej wykoń­
czone niż przed kilku laty. Rów 
nież nowe osiedla zaplanowa­
no z większym rozmachem, o 
luźniejszej zabudowie, liczny­
mi urządzeniami towarzyszą­
cymi i rozleglejszymi obszara 
mi zieleni. Aby zobrazować 
rozmiary zmian zachodzących 
w naszym budownictwie mie-
szkaniowym przypomnij
my, że w roku 1971 budowa­
liśmy w przeliczeniu na 1000 
mieszkańców 5,8 mieszkań o 
średniej powierzchni 42 me­
trów kwadratowych, a w 
ubiegłym roku te same dane 
wyniosły odpowiednio: 7,9 mie
szkań i 48 metrów 
wych.

Postępy te stały 
we dzięki wielkim

kwadrato-

się możli- 
wysiłkom

skupionym na sprawnej reali 
zacji postanowień VI i VII 
Zjazdu PZPR, których uchwa 
ły uznały rozwiązanie proble­
mu mieszkaniowego za jedno 
z węzłowych zadań społeczno- 
gospodarczych.

W ostatnich latach znacznie 
rozbudowano bazę materiało­
wo-techniczną budownictwa. 
Umożliwiło to przyjęcie na bie 
żące pięciolecie planu, który 
przewiduje wybudowanie w la 
tach 1976—1980 co najmniej 
1 575 000 mieszkań, czyli o 
450 000 więcej niż w minio­
nym pięcioleciu. Z najbardziej 
liczących się dla budownic­
twa przedsięwzięć warto wy-

Hutnicze święto
.Dokończenie ze str. 1 

niki ubiegłoroczne przez Mini­
sterstwo Hutnictwa i Związek 
Zawodowy Hutników.

W sobotę, 7 maja o godz. 15 
w górniczym domu kultury 
„Oskard” hutnicy spotkają się 
na akademii. W niedzielę dla 
całego miasta hutnicy organi­
zują festyn w .amfiteatrze „Na 
skarpie”. Zaplanowano kier­
masz i loterię książkową, wy­
stępy regionalnych zespołów ar 
tystycznych, koncert reprezen­
tacyjnej orkiestry wojsk lotni 
czych, występy estradowe, po­
kazy ogni sztucznych, skoki 
spadochronowe, projekcję fil­
mu i powszechną zabawę ta­
neczną. Hutnicze festyny to 
już tradycja. Byle by tylko po 
goda dopisała, (jn)

KRONIKA DNIA
DNI KULTURY W HCP

Zakłady Metalowe „H. Cegielski** w Poznaniu maja duże osiągnię­
cia w realizacji hasła „Sojusz świata pracy z kulturą i sztuką”. Wczo­
raj w Zakładowym Domu Kultury HCP zainaugurowano majowe Dni 
Kultury. Oświaty, Książki i Prasy. Otwarto m. in. wystawę grafiki 
i rysunku Józefa Drążkiewicza. (bran)

KUBAŃSCY INFORMATYCY W POZNANIU

Warunki przyjęć
mienić uruchomienie w ubieg 
łym pięcioleciu 65 wytwórni 
elementów wielkopłytowych, 

przyspieszenie rozbudowy prze 
mysłów zaopatrujących bu­
downictwo w materiały i wy­
roby niezbędne do wykończe­
nia i wyposażenia mieszkań, a 
także przeznaczenie dwukrot­
nie większych nakładów na 
inwestycje komunalne.

Realizacja programu mieszka­
niowego nie odbywa s’ę jednak 
bez napiąć i kłopotów. Wywołuje 
je wiele czynników, wśród których 
najbardziej odczuwalne są okre­
sowe braki niektórych materia­
łów budowlanych, nienadążanie za 
bieżącymi potrzebami przemysłów 
produkujących elementy instala­
cji ogrzewczych, elektrycznych, a 
także za mały jak na obecne po­
trzeby potencjał przedsiębiorstw, 
wykonujących specjalistyczne ro­
boty przy uzbrajaniu terenów pod 
nowe osiedla.

Złą tradycją stało się nierytmicz

stwarzających właściwe wa­
runki dalszemu rozwojowi bu 
downictwa, jest tym ważniej­
sze, że z każdym rokiem rosną 
jego rozmiary, a także wyma­
gania użytkowników mieszkań. 
Niemałe są wysiłki, podejmo­
wane w tym celu przez posz­
czególne resorty i całą gospo­
darkę. W tym pięcioleciu np. 
wybudowanych zostanie 80 ko 
lejnych wytwórni elementów 
wielkowymiarowych — tak, aby 
w roku 1980 można było 80 
procent budynków wznosić w 
technologii wielkopłytowej. 
Przedsiębiorstwa budownic­
twa przemysłowego wydatniej 
wspomogą budowy mieszka­
niowe: już w br. mają one wy-
konać przy wznoszeniu no-

ne w poszczególnych 
wykonywanie planów 
twa mieszkaniowego, 
awansowanie zadań w

kwartałach 
budownic- 
Niskie za- 
pierwszych

miesiącach roku stwarza trudną 
sytuację w ostatnim kwartale, obni 
źa jakość robót, przesuwa nawet 
termin oddawania wielu domów 
na dalsze miesiące. Taka sytuacja 
powtórzyła się także w tym roku 
— wykonanie zadań budownictwa 
mieszkaniowego dalekie jest od 
przewidzianych na I kwartał 18 
procent rocznego planu. Nadrobię 
nie tjTh opóźnień wymagać bę­
dzie w najbliższych miesiącach 
pełnej mobilizacji wszystkich bu­
dowlanych i przemysłów z nimi 
współpracujących, stałej troski i 
uwagi władz terenowych.

Jak podkreślono na posiedzę 
niu Biura Politycznego KC 
PZPR — przezwyciężenie tych 
trudności i podjęcie działań

wych osiedli roboty wartości 
9 mld zł. W najbliższym cza­
sie utworzone zostanie Zjedno 
czenie Inżynierii Miejskiej z 
ośmioma silnymi przedsiębior­
stwami, które zajmą się uzbra 
janiem terenów w wojewódz­
twach najbardziej tego po­
trzebujących. Przyspieszy się 
także rozbudowę przemysłów 
produkujących materiały, któ-
rych brak odczuwa się naj-
dotkliwiej, a m. in. wszelkie­
go rodzaju izolacji i instalacji,
grzejników, wanien
zmywaków, lekkich

i zlewo- 
ścianek

działowych itp.
Te wysiłki i przedsięwzię­

cia zmierzają do jednego celu: 
jak najszybszego rozwiązania 
nabrzmiałych potrzeb mieszka 
niowych społeczeństwa, zapew 
nienia każdej polskiej rodzinie 
samodzielnego, nowoczesnego 
mieszkania.

HANNA GRZEGORCZYK

Z proc komisji sejmowych

Kadry dla leśnictwa
i przemysłu drzewnego
Sejmowa Komisja Leśnictwa 

i Przemysłu Drzewnego oma­
wiała sprawy kwalifikacji i 
dopływu kadr dla leśnictwa i 
przemysłu drzewnego oraz 
związaną z tym poprawę wa­
runków bezpieczeństwa pracy 
i zakładowej działalności so­
cjalno-bytowej.

W ostatnich latach poprawio 
no stan zagospodarowania la­
sów i uzyskano znaczny po­
stęp w mechanizacji prac leś­
nych. Stworzono nowoczesny 
przemysł meblarski, papierni­
czy, drzewny i płytowy; odda 
no do eksploatacji kilkanaście 
nowych zakładów, a wiele zmo 
dernizowano, co miało istotny 
wpływ na poprawę bezpieczeń' 
stwa i higieny pracy onaz po­
lepszenie warunków socjal­
nych załóg.

się około 1,5 raza więcej niż 
obecnie pracowników, a liczba 
robotników wykwalifikowa­
nych — wzrośnie blisko dwu­
krotnie.

Po zapoznaniu się z progra 
mem zapewnienia kadr dla leś 
nictwa i przemysłu drzewnego 
posłowie postulowali, aby stwo 
rzyć dogodniejsze warunki 
kształcenia zaocznego i pod­
nieść jego efektywność. Zwra 
cano również uwagę na zbyt 
mały dopływ do tej dziedziny 
gospodarki absolwentów wyż­
szych uczelni; wielu pracuje 
poza wyuczonym zawodem. W 
programie w większym stop­
niu, uwzględnić należy — mó 
wiono — reformę szkolnictwa 
i wprowadzenie w kraju po­
wszechnego średniego wykształ

Od 28 kwietnia do wczoraj przebywali w Poznaniu przedstawiciele 
Akademii Nauk Kuby — Miguel Gonzalez Royo — doradca prezydenta 
Akademii oraz Rodriguez Alejandro — wicedyrektor Instytutu In­
formacji Naukowej. Kubańscy informatycy zapoznali się m. in. 
z działalnością Zakładu Informacji Naukowej OIN PAN w Poznaniu.

(xr)

WYBRZEŻE W OBIEKTYWIE FOTOGRAFIKÓW

Rozpoczął się ogólnopolski plener fotograficzny poświęcony pol­
skiemu Wybrzeżu, jego związkom z morzem, gospodarką morską, 
krajobrazowi morskiemu, w imprezie uczestniczą fotograficy z pism 
ukazujących się na Wybrzeżu oraz w głębi kraju. Odbędą oni 10- 
dniowa wędrówkę po całym polskim Wybrzeżu podczas której zwie­
dzą około 50 obiektów gospodarki morskiej, liczne miejscowości 
uzdrowiskowe, osady rybackie. Efektem pleneru będzie wielka wy­
stawa fotograficzna eksponowana w Szczecinie i innych wojewódz­
twach. (PAP)

Wprowadzenie nowoczesnej 
techniki i technologii wymaga 
odpowiedniego przygotowania 
wyspecjalizowanych kadr. Dzię 
ki zwiększeniu liczby szkół za 
wodowych przygotowujących 
kadry dla leśnictwa i przemy 
słu drzewnego — do r. 1990 
wykształceniem wyższym i 
średnim legitymować będzie

„Dni Polskie"
W ramach trwających „Dni 

polskich” w Reims zorganizo­
wano w poniedziałek konkurs 
wiedzy o naszym kraju, po­
nadto czynne są wystawy 
przedstawiające rozwój Polski 
w różnych dziedzinach. (PAP)

J. Cartei zapowiada reformy społeczne
W trakcie kilkunastominutowe- 

go spotkania z dziennikarzami 
ikrcdytowanymi przy Białym Do­
nu Carter zapowiedział, że jego 
idministracja dokona reformy 
ibecnego systemu zapomóg 1 
wiadczeń społecznych.
Obejmując, urząd prezydenta 

Carter oświadczył, że program 
mian w dotychczasowym syste- 
nie świadczeń ogłoszony zostanie

z początkiem maja. Sprawa oka­
zała się jednak zbyt skomplikowa 
na, by można ją było rozwiązać 
w okresie cztereęh miesięcy urzę­
dowania administracji. Prezydent 
zapowiedział więc, że prace nad 
reformą będą kontynuowane, a 
pełny program ogłoszony zosta­
nie jesienią. Celem przygotowywa 
nej reformy — jak oświadczył 
Carter — jest wprowadzenie takie

go systemu zapomóg i świadczeń 
dla bezrobotnych i znajdujących 
się w nędzy, aby ułatwić im pod 
jęcie pracy. Realizowane obecnie 
rozmaite w różnych stanach sy­
stemy świadczeń zostaną uprosz­
czone i ujednolicone. Wprowadzo 
na zostanie kontrola, która powin 
na uniemożliwić zdarzające się 
obecnie oszustwa i nadużycia.

PAP

cenią, 
skusji 
stanu 
wielu

Wiele miejsca w dy- 
zajęły również sprawy 

BHP, który wymaga w 
branżach znacznej po-

prawy. Konieczna jest m. in. 
poprawa opieki zdrowotnej, 
zwłaszcza w leśnictwie i tarta 
cznictwie. Niezbędne jest w 
tym celu zwiększenie zakresu 
działania przemysłowej służby
zdrowia
organizacji. (PAP)

usprawnienie jej

na I rok
Blisko 70 000 osób przyję­

tych zostanie w nowym roku 
akademickim na I roku stu­
diów dziennych do szkół wyz 
szych. Liczba nowo przyję­
tych studentów nie ulegnie 
zmianie w porównaniu z ubieg 
łym rokiem.

W Ministerstwie Nauki, 
Szkolnictwa Wyższego i Tecn- 
niki ustalono warunki i tryb 
kwalifikowania kandydatów 
na I rok studiów dziennych w 
uczelniach podległych temu re 
sortowi. W zasadzie nie uległy 
one zmianie w zestawieniu z 
obowiązującymi w 1976 r.

Ustalono, że podstawą przy­
jęcia na studia jest zdany 
egzamin wstępny z przedmio­
tów obowiązujących na da­
nym kierunku. Prawo przyję 
cia bez egzaminu na określone 
kierunki przysługuje laurea­
tom bądź finalistom olimpiad 
i konkursów przedmiotowych 
oraz laureatom eliminacji 
centralnych Turnieju Młodych 
Mistrzów Techniki. Ponadto 
bez egzaminu na studia przyj­
mowani będą najlepsi absol­
wenci szkół średnich, skiero­
wani przez swoje szkoły.

studiów
Egzaminy wstępne rozpOcz. 

ną się 1 lipca br. Kandydat 
zdają egzamin pisemny a na- 
stępnie ustny; na niektórych 
kierunkach studiów dodatko- 
wo obowiązuje sprawdzian 
praktyczny lub z uzdolnień 
kierunkowych. Egzaminy pj. 
semne przeprowadzone będą 
jak zwykle anonimowo. Przy 
ocenie egzaminów nadal sto. 
sowany będzie system punkto- 
wy.

Kandydaci, którzy na egza­
minie wstępnym uzyskają 
średnią z przedmiotów kierun 
kowych co najmniej 4,1 - 
przyjmowani będą na studia 
niezależnie od obowiązujących 
dodatkowych kryteriów kwa­
lifikacyjnych.

W przypadku bardzo dużej 
liczby zgłoszeń na dany kieru­
nek — rektor może podnieść 
granicę tej średniej do 4,5 a na 
wet 4,75.

Na kierunkach studiów, na 
których limit miejsc nie zostą 
nie wypełniony w lipcu — ma 
że być przeprowadzona dodat 
kowa rekrutacja we wrześniu 
bieżącego roku. (PAP)

Komunikat polsko-malezyjski
(OMÓWIENIE)

Wspólny komunikat polsko-malezyjski stwierdza, że mini­
strowie spraw zagranicznych obu krajów przeprowadzili roz­
mowy na temat stosunków dwustronnych i problemów mię­
dzynarodowych. Rozmowy wykazały zbieżność lub bliskość 
stanowisk obu stron w istotnych problemach. Podkreślono za­
dowolenie z rozwoju obustronnie korzystnej współpracy, 
zwłaszcza gospodarczej, wskazując na możliwości jej dalsze­
go rozszerzania. Malezja podejmie odpowiednie działania dla 
promocji polskiego eksportu do tego kraju, co stworzy nowe 
perspektywy wzrostu zrównoważonej wymiany handlowej 
między obu państwami.

Polska i Malezja będą nadal działać na rzecz umocnienia 
pozytywnych przemian w świecie oraz uczynienia odpręże­
nia procesem trwałym, powszechnym i nieodwracalnym. Pod­
kreślono historyczne znaczenie aktu końcowego KBWE. Za- 

.akcentowano istotne znaczenie rokowań między ZSRR a USA, 
przede wszystkim w sprawie ograniczenia zbrojeń strategicz­
nych. Obie strony wskazały na wzrost roli ruchu państw nie- 
zaangażowanych na arenie międzynarodowej. Polska i Male­
zja są zdecydowane działać na rzecz zwołania światowej kon­
ferencji rozbrojeniowej: witają z zadowoleniem inicjatywę 
zwołania specjalnej sesji ONZ poświęconej problemom rozbro­
jenia, traktując ją jako ważny etap przygotowań do tej kon­
ferencji.

Oba kraje popierają koncepcję tworzenia strefy pokoju w 
Azji Południowo-Wschodniej. Dlatego też wyrażają opinie, że 
obce bazy powinny ulec likwidacji.

Malezyjski minister — w imieniu premiera swego kraju — 
ponowił zaproszenie dla premiera Piotra Jaroszewicza do zło­
żenia wizyty w Malezjn Zaprosił również min. Emila Woj­
taszka. Zaproszenia zostały przyjęte z zadowoleniem. (PAP)

Senat parlamentu Belgii
Znany jest już częściowo 

skład wyższej izby parlamen­
tu belgijskiego — Senatu, po 
wyborach powszechnych, jakie 
odbyły się 17 kwietnia br. 
Zgodnie z beligjską ordynacją 
wyborczą, 106 senatorów spo­
śród 181 uzyskało mandaty 
bezpośrednio w wyborach po­
wszechnych. Pozostali są wy­
znaczeni według obowiązują­
cej zasady proporcjonalności.

We wtorek 3 bm. około 700 
radców prowincjonalnych wy­

brało spośród siebie 50 sena­
torów, a 25 pozostałych człon 
ków Senatu dokooptują w śro 
dę obecni senatorzy.

W skład Senatu wchodzi 
obecnie 70 — przedstawicieli 
Partii Socjalno-Chrześcijań- 
skiej, 53 — Belgijskiej Partii 
Socjalistycznej, 15 — ze Zrze­
szenia Walońskiego, 25 — z L1 
beralnej Partii Wolności i 
stępu, 17 — z Flamandzkie] 
Unii Ludowej i 1 z Partii Ko 
munistycznej. (PAP)

PFMŻ podwoi produkcję
Dokończenie ze str. 1

Nowe wydziały zostaną wy­
posażone w najwyższej jakoś­
ci maszyny, z których prawie 
połowa będzie sprowadzona z 
zagranicy. Taki park maszyno 
wy umożliwi nie tylko podwo 
jenie produkcji (przy zwiększę 
niu załogi o 25 procent), lecz 
również podniesienie wydaj­
ności i jakości maszyn do zbio 
ru zielonek oraz poszerzenie 
ich asortymentu. Łącznie Łwy 
posażeniem inwestycja bódzie 
kosztowała około 2 mld feło- 
tych.

Prace przygotowawcze i 
ziemne na terenie budowy roz

poczną się w przyszłym mie­
siącu. Oddanie nowego zakła­
du do eksploatacji nastąpi pod 
koniec roku 1980, z tym że na 
poszczególnych odcinkach 
(głównie na wydziale mecha­
nicznym^ ptodukcja rozpocznie 
się znaczni^ wcześniej. Osiąg­
nięcie pełnej zdolności produk 
cyjnej przewidziane jest na 
rok 1982.

Generalnym wykonawcą in­
westycji jest Poznańskie Przed 
siębiorstwo Budownictwa Prze 
myślowego nr 2, a najważniej 
szym podwykonawcą —i Przed 
siębiorstwo Budowlano-Monta­
żowe Ministerstwa Przemysłu 
Ciężkiego z Wrocławia, (gra)

Poznańskie Biuro Prognoz In­
stytutu Meteorologii i Gospodarz 
Wodnej przewiduje na dziś 
Wielkopolsce: zachmurzenie małe 
umiarkowane, rano — lokalnie 
mgły.

Temperatura minimalna od 8 do 
10 stopni, maksymalna od 23 o 
25 stopni. Wiatry słabe i 
kowane (2—7 m/sek.) z kierunko 
wschodnich i południowo-wsch 
nich.

Wczoraj o godz. 17 notowano 
.następujące temperatury: w ” 
znaniu 24 stopnie, w Kaliszu 
stopni, w Lesznie — 20 stopni, 
Pile 24 stopnie, ciśnienie 754,3 m

Dzisiejszy serwis informacyjny 
opracował Andrzej Piechocki
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Reporter w roli swata

Niełatwa droga od wzoru do produkcji
Wyglądają niepozornie: 

uszyte z resztek tkani­
ny, niby skarpety, służą 

(io ocieplania stóp. Są to — po­
djedzmy — takie „ubogie krew 
ne” wełnianych grubych skar­
pet, których u nas brak od daw 
na w sklepach. Więc wyrób za­
stępczy, ale przydatny do obu­
wia sportowego, roboczego, gu­

mowego — przez cały rok. 
Przywiózł je mój szef z NRD, 
pochodził w nich po lesie zi­
mą i pomyślał: czy nie można 
ich produkować u nas? — Zo­
baczmy — powiedział do mnie 
— czy handel to „kupi”. Skoro 
już wspólnie z nim szukamy pro 
ducenta na inne wyroby, po­
szukajmy i my na włas­
na rękę: spróbuj zorganizować 
sama tę produkcję...

Pomyślałam sobie, że przecież 
handlowcy też jeżdżą za grani­
cę, też przywożą sobie różne 
drobiazgi, których u nas się nie 
produkuje i gdyby to było moż­
liwe. dawno by się postarali 
choćby o te skarpetv (na razie 
nie mają jeszcze polskiej naz­
wy). A może nikt by tego nie 
kupował?

Przeprowadzam prywatny 
sondaż. Zachwycona „moim” 
towarem jest starsza ciotka 
(.dziecko, gdybyś mogła mi to 
kunić...”), kolega narciarz („sam 
próbowałem kiedyś uszyć coś 
takiego”), znajomy wędkarz 
(„wie pani, jak się tak stoi, to 
w nogi zimno”). A handel? Dy­
rektor WPHW w Poznaniu, Eu­
geniusz Zaremba:

— Kupuję na pniu 30 000 par. 
Ale kto by to produkował i jak 
to nazwać?

Po dłuższej dyskusji (żeby 
nas potem nie wyśmiewali) po­
została nazwa „ocieplacze uni 
wersalne”. Dyrektor Zaremba 
po jednej sztuce z każdej pary 
włącza do wystawy „Poszuki- 
wane — Produkowane”, którą 
WPWW zorganizowało wsnólnie 
z „Głosem” w centrum Pozna­
nia.

Po nazwie drugi problem — 
surowiec. Odpady tkanin, z któ- 
rych można szyć te ocieplacze, 
niają chyba wszyscy producen­
ci konfekcji i dziewiarstwa; pro 
Aukcja jest prościutka, wiec z 
pewnością zgłosi się niejedna 
spółdzielnia — myślę z nadzie­

Przez cztery dni (24—27 
kwietnia) sale bankieto­
we i recepcyjne poznań­

skiego hotelu „Polonez” roz­
brzmiewały gwarem od rana 
oo późnych godzin popołud­
niowych. Przy kilkudziesięciu 
stoiskach trwały rozmowy po­
szczególnych kontrahentów, 
sprzedawano i kupowano wszy 
^ko, co ma związek z turysty- 
-4 i wypoczynkiem.

Od skromności do obfitości
Organizatorzy Wiosennej 

Giełdy Turystycznej w Pozna- 
niu (drugiej tego rodzaju im­
prezy w kraju, a pierwszej o 
Jakiej skali) — Zjednoczenie 
Gospodarki Turystycznej oraz 
Polskie Biuro Podróży „Or- 
ois” wytyczyli dla tego zamie- 
rzenia cel główny: wysondowa 
”,e możliwości zwiększenia 
-sczby zagranicznych turystów 
" Polsce w 1978 roku. Nadto 
Pokonywano transakcji obej­
mujących w turystyce krajo- 
Wsi jeszcze rok obecny, głów- 
nie jesień i zimę.

Każdy z kontrahentów — a 
było ich w sumie siedemdzie- 
S1ęciu — miał wcześniej oka- 
zto poznać możliwości współ- 
Dartnerów. Na znaczny bo­
giem czas przed terminem poz 
hańskiej giełdy sporządzono i 
r°zesłano oferty poszczegól- 
hyęh przedsiębiorstw hotelo­
wych „Orbis”, wojewódzkich 
Przedsiębiorstw turystycznych 
1 jednostek centralnych biur 
Podróży („Orbis”, „Sports-Tou 

ją. Ale jednocześnie sama za­
czynam poszukiwania (i słusz­
nie, bo wzory z wystawy zosta 
ły przez producentów zlekce­
ważone).

W Wydziale Handlu i Usług 
Urzędu Wojewódzkiego rozma­
wiam z Jerzym Garczykiem:

— Kto mógłby to szyć? My­
ślę, że Spółdzielnia Przemysłu 
Skórzanego, Spółdzielnia Odzie. 
żowo-Futrzarska, albo Spół­
dzielnia Pracy „Pokój”. Ale jeś­
li będą miały surowiec. Bo na 
ogół odpady tkanin są już od­
powiednio wykorzystane.

— A tak zwane moce produk 
cyjne? Mogą mi powiedzieć, że 
mają napięte plany...

— Dobry prezes powinien 
mieć zawsze rezerwy. Przecież 
po to jest drobna wytwórczość, 
żeby szybko zareagowała na ak­
tualne potrzeby handlu. Nasza 
opinia jest pozytywną, podpisu­
jemy się pod tą produkcją wszy 
stkimi rękoma, które są w Wy­
dziale...

Rozmowa z zastępcą prezesa 
spółdzielni „Pokój” do spraw 
technicznych, Zdzisławem Pie­
traszakiem:

— Moglibyście coś takiego 
szyć? — pokazuję ocieplacze.

— Dlaczego nie, przecież to 
prosta produkcja. Tyle rzeczy 
robię z chałupnikami, więc i te 
ocieplacze mogą oni szyć. Ale 
te enerdowskie są zszywane 
owerlockiem, a nasi chałupni­
cy mają tylko maszyny z „zy­
gzakiem”. Zresztą spróbujemy, 
jak to wyjdzie.

— Panie Kamyszek — mówi 
prezes do przywołanego kraw­
ca z zespołu przygotowania 
produkcji. — Weźcie kawałki 
różnych tkanin i zróbcie wzo­
ry. szwy zygzakowe.

Zanim dopiłam kawę, były 
już trzy wzory.

— O, widzi pani, tylko ta 
tkanina się nadaje, bo jest to 
wełna. Jeśli będziemy ją kroić 
ze skosu, trochę się rozciągnie, 
a te ocieplacze muszą być roz­
ciągliwe — uchwycił sedno 
sprawy prezes.

— A czy będziecie mieli do­
stateczną ilość tkaniny? Trze­
ba wykorzystać resztki, żeby 
ocieplacze nie były za drogie.

— Nie resztki, tylko odpady. 
Na zimę szyjemy 50 000 płasz­
czy wełnianych, więc odpadów 
chyba nie zabraknie. Zależy 
zresztą, ile handel będzie chciał 
tych ocieulaczy.

Obiecuję prezesowi, że odpa­
dy tkanin mogę załatwić. Mam 
już bowiem za sobą wizytę w 
Poznańskim Przedsiębiorstwie 
Surowców Wtórnych, gdzie 
mnie zapewniono, że w kali­
skiej składnicy są nawet odpa­
dy z elastycznej dzianiny. Teraz 
ponoć idą na przemiał, a szko­
da.

Zabieram jeden z błyskawicz­
nie uszytych wzorów, żeby po* 

Po Wiosennej Giełdzie Turystycznej

Doświadczenia warte miliard
rist”, „Gromada”, „Juventur” 
itp.). Do „Poloneza” wszyscy 
spośród ponad 250 uczestni­
ków giełdy przybyli więc dos­
konale zorientowani, z zupeł­
nym rozeznaniem co, u kogo, 
za ile można będzie kupić. Za 
razem oferenci wiedzieli rów­
nie doskonale co będą mogli i 
chcieli sprzedać.

Chodziło jednak nie tylko o 
możliwości noclegowe i gastro 
nomiczne. Także o rozmaite im 
prezy, które mogą i powinny 
towarzyszyć pobytowi cudzo­
ziemców w naszym kraju. W 
większości programów giełdo­
wych oferowano przeto rozli­
czne imprezy kompleksowo; 
nie tylko przejazdy lub zwie­
dzanie regionu bądź jego o- 
biektów zabytkowych czy prze 
myślowych. Również występy 
folklorystyczne, koncerty es­
tradowe w należytej oprawie 
plenerowej, polowania, kuligi, 
wyprawy „na grzyby i na ry­
by” itp. itd. Słowem — atrak­
cji w bród, i to rozmaitych. W 
większości przypadków te właś 
nie programy zestawiono zgod 
nie ze specyfiką regionu, co 
oczywiście podnosi atrakcyj­
ność i walory widowiskowo- 
poznawcze.

Przejrzałem prawie wszyst­
kie oferty, jakie przedstawio­

kazać szefowi. Dziwię się, że 
tak prosto można załatwić pro­
dukcję nowego wyrobu. Trochę 
mi żal — bo pewnie nie będzie 
reportażu. Miał być przecież o 
trudnościach, na temat: „żeby 
u nas coś załatwić...”

A jednak trudności ujawniły 
się i to z najmniej oczekiwanej 
strony.

— To bardzo dobrze, że „Po­
kój” podjął się tej produkcji — 
mówi mój redakcyjny szef, zdej 
mując z trudem ocieplacz z no­
gi. — Ale porównaj egzemplarz 
z NRD z tym, który przynio­
słaś. Dlaczego oni przy przegu­
bie nie ścięli otworu skośnie, 
tak jak w tym enerdowskim? 
Przez to trudno włożyć skarpę 
tę na stopę. Gumka też powin 
na być ciemna, jak tkanina, a 
nie biała. I jak ona jest nieład­
nie przyszyta! Nie, jeśli my ma­
my ten wyrób wylansować, to 
musi odznaczać się dobrą jakoś 
cią.

— Ale przecież oni nie szyją 
skarpet, tylko płaszcze, więc i 
tak dobrze, że się tego podjęli 
— bronię spółdzielni, bo wdzię 
czna jestem prezesowi, że też 
się przejął moim zadaniem zor 
ganizowania produkcji.

— A jednak ten wzór trze­
ba poprawić, czegoś takiego 
nie możemy ludziom propono 
wać — upiera się szef. Po­
tem przekonuję się, że miał 
rację.

Prezes Pietraszak nie znie­
chęca się, kiedy słyszy te ne­
gatywne uwagi:

— Zrobimy nowy wzór i na­
wet lepszy od tego z NRD — 
mówi. — Przeprowadziliśmy 
kilka prób i doszliśmy do 
whiosku, że zamiast szwu pod 
piętą, który mógłby uciskać, 
zrobimy szwy boczne. Najle­
piej byłoby, gdyby fachowcy 
z „Domeny” dostarczyli mi od 
powiednie szablony stóp. Oni 
przecież wiedzą, jakie muszą 
być proporcje szerokości, dłu­
gości, wielkości wycięcia na 
przegubie.

Dyrektor naczelny „Dome­
ny”, Roman Szymczak, za­
strzega się wprawdzie, że ma 
dużo spraw na głowie, ale po­
moc obiecuje. Będą więc ocie­
placze zgodne z normami i ty­
powymi rozmiarami. Pozosta- 
je tylko ustalenie ceny i osta­
teczna rozmowa z handlow­
cami.

Mamy kalkulację. Udajemy 
się z prezesem do Okręgowego 
Oddziału Państwowej Komisji 
Cen. Kierowniczka działu arty 
kułów przemysłowych, Bar­
bara Leciejewska, przegląda 
„Systematyczny wykaz wy­
robów”. Ale naszych ociepla­
czy, ani podobnych wyrobów 
oczywiście nie znajduje (bo i 
skąd, skoro tego się jeszcze w 
kraju nie produkuje). W koń­
cu dochodzi do wniosku, że 

no na giełdzie. Ich objętość by 
ła rozmaita, w zależności od 
możliwości danego wojewódz­
twa czy regionu. I tak np. Wo 
jewódzkie Przedsiębiorstwo Us 
ług Turystycznych w Białym­
stoku zawarło swą ofertę na 
zaledwie 1 stronie formatu ze 
szytu szkolnego. Ale Woje­
wódzkie Przedsiębiorstwo Gos 
podarki Turystycznej Nowy 
Sącz przygotowało niemal 
książkę objętości 120 stron.

Z czego wynikły tak znacz­
ne różnice? Ano — Nowosą­
deckie ma góry, zaś wśród 
nich — Zakopane i szereg in­
nych atrakcji, a Białostockie, 
choć dysponuje tak wspania­
łym terenem jak Puszcza Bia­
łowieska, niewielkie ma moż­
liwości lokowania gości w ho 
teiach, motelach, na campin­
gach czy w restauracjach i ka 
wiarniach. Ponadto wiele re­
gionów wypracowało sobie bu 
rystyczno — wypoczynkowe 
tradycje, w tym także popu­
larność wśród cudzoziemców.

Wielkopolska nie gorsza
Na tle turystycznych „gigan 

tów” Wielkopolska wypadła 
wcale dobrze. Oferta woje­
wódzkich przedsiębiorstw tu­

można je traktować jak getry, 
a na to cenę może producent 
sam ustalić.

— Idzie jak po maśle — mó­
wię do prezesa w drodze z 
PKC. — Widzę, że producenci 
nie mają trudności w podej­
mowaniu nowych wyrobów.

— Niby nie, ale kłopoty mo­
gą być ze zbytem. Czy handel 
będzie chciał te ocieplacze?

— Dlaczego mą nie chcieć? 
Przecież to nowy towar. A dy­
rektor WPHW zamówił u 
mnie 30 000 par..

Na drugi dzień dyrektor Za­
remba to potwierdza i żartu- 
je:

— Bardzo się cieszę, ze nam 
pani wszystko załatwiła. Bę­
dę pierwszym klientem, który 
kupi takie ocieplacze. ■■

Wreszcie — finał. Z zastęp­
cą dyrektora Oddziału Obrotu 
Ubiorami WPHW, Eleonorą 
Sibilską oraz zastępcą kie­
rownika działu obuwia, Urszu 
lą Janiak — idziemy do „Po­
koju” złożyć zamówienie. Roz 
mowa przypomina mi trochę 
rozprawę sądową, w której 
oskarżonym jest prezes. O to, 
że chce produkować wyrób, 
który nie daje pewności, że 
szybko „pójdzie”. Pani „od 
obuwia”:

— Ja tu nie widzę zastoso­
wania. Sprzedajemy coraz 
mniej obuwia gumowego, a do 
botków jest to chyba za gru­
be. No nie wiem... Zresztą, 
uważam, że jeszcze ktoś powi­
nien się na ten temat wypo­
wiedzieć.

Ale kto? Pani Sibilską jest 
nastawiona bardziej pokojowo 
(„jeżdżę na nartach i takie 
ocieplacze przydałyby mi się”). 
Uzgadnia z prezesem drobne 
poprawki, zgadza się na cenę 
około 19 zł, (ale żeby nie prze­
kraczała 20 złotych) d mówi:

— Chcielibyśmy na począ­
tek zamówić mniejszą liczbę. 
Ile to musi być, żeby wam 
opłacało się produkować?

— Co najmniej 15 000 par — 
odpowiada prezes po krótkim 
namyśle.

— Proponuję na razie tyle 
właśnie zamówić. Z tym, że 
jeśli „pójdzie”, ponowimy za­
mówienie. Pani redaktor, mo­
że tak być?

— Może — zgadzam się z 
zadowoleniem. Bo na początku 
rozmowy wyglądało na to, iż 
z tych moich ocieplaczy będą 
nici.

Prezes uzgadnia jeszcze z 
paniami rozmiary, kolory tka­
nin (żeby nie były różowe czy 
żółte), sposób pakowania (po 
10 par w jednym worku zbiór 
czym) i termin realizacji (do 
końca III kwartału muszą być 
w magazynie). Po wyjściu
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rystycznych „Przemysław” w 
Poznaniu, „Noteć” w Pile (sie 
dziba w Wałczu) i w Koninie 
(siedziba w Słupcy) oraz przed 
siębiorstw hotelowych „Orbis” 
— zdobyła w szeregu przypad 
ków zainteresowanie współ­
uczestników giełdy. Wpraw­
dzie przedsiębiorstwa te kupi 
ły więcej (co urozmaici wcza­
sy i wakacje mieszkańcom 
Wielkopolski) niż same sprze­
dały, to jednak np. Pilskie, 
które wykazało obroty warteś 
ci ponad 8,5 min zł, większość 
transakcji zawarło z polskim 
przedistawicielstwem „Polor - 
bis” w Kolonii. Konińskie zaś 
sprzedało rozmaite usługi i im 
prezy za kwotę 3 min zł. Naj 
lepiej wszakże wypadło Poz­
nańskie. „Przemysław” wy­
szedł z giełdy z bilansem war 
tości około 63 min zł, z której 
to kwoty znaczna część jed­
nak przypada na realizację o- 
ferty na rzecz innych kontra 
hentów. Propagowano m. in. 
pobyty i związane z nimi at­
rakcje w poznańskich zajaz­
dach turystycznych, zaś to co 
„Przemysław” kupił, stanowi 
— jak oświadczono — dobry 
„towar” dla społeczeństwa Po 
znania i województwa.

Poznańska giełda wykazała, 
że coraz lepiej rozwija się na

Na Osiedlu Kosmonautów

Wiosenne słońce cieszy wszystkich, ale najbardziej chyba naj. 
młodszych. Ten obrazek uchwycił nasz fotoreporter na poznań 

skim Osiedlu Kosmonautów.
Fot. — H. Kamza

La Pasionaria

wraca do ojczyzny

Zaabsorbowany codzienny­
mi sprawami, najczęściej 
spieszący się przecho­

dzień, nie dostrzega zapewne 
w tym dwupiętrowym budyn­
ku o szaro-zielonej elewacji ni 
czego godnego uwagi. Ot, prze 
ciętna banalna architektura, 
dom jakich tysiące. A prze­
cież dla sporej, kilka setek li­
czącej kolonii hiszpańskiej jest 
to miejsce specjalne — DOM 
HISZPANII, chociaż położony 
w sercu Moskwy.

Spotykają się tu ludzie, z 
których większość opuściła ro 
dzinny kraj prawie czterdzieś­
ci lat temu, po upadku republi 
ki. Przychodzą tu, by odnaleźć 
namiastkę hiszpańskiej atmo­
sfery, by porozmawiać w ojczv 
stym języku. Wszyscy gdzieś 
głęboko w sercu noszą nadzie­
ję na ponowne spotkanie z ro 
dzinnym krajem.

...„Gdy w smutnych i gorz­
kich dniach wieloletniego wyg 
nania wraca się na chwilę my 
ślą do przeszłości i znów prze 
żywa epizody bohaterskiej wal 
ki ludu, to ma się takie uczu­
cie, jak gdyby dusza zanurza­
ła się w świeżym zdroju ma­
rzeń i optymizmu, uwolniła się 
od niepokojących trosk i tak 
długiego oczekiwania. Ani 
krwawe klęski, ani gorzkie roz 
czarowania nie są jednak w 
=tanie przerwać naszej drogi. 
Robimy tylko krótki postój, 
nbv zaleczyć rany. Gdy się za 
bliźnią, pozostawią w świado­
mości cierpki osad i nieprze­
mijającą tęsknotę za czasem, 
który minął i nie powróci, za 
ojczyzną, która je~t wciąż da- 
lęka i niedostępna”.

złotych
sza turystyka, że zaczynamy 
w niej debrze pracować i że 
coraz bardziej możemy liczyć 
na powodzenie za granicą. U- 
jawniła też, że tego rodzaju 
imprezy trzeba urządzać co ro 
ku, zaś wszystko przemawia 
za tym, iż Poznań ma szanse 
stania się stałą siedzibą tej 
dorocznej giełdy turystycznej. 
Główny gospodarz giełdy — 
Porozumienie Branżowe Biur 
Turystycznych w Poznaniu — 
uniknął bowiem słabostek za­
notowanych na grudniowej 
(1976) giełdzie w Łodzi. Nadto 
potrafił zorganizować dla u- 
czestników atrakcyjny pro­
gram wypoczynkowo — in­
struktażowy (zwiedzanie róż­
nych obiektów kulturalnych i 
zabytkowych, zespołów rekrea 
cyjnych itp.), zapewnił wszy­
stkim doskonałe warunki pra­
cy, co pomagało w rozmowach 
między poszczególnymi kon­
trahentami i zawieraniu trans 
akcji. Wiele też pomogły wła­
dne miasta, zdał egzamin per­
sonel „Poloneza”.

I co dalej ?
Wszystkie te walory potwier 

dziła błyskawiczna ankieta 
wśród przebywających w Poz­
naniu przedstawicieli ponad

Tak pisała przed laty La Pa 
sionaria — Dolores Ibarruri. 
Nie widziała Hiszpanii od 1939 
r. Jak tysiące jej rodaków mu 
siała szukać schronienia na ob 
czyźnie. Znalazła je w Związ­
ku Radzieckim. Mieszka w Mos 
kwie, często odwiedza „Hisz­
pański Dom”, który ostatnio 
przeżywa uroczyste, niemal 
podniosłe dni. Dolores wraca 
do Madrytu! O jej decyzji wia 
domo już od dawna — czekała 
tylko na legalizację Komuni- ; 
stycznej Partii Hiszpanii, aby 
znów stanąć na madryckiej u- 
licy.

Zapytana kiedyś skąd wywo 
dzi się imię, pod którym prze 
sżła do legendy — „Pasiona- ' 
ria”, Dolores opowiedziała daw 
ną historię z lat swej młodoś­
ci i dziennikarskiego debiutu. ■ 
Oto pierwszy w swoim życiu ; 
artykuł pisany dla dziennika 
„Baskijski Górnik” na temat, 
religijnej hipokryzji i obłudy, 
podpiśała właśnie tym pseudo 
nimem. Była wówczas młodą 
kobietą, której niezwykły dy­
namizm i talent oratorski zna . 
ły już dobrze robotnicze śro-. 
dowiska północnej Hiszpanii.

W tych latach Dolores żyła, 
szybko, aktywnie, masę czyta-, 
ła, kształciła się, działała w 
Kominternie, w organizowaniu] 
światowego, demokratyczr.ego 
kobiecego ruchu antyfaszystow 
skiego. La Pasionaria nadal] 
prowadzi, w Związku Radzie?■ 
kim, działalność partyjną —; 
jest sekretarzem KPH od 1942. 
r„ a od 1960 r. — jej przewodi 
niczącą.

MAŁGORZATA
WASILEWSKA

70 przedsiębiorstw turystycz-1 
nych, hotelowych i biur podró> 
ży z województw. Opinie były., 
jednoznaczne: czuliśmy się w! 
Poznaniu dobrze, jesteśmy za. 
dowoleni z programu pobytu) 
i organizacji imprezy.

Zdaniem zaś dyrektora Zjec] 
noczenia Gospodarki Turysty­
cznej w Warszawie, Edgare i 
Kaczmarka, poznańska Wioserj 
na Giełda Turystyczna udo-! 
wedniła, że istnieje w Polsce! 
szansa wydłużenia sezonu tu­
rystycznego, że miliard zło-' 
tych uzyskanych na giełdzie 
obrotów to tylko wyraz han-, 
dlowy, zaś znacznie głębsza1 
wymowę mają zdobyte na im 
prezie doświadczenia i wza­
jemne poznanie się kontraher' 
tów, że — wreszcie — wzra-i 
sta zainteresowanie zagranicj 
naszym krajem.

Trzeba jeszcze odnotować 
dalsze korzystne aspekty po- 
nańskiego „targu” walorami to 
rystyczno — rekreacyjnymi' 
Jego uczestnicy okazali się an 
bitni w propagowaniu wszys 
kiego co w ich regionie naj 
bardziej atrakcyjne, potrafił, 
należycie zareklamować rozli 
czne miejscowości do tej por 
mniej lub prawie w ogóle ni 
znane. Teraz przypuszcza sie 
ź« w przyszłości na podob 
nych imprezach, oferta po 
szczególnych przedsiębiorstv 
będzie rozszerzona i jeszcz 
bardziej atrakcyjna. A o t 
przecież głównie chodzi. Ta 
d>la nas samych, jak i dla na 
szych gości z zagranicy.

EUGENIUSZ COFTA
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Jej prawdziwa pasja

Pani Irena 
wśród dzieci

Trudno Irenie Falkenstein rozstać się ze szkołą. Dyrektor­
ka, nauczycielki, rodzice też sobie nie wyobrażają, jak 

będzie funkcjonowała szkoła bez pani Ireny. Od czter­
nastu lat prowadzi sekretariat, lecz jej pasją są dzieci. Tak 
było zawsze. Nie skończyła żadnych studiów pedagogicznych. 
Pedagogiem jest z wewnętrznej potrzeby.

Na początku sekretarzowania w Szkole Podstawowej nr 48 
. w Poznaniu, zdarzyło się, że nie miał kto prowadzić poza- 
j lekcyjnych zajęć z muzyki. Zaproponowała, że spróbuje. Szyb- 
f ko okazało się, że dzieci chętnie chodzą na .jnuzykę”. Kiedy 

nowy nauczyciel „zabrał” swoje godziny, żal jej było zanie­
chać pracy z dziećmi. Zorganizowała zespół taneczny, uczyła 
piosenek w drużynie harcerskiej. Gdy odszedł ze szkoły ko- 

I lejny nauczyciel, pełniący funkcję opiekuna spółdzielni 
| uczniowskiej ..Sezamik”, nie było wątpliwości, kto go zastąpi. 
'„Sezamik” stał się źródłem niewyczerpanych pomysłów pani 
. Ireny. Z każdym rokiem przybywało w nim sekcji. Nie tylko 
f sprzedawali bułki na drugie śniadanie oraz zeszyty zapomi- 
| nalskim kolegom. Zaczęli sami wytwarzać drobiazgi codzien­
ni nego użytku, zbierali starocie, sprzedawali nowe i używane 
j podręczniki, prowadzili dożywianie, przyszywali guziki, od- 
|świeżali firany. Uczniowska spółdzielnia stała się punktem 
^usługowym dla mieszkańców.

| Szkoła 48 usytuowana jest na peryferiach miasta. Dojazd do śród- 
■ mieścia dopiero teraz się skrócił, gdy wokół szkoły kopie się fun- 
S damenty pod kolejne osiedle mieszkaniowe będące przedłużeniem wi- 
n nogradzkicb osiedli. Aby zrobić zakupy, wystarczy pojechać parę 
Kprzystanków do samów na Osiedlu Przyjaźni czy Kosmonautów. Ale 

wtedy, przed jedenastu taty, punkt usługowy „Sezamika” przydawał 
Rsię wszystkim Chwalili go sobie mieszkańcy, zaś w spółdzielczej 
Bkasie przybywało złotówek. Dzielili je na potrzeby spółdzielni. Orga- 
Mnizowali wycieczki da Torunia. Zielonej Góry, Warszawy. Brali udział

W konkursach, zajmując z reguły pierwsze miejsca i zdobywając na- 
Mkrody pieniężne, a pani Irena otrzymała od Związku Nauczyciel- 

stwa Polskiego i Wojewódzkiej Komisji Spółdzielni Uczniowskich od- 
Kznakę „Zasłużonego działacza ruchu spółdzielczego”. Powierzono jej 
fiteż funkcję instruktora spółdzielni uczniowskich w staromiejskiej 

dzielnicy Poznania. Krótko po objęciu funkcji zorganizowała pięć 
nowych spółdzielni uczniowskich w szkołach.

Człońkowie „Sezamika” nieśli też pomoc ludziom starszym. 
Pani Irena wiedziała, komu trzeba przynieść węgiel, posprzą­
tać mieszkanie, a z kim tylko porozmawiać, aby nie czuł się 
^amotnym. Potem zaczęła z swoimi spółdzielcami odwiedzać 
Domy Dziecka w Kobylnicy, Chodzieży, Szamocinie, Dom 
Rencisty w Poznaniu. Na każdą wizytę zabierali słodycze za­
kupione z pieniędzy „Sezamika” i własnoręcznie wykonane 
ipominki. Te wizyty przerodziły się w trwałe przyjaźnie. 
Kiedy zaproponowała rodzicom, aby na świąteczne wiosenne • 
wakacje zaprosili koleżanki i kolegów swoich dzieci z Domów 
Dziecka, nie spotkała się z odmową. Zresztą, czy Pani Irenie 
można odmówić?... Gdy sprawa dotyczy dobra dziecka, po­
trafi użyć argumentów nie do odparcia. Co tu ukrywać, z jej 
cdanicm liczą się rodzice, dzieci i nauczycielki, bo mimo że 
lie kończyła pedagogiki, potrafi znaleźć drogę do każdego 
iziecka. Wnikliwym okiem obserwuje młode nauczycielki. 
Taką już ma naturę, że opinię wypowiada zawsze głośno, 
w oczy, czy śię komuś to podoba, czy nie. A że jej uwagi są 
podyktowane troską o dzieci i najczęściej trafne, trudno się 
prazić.,

Czasami, gdy jest bardzo zmęczona lub gdy realizacja nowego po- 
inysłu rozbija się o „obiektywne trudności”, odgraża się, że rzuci 
o wszystko i pójdzie na emeryturę. Ma już do niej prawo. Tylko 
:zy mając tyle energii można się wyłączyć z czynnego życia? Kto 
pędzie chodził z młodzieżą do kina i do muzeum, na grzybobranie 

do Puszczykowa, kto pojedzie na biwak?

I Młode nauczycielki mają małe dzieci i ani chwili wolnego 
Izasu, zaś dla niej czas bez dzieci dłuży się niepomiernie. 
|Vięc kiedy pójdzie na emeryturę, będzie nadal opiekowała 
|ię „Sezamikiem” i pewnie będzie musiała utrzymać współ­
pracę z „Praktyczną Panią”. Mieszkańcy przyzwyczaili się do 
Ipotkań i porad, jak ugotować błyskawicznie ryż i jak radzić 
Lobie z dzieckiem.

BARBARA GRZEGORZEWSKA

▼
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SPRAIAiy MŁODYCH
Do studiowania trzeba mieć zdrowie

Decyzje tegorocznych ma­
turzystów, generalnie bio 
rąc, zostały już podjęte. 

Wiadomo, kto na jaki kieru­
nek się wybiera, gdzie zamie­
rza wysłać dokumenty i wnio 
sek z prośbą o dopuszczenie 
do wstępnych egzaminów.

Czy decyzje te są słuszne? 
Odpowiedzi na to pytanie nie 
można udzielić — niestety — 
zaraz. Znacznie później, być 
może w części już podczas eg 
zaminów, kiedy okaże się, że 
w zasobie wiedzy kandydatów 
ujawniają się zbyt duże luki. 
A może słuszność łub niesłusz 
ność wyboru stanie się wido­
czną, gdy przyjdzie skonfron­
tować wyobrażenia o studiach 
''nie zawsze słuszne, często bu 
dowane na podstawie opowia­
dań, literatury, filmu...) z co­
dzienna rzeczywistością.

Problem niewłaściwego wy­
boru kierunku kształcenia po

jawia się wśród studentów 
dość często. Powoduje potem 
trudności w nauce, wywołuje 
nerwice, doprowadza do zmia 
ny kierunków, co rzecz jasna 
nie jest korzystne ani dla mło 
dzieży, ani dla uczelni, szcze­
gólnie jeśli następuje na wyż­
szych latach.

Jednak wśród studentów sta 
jących wobec konieczności 
zmiany swej życiowej drogi 
znajduje się wielu takich, któ 
rzy. do wybranej przez siebie 
dziedziny po prostu nie mają 
zdrowia. Przypadki to nierząd 
kie, że ukryte zrazu dolegliwo 
ści dają znać o sobie w toku 
studiów, a niekiedy wręcz u- 
niemożliwiają ich kontynuo­
wanie. Choroba reumatyczna 
na przykład nie stanowi więk 
szych przeszkód dla filologa, 
matematyka, natomiast dla stu 
denta wydziału melioracji, któ 
ry odbywać musi praktyki w

pdyby nie znajoma, która zauwa- 
U żyła Grażynę w gromadce za­

aferowanych rozmową dziewcząt, mat­
ka by jej nie poznała. Z domu wyszła 
rano do swojego „ogólniaka” w skrom­
nym granatowym fartuszku ze śnieżno­
białym kołnierzykiem. Jak przystało 
na uczennicę. Ubierała się tak od daw­
na i matka była zadotoolona, że córka 
jest tak mało wymagająca w ubiorze, 
że jej się w głowie nie poprzewracało 
od tej obecnej mody. Na jakieś „wy­
strzałowe” bluzki, spódniczki, czy buty 
nie było jej po prostu stać.

Tymczasem teraz oczom swym nie 
wierzyła. Nie wyraziła wprawdzie przed 
znajomą zdziwienia, obojętnie tylko 
machnęła ręką, jakby chciala powie­
dzieć, że ten dzisiejszy ubiór Grażyny 
nie jest jeszcze najlepszym. Dziewczy­
na, wzbudzająca i tak duże zaintereso- 
icanie wśród chłopaków, miała na sobie 
mocno już starte oryginalne „rajfle” 
(takie są najbardziej „w cenie”), kami 
zelkę z tego samego materiału, tyle że 
w innym kolorze, gustowny golf oraz 
modne buty. Słowem — ubrana była za 
ładnych parę tysięcy. Skąd to wszystko 
miała?

Sprawa wyjaśniła się w domu. Oka­
zało się, iż spodnie ma od Mirki, kami­
zelkę od Bożeny, golf od Ewy, a buty 
od Ali, doszły jeszcze „drobiazgi”, któ­
rych matka na ulicy nie zauważyła — 
pozłacany zegarek — własność Uli i... 
stanik z PeKaO, ale czyją był własnoś­
cią tego już Grażyna nie potrafiła wy­
jaśnić. Podobnie trudno było jej przy-

CUDZE
PIÓRKA

pomnieć sobie do kogo należą „odkry­
te” przez mamę w szafie różne świeci­
dełka, skórzany pasek z ozdobną kłam 
rą, torebka i coś tam jeszcze. Wiedzia­
ła tylko, że pożyczyła od którejś z kia 
sowych koleżanek. Te zaś nosiły rzeczy 
Grażyny, których brak matka też za­
uważyła i do czego się dziewczyna 
przyznała.

Grażyna szlochała. Urywanymi zda­
niami mówiła, że zazdrościła koleżan­
kom „szałowych” ciuchów, w których 
przychodziły do szkoły, urządzając 
swoistą rewię mody. Ona też wpraw­
dzie miała ładne rzeczy ale nie tak 
bardzo godne uwagi. Nie chciała więc 
być gorszą, zaczęła z co bardziej za­
przyjaźnionymi dziewczętami wymie­
niać ubiory. Czasami mylono je przy od­
dawaniu, dochodziło więc do scysji, ale 
na krótko.

Sądziła, ^że jej to przejdzie, że to tyl 
ko jakiś krótki — normalny właściwie 
dla tego wieku — kaprys. Nic z tego. 
Podobnie, jak i inne dziewczęta, po pro 
stu zachorowała na „przewlekłą choro­
bę”. Wszystkie niemal wymieniały 
teraz swoje wdzianka. Wyciągały z 
szaf wciąż nowe bluzki, spodnie, swe­
terki czy buły. Cały ten majdan krą­

Inżynierowie... nawigacji satelitarnej
Trzech absolwentów szczeciń­

skiej Wyższej Szkoły Morskiej: 
Włodzimierz Rzekanowski, Jerzy 
Spławski i Zbigniew Suplicki ob­
roniło prace dyplomowe z nawi­
gacji satelitarnej, uzyskując tytu­
ły inżynierów-nawigatorów. Ko­

rzystanie z sygnałów nadawanych 
przez specjalne sztuczne satelity 
Ziemi umożliwia określanie kursu 
i pozycji statku na morzu z do­
kładnością do kilkudziesięciu me­
trów, niezależnie od pogody. Poz­
wala to w bardzo dużym stopniu

Młodzi Rumuni — uczestnicy ubiegłorocznego turnieju bokserskie­
go o „Złoty Pas Poiusa" — od Zygmunta Malaka (pierwszy z le­
wej) dowiedzieli się kim był bohater memoriałowych zmagań, 
pierwszy w historii polskiego pięściarstwa mistrz Europy; pozna­
niak, który zaszczytne to trofeum zdobył walcząc w kategorii piór­

kowej w ME w Mediolanie w roku 1937.

Jak co roku, młodzi pracowni­
cy wybrali spośród swoich 
opiekunów najlepszych mi­

strzów, wychowawców, nauczy­
cieli. Jest to bardzo autentyczne 
wyróżnienie, gdy zważyć, że mło 
dzi ludzie mają wobec tych, któ 
rzy pierwsi narzucają im rygory 
i wymogi dorosłego życia stosun 
nek raczej niechętny. Lista naz­
wisk jest bardzo długa, a długo­
pis wędruje po niej niezdecydo­
wanie. Kogo wybrać? Nagle za­
trzymałem się przy jednym z

nich. Malak? Malak. Skąd ja 
znam to nazwisko? )

*
„Papa” — Feliks Stamm, tre­

ner nad trenerami, obszedł się z 
Malakiem brutalnie. W swych pa 
miętnikach, opisując klęskę pol­
skich bokserów na pierwszych po 
wojennych Mistrzostwach Euro­
py w Dublinie, wspomina Mala­
ka dwukrotnie, w minorowym nie 
co kontekście. Być może spra­
wił to nastrój po ogólnie nie­
udanym występie biało - czerwo 

terenie i później tam praco­
wać — tak. Daltonizm nie był 
by przeszkodą w historii, ale 
chemię dla przykładu wyklu­
cza. Niesprawności narządu ru 
chu są ważną przeszkodą na 
wszystkich kierunkach stu­
diów, które ruchu i wysiłku fi 
zycznego wymagają. Oddzielną 
grupę tworzą — szczególnie 
wśród kandydatów i studen­
tów psychologii oraz medycy­
ny — osoby niezrównoważone 
psychicznie, co również niekie 
dy uniemożliwia ^kontynuowa 
nie nauki.

Tak więc właściwy stan 
zdrowia jest przy wyborze stu 
diów warunkiem niezbędnym, 
zaś jego ocena pod kątem przy 
szłego kierunku nauki powin­
na bvć dokonywana rzetelnie 
i dokładnie. Niestety, często je 
szcze okazuje się. że wypełnię 
nie karty zdrowia — to po 
prostu jedna z formalności.

Zespół Opieki Zdrowotnej 
dla Szkół Wyższych w Pozna­
niu od dłuższego czasu zwraca 
na to uwagę lekarzy szkol­
nych. Organizuje dla nich spot 
kania, na których omawia się 
konieczne dla poszczególnych 
studiów warunki zdrowotne. 
Stworzono też możliwość kon 
sultacji, w przypadkach wąt­
pliwych. Gdy więc lekarz szkol 
ny nie jest w pełni przekona­
ny, czy uczeń zdrowotnie na- 
daje się do nauki w wyb­
ranym przez siebie kierunku, 
może skierować prośbę o opi­
nię do lekarzy z Akademickiej 
Służby Zdrowia, współpracu­
jących na bieżąco z uczelnia­
mi.

Opłaca się już teraz więcej 
uwagi poświęcić zdrowiu i nie 
lekceważyć tych objawów, któ 
re nie dostrzeżone mogą póź­
niej pokrzyżować życiowe pla 
ny młodym ludziom, (len)

żył wśród koleżanek aż do przybrudzę 
nia lub zniszczenia. Razem z ciuchami 
zaczęły także „wędrować” zegarki, 
pierścionki, a czasami nawet... bielizna 
osobista (!).

A gdzie się przebierają? Nie mogąc 
tego czynić w domu — zmieniają stro­
je w piwnicach, szaletach, u koleża­
nek... Aby tylko do szkoły wejść w no­
wej kreacji. Ma się rozumieć, iż w ten 
sam sposób jej się pozbywają, wraca­
jąc raczej skromnie przyodziane w ro­
dzinne progi. Rodzice więc nie mają 
powodów do martwienia się takim 
ubieraniem się swoich córek, bo o ich 
różnych „kombinacjach” nic nie wie­
dzą. Dlatego też chyba mało (lub wca­
le) uświadamiają je o higienie osobi­
stej, o której zresztą również w szkole 
mówi się niewystarczająco.

Oczywiście, „choroba” ta dotyczy tyl­
ko niewielkiego procentu młodych 
dziewcząt, ale stanowi przecież — 
wbrew śmieszności i błahości — pro­
blem. Poza względami estetycznymi i 
higienicznymi, może ona bowiem po­
ciągnąć za sobą konsekwencje w posta­
ci różnego rodzaju chorób, z zakaźnymi 
włącznie. To jednak do wyobraźni 
dziewcząt nie przemawia.

A swoją drogą, takie strojenie się w 
„cudze piórka” nie świadczy najlepiej o 
ambicjach i zainteresowaniach mło­
dych przedstawicielek płci pięknej, nie 
decyduje o poczuciu i wykazywaniu 
przez nie własnej wartości. Wręcz prze­
ciwnie. Jest raczej powodem do wsty­
du...

PIOTR BOROWICZ

zwiększyć bezpieczeństwo żeglu­
gi.

Dyplomanci WSM przygotowali 
swoje prace korzystając z da­
nych zgromadzonych podczas prak 
tyk na statku szkolno-towarowym

szczecińskiej uczelni „Kapitan Le- 
dóchowski”, wyposażonym w od­
biorniki sygnałów z satelitów. Na 
podstawie tych sygnałów pozycję 
statku określa błyskawicznie po­
kładowy komputer. (PAP)

Życiorysy współczesne

MISTRZ
nych w Irlandii — w czasach, gdy 
pojawienie się sportowca z bia­
łym orłem na piersi budziło spo­
re, polityczne emocje i nadzie­
je.

Zygmunt Malak trafił do bok­
su przypadkowo. Kiedy biegał za 
wzięcie wokół zielonej murawy 
na stadionie poznańskiej „War­
ty” ktoś zauważył, że jego miejs 
ce winno być na ringu. Paszport 
na dublińskie mistrzostwa wy­
walczył \(dosłownie) odbierając 
szanse mistrzowi kraju wagi mu 
szej Henrykowi Gumowskiemu. Z 
poznańskich 1 bokserów zakwalifi 
kowali się do ME jesicze Fran­
ciszek Szymura i Jań Klimecki. 
Nic więc dziwnego, że prasa 
wspominała wtedy o „trzech 
muszkieterach z Poznania na dub 
lińskim ringu”. Walczył leszcze 
potem ze zmiennym szczęściem 
kilka lał, krzyżując rękawice z 
utytułowanymi mistrzami i takimi 
jak on, którzy dopiero co rozpo­
częli swój flirt z boksem.

*
27 lutego 1945 roku powrócił 

Zygmunt Malak do Poznania po 
pięcioletniej, okupacyjnej „ody­
sei”. Urodził się i wychował na 
poznańskiej Wildzie i okupacyj­
na tułaczka rzucała nim po ca­

łym „Warthegau”; gdy zbliżał się 
jej kres, postanowił wrócić do 
rodzinnego miasta. Z Pakości do 
Mogilna pieszo, dalej do Gniez­
na radzieckim pociągiem sanitar 
nym, później znów na piechot?- 
Po rodzinnym domku została ku­
pa gruzów; drugi — przy Wolni- 
cy podzielił los wielu innych roz 
bitych przez broniących się w Cg 
ładeli hitlerowców.

Przez kilka dni szukał w oka­
leczonym mieście rodziny, a gdy 
już ją wreszcie odnalazł zgłosi’ 
się do Rejonowej Komisji Uzupeł 
nień, gdzie kompletowano zopa- 
sowy pułk „na Berlin". Nie po­
znał jednak, przynajmniej włedy» 
smaku żołnierskiego chleba, bo 
trzeba było skończyć to, co jesz­
cze w czasie wojny rozpoczęte- 
Powiedzieli mu: „Lepiej będzie 
jak pójdziesz się uczyć". Złoży’ 
więc egzamin czeladniczy i 
wrócił do Pakości, gdzie odbu­
dowywano tamtejsze zakłady 
włókiennicze.

Skończyli to do końca roku, 
więc w styczniu następnego roz 
począł pracę na oddziale elek­
trycznym w ówczesnym Zakładzie

eł
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—.ziałalność radzieckiego 
Tl szkolnictwa wyższego do 
U wodzi, że potrafi ono 

sprostać skomplikowanym za­
daniom. jakie stawia mu ży­
cie, a zwłaszcza gospodarka na 
rodowa ZSRR.

Związek Radziecki jest obec 
nie jednym z cżołowych „mo­
carstw studenckich” — na je­
go terytorium czynnych jest 
859 wyższych uczelni, w tym 
55 uniwersytetów; liczba stu­
dentów sięga 4.860.000, a wy­
kładowców 352.100. Mimo to 
stale odczuwa się deficyt spe­
cjalistów z wyższym Wykształ 
ceniem i to zarówno w dzie­
dzinie nauk ścisłych i techni­
cznych, jak i humanistyki, czy 
medycyny.

W pięciolatce 1971—75 ukoń 
ezyło radzieckie wyższe uczel­
nie 3.456.000 osób. W roku 1970 
zapotrzebowanie na dyplomo­
wanych specjalistów pokryte 
zostało w 80 procentach, a w 
1975 r. — już w 92,7 procen­
tach. Nadal stwierdza się nie­
dobór specjalistów w energe­
tyce, hutnictwie, budownic­
twie, a także w poszczegól­
nych gałęziach przemysłu ma­
szynowego, elektronicznego, 
środków automatyzacji i rol­
nictwa.

Aby temu zaradzić, posta­
nowiono zwiększyć liczbę 
miejsc w* wyższych uczel­
niach, a tym samym i liczbę

Szkolnictwo wyższe w ZSRR

Problemy 
„studenckiego mocarstwa”

absolwentów — powinna orla 
wzrosnąć w ciągu pięciolecia 
do 3,7 miliona. Równocześnie 
rozs-erzy się sieć wyższych za 
kładów naukowych, przy czym 
szereg z nich powstanie na Sy 
berii i Dalekim Wschodzie 
ZSRR. W ten sposób można bę 
dzie się przybliżyć do opfymal 
nej liczby absolwentów, kiedy 
to „podaż” dogoni „popyt”.

W ZSRR nikt nie ębawia się 
nadprodukcji specjalistów z 
wyższym wykształceniem, 
wchłonie ich bowierp planowo 
rozwijająca się w każdej dzie 
dżinie gospodarka narodowa. 
Komitet Planowania ZSRR jest 
na bieżąco regularnie informo 
wany przez instytucje i przed 
siębiorstwa o zapotrzebowaniu 
na młodych specjalistów oraz 
przez wyższe uczelnie — o li­
czbie i specjalnościach swych 
absolwentów. Zarazem Komi­
tet Planowania zna perspekty 
wy rozwoju poszczególnych ga 
łęzi gospodarki, co pozwala pla 
nować — w skali ogólnokrajo­
wej — liczbę absolwentów na 
następne lata.

Rozwiązanie problemów iloś 
ciowych idzie w parze z tros­
ką o jakość nauczania, jego wy 
niki. Zadanie wyższych uczel­
ni nie ogranicza się do prze­
kazywania studentom pewnej 
sumy wiedzy, dążą one bo­
wiem — i to przede wszyst­
kim — do rozwijania twór­
czych nawyków słuchaczy, ich 
indywidualnych uzdolnień oraz 
umiejętności samodzielnego o- 
pracowywania zagadnień nau 
kowych. Władze uczelniane 

wszelkimi środkami popierają 
tworzenie i działalność studen 
ckich stowarzyszeń i kół nau­
kowych. Ponadto wszystkich 
studentów obowiązuje prakty 
ka w przedsiębiorstwach i pla 
cówkach naukowych.

W ZSRR na szeroką skalę 
stosuje się nowoczesne techni 
czne środki nauczania. Opra­
cowane zostały m. in. progra­
my kursów telewizyjnych i ra 
diowych z zakresu dyscyplin 
ogólnotechnicznych; ośrodki 
telewizyjne wielu miast nada 
ją specjalne audycje dla stu­
dentów; w niektórych wyż­
szych uczelniach nadaje się 
własne telewizyjne programy 
dydaktyczne. W procesie nau­
czania korzysta się z pomocy 
wideomagnetofonów i uniwer 
salnycn komputerów.

Dla szkolnictwa wyższego 
ZSRR ważnym problemem jest 
„starzenie” się informacji i 
wiedzy w warunkach postępu 
naukowo-technicznego. Dlate­
go też kładzie się większy na­
cisk na opanowanie przez stu 
dentów wiadomości fundamen 
talnych, bardziej odpornych na 
dezaktualizację. Równocześnie 
zaś rozbudowuje się uczelnia­
ne placówki kształcenia pody 
plomowego; obecnie uzupełnia 
i aktualizuje w ten sposób 
swoją wiedzę ponad 1,3 min 
specjalistów. Otwarto też dla 
nich szereg wydziałów wpro­
wadzających w nowe kierun­
ki rtauki i techniki.

Arkadij gorszeniew

Kadry
z cenzusem
dla kultury?

Przed kilku laty w Uniwer­
sytecie Marii Skłodowskiej - 
Curii w Lublinie zamat^gurowa 
na została nowa specjalizacja 
pedagogika w zakresie pracy 
kulturalno-oświatowej. Kieru­
nek ten z roku na rok cieszy się 
większym zainteresowaniem po 
tencjalnych działaczy kultury. 
Skąd więc rekrutują się kan­
dydaci, co skłoniło ich do wy 
brania tego typu studiów, z 
jakimi zainteresowaniami i doś 
wiadczeniami idą na uczelnię?

O problemach tych traktowała 
ankieta przeprowadzona przez Cni 
wersytet. Na pytanie odpowiedzia­
ły 163 osoby ze 166 ubiegających 
się na studia kulturalno-oświatowe 
w ostatnim roku akademickim.

Wnioski wypływające z ankiety 
nie napawają jednak optymizmem. 
Ponad 120 osób nie zdało egzami­
nu wstępnego. Wśród pozostałych 
zaledwie 15 otrzymało średnią po­
wyżej czwórki. Połowa uczestni­
czyła w szkole średniej w zaję­
ciach kół przedmiotowych. Ale pra 
wie co piąty kandydat nie nale­
żał do żadnego koła i szkolnego 

• zespołu. Ponad 46 procent ankie­
towanych stwierdziło, że dotych­
czas nie miało żadnego kontaktu 
z placówkami kulturalno-oświato­
wymi, co st&je się wymownym fa­
ktem, gdy uzmysłowimy sobie, że 
we wszystkich miastach czy w wic 
lu większych wsiach działają domy 
kultury, świetlice bądź kluby.

W biuletynie WDK w Lublinie, 
gdzie przedstawiono tę analizę 
przypomina się w konkluzji, że 
ponad połowa chętnych do pracy 
kulturalno-oświatowej nie bardzo 
była zorientowana co wybiera, ja­
ki los chce wybrać. Warto więc 
upowszechniać wiedzę o tym no­
wym kierunku ’ studiów, o warun­
kach pracy, w których działać bę­
dą przyszli absolwenci. (PAP)

Patronat w Zespole Elektrociepłowni 

mieszkanie”
I COS' WIĘCEJ

To mieszkanie jest zwyczajne: trzy pokoje, kuchnia, od­
dzielnie łazienka i ubikacja. Jeszcze pachnie schnącym 

tynkiem, gruzem, farbą. Ustawione niecierpliwą ręką 
meble i sprzęty nieraz jeszcze zmienią swe miejsce; będzie 

czas by mozolnie zdrapać żyletką białe smugi przecinające 
okienne szyby. Jest to zwyczajne mieszkanie, tylko droga do 
niego była inna. Krótka, szybka, osobista.

SZANSA UŁOŻENIA ŻYCIA

Z okien mieszkania Leszka Grajka — przewodniczącego 
Zarządu Zakładowego ZSMP przy Zespole Elektrociepłowni 
w Poznaniu widać jak na dłoni miejsce jego pracy — EC II 
na Karolinie. Razem z istniejącą już elektrociepłownią na 

Garbarach oraz ną Rudniczach której budowę ma się roz­
począć za trzy lata, stworzą potężny blok elektrociepłowni, 
pracujących dla ponad półmilionowego miasta.

Równolegle z powstającą elektrociepłownią na Karolinie 
powstaje osiedle mieszkaniowe dla jej obecnych i przyszłych 
pracowników. Wyłażą więc z ziemi betonowe bloki których 
pojawienie się potwierdza nowy, na szczęście coraz powszech­
niejszy, styl myślenia o najważniejszych problemach pra­
cowników. Być może jeden z przykładów poćzątku końca 
myślenia o ludziach kategoriami barakowozów, improwizo­
wanych hoteli robotniczych, w których anormalne warunki 
zmuszają ludzi do anormalnej egzystencji. By mogli ją na 
stałe związać z zakładem potrzebny jest dom, szansa ułożenia 
najnormalniejszego w świecie życia.

Praca i mieszkanie, to sprawa najważniejsza, szczególnie 
dla młodych, których pierwsze chwile dorosłości kształtują 
na długie lata. Dla młodych zatrudnionych w. poznańskim 
Zespole Elektrociepłowni pojawiła się więc szansa, która sta­
nie się powszechnym udziałem ich rówieśników za kilkana­
ście, a może kilkadziesiąt lat: każdy z potrzebujących może 
otrzymać mieszkanie. Dlatego też od początku powstawania 
tego osiedla młodzi towarzyszą mu nieustannie.

— Któregoś dnia zaczęliśmy się niepokoić — mówi Roman 
Długi z zakładowej organizacji ZSMP. — Powstały 3 kolejne 
projekty osiedla, wreszcie zdecydowano się na budowę z 
wielkiej płyty dostarczanej z Suchego Lasu, ale szło to bar­
dzo ospale. To nie było płyt, innym razem dźwigu, to jakaś 
awaria', więc któregoś dnia postanowiliśmy nie poprzestawać 
na staniu z boku i niecierpliwym kibicowaniu. Choć tak na 
dobrą sprawę, pomóc mogliśmy niezciele.

POROZUMIENIE I WYNIKI

Nauka w przedszkolu
Przygotowanie dzieci w wieku przedszkolnym do szkoły jest 

bardzo ważnym problemem tak dla pedagogów, jak i d a dzieci, 
które będą musiały uczyć się wiele tał.

W wytypowanych placówkach w naszym kraju wprowadzono 
klasy przedszkolne (eksperymentalne), przygotowujące dzieci do 
i klasy. Przedszkole nr 42 w Łodzi jest jednym z nielicznych, któ­
re zostało wyznaczone do wprowadzenia nauki i przygotowania 
dzieci w wieku 6 lat do nowego programu „dziesięciolatki".

Podstawowym zadaniem klas przedszkolnych jest wyrównywa­
nie startu szkolnego dziecka, dążenie do jego fizycznej, społecz­
nej i umysłowej dojrzałości, umożliwiającej podjęcie systematycz­
nej nauki oraz tworzenie możliwości znacznego skrócenia czasu 
nauki czytania, pisania, jak również ćwiczeń z matematyki 
* pierwszej klasie. Praca wychowawcza w klasach przedszkol­
nych koncentruje się na wyzwc-ar.iu i pobudzaniu aktywności 
dziecka w zabawie, pracy i nauce, oraz rozwijaniu indywidual- 
nyęh uzdolnień i zainteresowań.

Na zdjęciu: podczas zajęć w łódzkim przedszkolu.
Fot. — CAF

POZA RINGIEM
Naprawczym PKP — dzisiejszych 
^okładach Naprawczych Taboru 
Kolejowego w Poznaniu. Mówi, 

ani się obejrzał, a minęło trzy 
pieści lat i nic dziwnego, że 
‘°k się stało, bo każdy dzień na 
sycony był pracą, robotą społecz 
n9r sportem.

Nie rozstał się z nim, gdy przy 
szło mu w 1949 roku ZOwiesić rę- 
kawice na kołku. Zajął się tre­
nowaniem młodych pięściarzy w 
“Stelli" Żabikowo, zorganizował 
"Pierwszy krok bokserski" dla 

późniejszych staw, a gdy 
P'“ć lat później — w okresie te 
efowania klubów sportowych — 

j^cja przestała istnieć, założył 
Pb sportowy w poznańskich 

4NTK; W 1958 wchłonął go 
? . więc w rok później za- 
°zyli inny, jako ognisko TKKP> 

0 dzisiaj jest Zygmunt Malak ie 
dobrym duchem i mocno się 

enerwuje każdą imprezą, choć 
ls Powinien, bo przecież jest po 

zawale.
*

W pracy zawodowej i społecznej 
służy młodym pracownikom radą 
i pomocą. Współpraca koła 
ZSMP układa się z mistrzem bar 
dzo dobrze, służy radą na każ­
dym kroku" — tak napisali o nim 
młodzi pracownicy ZNTK, gdy 
po raz trzeci wysunęli je­
go kandydaturę do turnieju o ty 
tuł „Mistrza, nauczyciela i wy­
chowawcy młodzieży". Nieważne 
zresztą, co napisali i jak, ważniej 
sze jak go widzą na co dzień.

Gdy pytam, z jakimi sprawami 
przychodzą do mistrza Malaka, 
odnoszę wrażenie, że łatwiej by 
toby dociekać z jakimi nie przy­
chodzą... Roboty wciąż przyby­
wa, rodzą się niemal codziennie 
nowe problemy, więc się radzą. 
Ale nie tylko. Czasem wystar­
cza im, że mistrz Cierpliwie wy­
słucha o domowych kłopotach, 
osobistych problemach, o kłóry.-h 
z dziewczyną nie można, a z ro 
dzicami nie wypada.

Zygmuntowi Malakowi z cza­
sów kiedy uprawiał sport pozo­
stało sporo. Mówi bez ogródek, 
że zawsze w ńngu patrzył przel "^istrz Zygmunt Malak jest . ,

°fdzo łubiany, ma duży auto- ciwnikowi w oczy, więc i teraz 
fyleł wśród załogi starszej, jak nigdy ich nie odwraca, choć ży 
1 wśród młodszej części załogi, ciowe sytuacje bywają równie

trudne jak te okolone linami. Ze 
tego samego uczy swych wycho 
wanków, bo ma chroniczną, za­
raźliwą ufność do ludzi. I ma 
szczęście, bo jeszcze się nie za­
wiódł. Na młodzieży szczególnie.

Kiedyś w poznańskich ZNTK 
mieli kłopot. Prozaiczny z pozo­
ru, ale dokuczliwy tak dalece, że 
niejeden ręce załamywał. Zabrak 
ło ludzi do czarnej roboty, za­
brakło palaczy, a tym samym po 
wstała realna groźba, że stanie 
robota, bo ciepło potrzebne jest 
nie tylko ludziom, którzy wytrzy­
mają wiele. Każdy z kierowników 
oddziałów wyznaczył po jednym 
z pracowników „podpadniętych" 
— takich, że lepiej, gdyby ich 
wcale nie było. Więc w końcu 
zgłosiło się 12 młodych i „jadą 
z tym koksem" już drugi rok w 
świątek, niedzielę i piątek. Zęby 
już zupełnie nie czuli się „ostat­
ni", nazwano to młodzieżowym 
palronatem, choć właściwie o 
czym tu gadać. Robić trzeba.

Któregoś dnia młodzi z ZNTK 
spostrzegli, że lokomotywy przy 
bywają do zakładów z dużym za 
pasem paliwa, które po prostu po 
opróżnieniu zbiorników się mar­
nuje. Gdzieś na uboczu, gdzie

„za Wilusia" była tokarnia, spo 
strzegli dogodne miejsce — tyle 
tylko, że nie imały się go nawet 
młoty pneumatyczne. Więc w pół 
tora miesiąca rozebrali funda­
menty, zrobili w tym miejscu 
cztery zbiorniki na paliwo. Albo 
innym razem, gdy wszystkim do 
kuczyła już sprawa braków, po­
wołali 37 młodzieżowych brygad, 
które postawiły sprawę jasno — 
„po nas poprawiać nie potrze­
ba". Kiedyś, na KSR powiedzieli 
co trzeba robić, by więcej części 
regenerować i niedostatek części 
zamiennych nie skończył się, ale 
zelżał. W zakładowych niedogod 
nościach i młodzi mieli nieco 
swego udziału, więc postanowili, 
że to się musi zmienić. I mło­
dzieńcze „porządkowanie świa­
ta" rozpoczęli od siebie.

Zygmunt Malak wie dobrze z 
kim i dla kogo pracuje. Ta pew­
ność jest mu tak cenna jak Srebr 
ny Krzyż Zasługi, medol X-lecia, 
odznaka „Przodownik Pracy So­
cjalistycznej" i wiele innych do­
wodów uznania. Więc i teraz, jak 
ongiś z ręcznikiem w narożniku 
ringu „sekunduje" młodym w za 
wodowej, partyjnej i społecznej 
robocie. W nauce też. Bierze nie 
raz chłopaka za rękę, przysiedzi 
z nim nad rysunkiem, poczęstuje 
papierosem i kuksańcem i obaj 
idą na egzamin. Jako bokser 
Zygmunt Malak nigdy nfe był na 
deskach, rzadko też się cofał. W 
życiu — podobnie.

ANDRZEJ SKRZYPCZAK

12 marca ubiegłego roku podpisano porozumienie między 
Zarządami Zakładowymi ZSMP Zespołu Elektrociepłowni i 
PPB-3 o młodzieżowym patronacie nad budowanym tam o- 
siedlem. Powołano 3. po Tl-osób. Pomagały w pra­
cach transportowych, porządkowaniu placu budowy, usuwa­
niu gruzu, porządkowaniu mieszkań przed oddaniem do u- 
żytku. Gdy zdarzały się awarie np. przy dźwigu, przy silo­
sach cementowych czy urządzeniach elektrycznych, usuwa­
li je natychmiast. W lipcu ubiegłego roku oddano pierwszy 
blok, w lutym następny — razem 88 mieszkań.

Pilnowali dosłownie wszystkiego: by pozbyć się przykrego 
wizualnie lenteksu, dopilnować należytego doboru tapet, wła­
ściwych kuchenek gazowo-elektrycznych, bo po co im gazo­
we, skoro gazu jeszcze nie ma. I pracowali sami. Teraz, kie­
dy sytuacja kadrowa PPB-3 poprawiła się wyraźnie udział 
ich nieco zmniejszył się w tych robotach, ale patronacki 
sztab dysponuje brygadami, które w każdej chwili mogą roz­
począć pracę. To takie pogotowie, bo przecież w sumie pow­
stanie 220 mieszkań, a w ostatnim bloku hotel robotniczy.

Drugiemu i Grajkowi pomagają koledzy z ZSMP — Zbi­
gniew Wnuk, Zygmunt Wojciechowski, Tadeusz Chrobot i 
inni — nawet ci, którzy w organizacji nie działają. Byli też 
i tacy, którzy nie szczędzili docinków „przy swoich mieszka­
niach, to się kręcą, ale...”. A oni, jak gdyby nic do nich nie 
docierało myślą już dalej: o małej architekturze, przedszko­
lu, pawilonie handlowo-usługowym z klubem i kawiarnią, go­
dziwym dojeździe do Poznania, o dzieciach, które by dotarły 
do szkoły na Głównej — rodzice dopychają do autobusu. A 

1 przecież są to problemy nie tylko ich samych, lecz również 
mieszkańców Kozichgłów oraz załogi powstających nie opodal 
elektrociepłowni zakładów drobiarskich. Stał się bowiem 
młodzieżowy patronat czymś co młodych z Karolina zinte­
growało, sprawdziło w działaniu i narzuciło nowe dążenia.

PRZEJAWY SPOŁECZNEJ AKTYWNOŚCI

Patronat ten nie wziął się z powietrza, dojrzewał już wcze­
śniej poprzez wspólne działanie. I choć Roman Długi nie u- 
krywa swych wątpliwości, czy zakładowa organizacja ZSMP 
zaproponowała swym rówieśnikom wszystko czego oczekiwa­
li, są fakty, których pominąć nie sposób. 240 000 złotych wy­
pracowali na Fundusz Akcji Socjalnej Młodzieży przez bry­
gady remontowe pracujące po godzinach przy porządkowa­
niu kotłów i turbin, oczyszczaniu ujęcia wody i przekładaniu 
kabli oraz pracach porządkowych w samym zakładzie.

Wspólne zabawy, imprezy kulturalne, rajd samochodowy, 
kilka turniejów sportowych, dofinansowywanie wyjazdów za­
granicznych i kursów na prawo jazdy — to wszystko kon­
kretnie i mocno zaznaczyło obecność ZSMP w zakładzie. Tak 
więc patronat młodych był tylko jednym z wielu innych 
przejawów społecznej ich aktywności.

Kilka godzin przegadaliśmy z Leszkiem Grajkiem i Roma­
nem Długim tak pozornie o, wszystkim, co wyznacza rytm 
każdego dnia ich i rówieśników. O pracy i przychylności dy­
rekcji zakładu do wszystkich młodzieżowych poczynań, o 
działaniu ich zakładowej organizacji, o doraźnych proble­
mach, chorujących dzieciach, o umowności pomocy, jaką dla 
młodzieży stanowią kredyty dla młodych małżeństw. O tym 
również, że kiedy już mają pracę i dom, potrzeby ich nagle 
wzrosły, weszły na jakiś wyższy etap, do którego muszą się 
jak najszybciej dostosować. Bo ich problemy są wypadkową 
życiowych dążeń ich rówieśników. A, że organizacja mło­
dzieżowa zawsze była blisko tych problemów, to czeka ich 
znów praca.

Tym razem jej rezultatów nie da się wyliczyć i zmierzyć, 
czasem trudne będą nawet do opowiedzenia — bo zmienią 
ludzi. Sami jeszcze w tej chwili nie wiedzą: dużo to będzie, 
czy mało? (ask)
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Nagrody dla konstruktorów i technologów Od 6 maja w Warszawie Światowe Zgromadzenie Budowniczych Pokoju

Nowości przemysłu maszynowego
Nagrody ministra przemysłu 

maszynowego za najcenniejsze 
osiągnięcia w zakresie postę­
pu technicznego otrzymało w 
tym roku ponad 230 współau­
torów 24 opracowań zastoso­
wanych już w praktyce prze­
mysłowej. Duża liczba nagro­
dzonych opracowań dotyczy 
nowych wyrobów dla rynky 
krajowego i na eksport.

Konstruktorzy i technolodzy 
T Gdańska opracowali i przy­
gotowali produkcję kwadrofoni 
cznego radioodbiornika „Rad- 
mor 5100”. spełniającego mię­
dzynarodowe wymagania na 
sprzęt Hi-Fi. Ma on tym sa­
mym znaczne perspektywy eks 
portowe. Pierwsze partie ta­
kich odbiorników wykonane 
będą jeszcze w tym roku.

Przewoźny dom mieszkalny, 
którego produkcję przygoto­
wał zespół z zakładów „Pre- 
dom-Prespol” w Niewiado­
wie, przeznaczony jest do wy­
poczynku podczas urlopu i wol 
nych od pracy dni. Dom o 
wadze 2,5 tony i łącznej po­
wierzchni 20 metrów kwadra­
towych może służyć jako 
chata letniskowa albo też ja­
ko przejściowe lokum dla bu­
downiczych nowych zakładów, 
rurociągów itp. Wyposażony w 
zestaw urządzeń i mebli, skła­
da się z przedpokoju, łazienki, 
kuchni i saloniku.

Specjaliści z Instytutu Tech 
nologii Elektronowej opraco-

wali produkcję wielofunkcyj­
nych układów scalonych ana­
logowych dla sprzętu pow­
szechnego użytku, a zespół fa 
chowców ze Zjednoczenia „Po­
łam” nagrodzono za opracowa 
nie i rozwój produkcji nowe­
go sprzętu oświetleniowego. W 
1976 r. w fabrykach tego zjed­
noczenia uruchomiono produk 
cję 223 nowych, atrakcyjnych 
wyrobów rynkowych, a 430 wy 
robów zdobyło znaki jakości.

Duże znaczenie społeczne 
ma opracowanie i wykonanie 
przez zespół Ośrodka Badaw-
czo-Rozwojowego ,Ormed”
urządzeń krajowego systemu 
kontroli kardiostymulatorów. 
W Polsce żyje kilka tysięcy 
osób z wszczepionymi rozrusz 
nikami serc, a urządzenia te 
wszczepia się setkom dalszych 
pacjentów. Ponieważ baterie 
rozruszników wyczerpują się, 
niezbędna jest stała ich kon­
trola. W nowym systemie każ 
dy pacjent otrzyma urządze­
nie, które przyłożone w okoli­
cy serca i do słuchawki tele­
fonicznej przekazuje impulsy 
do centrali wyposażonej w 
sprzęt pomiarowy. Dzięki te­
mu ludzie z wszczepionymi 
kardiostymulatorami nie będą 
musieli jeździć na kontrole;

wystarczy skorzystać z najbliż 
szego telefonu. ;

Nagrodzona grupa specjali­
stów z Ośrodka Badawczo- 
Rozwojowego Maszyn Budow­
lanych i Kombinatu Urządzeń 
Mechanicznych w Łabędach 
uczestniczyła w przygotowaniu 
konstrukcji i produkcji polsko- 
radzieckiego żurawia samocho­
dowego o udźwigu 40 ton — 
„Hydros T-401”. Podjęcie 
wspólnej produkcji tego żura­
wia pozwoli zaspokoić potrze­
by krajowe oraz rozwinąć eks 
port tych urządzeń do ZSRR. 
W zakładach „Tonsil” we 
Wrześni dokonano daleko idą­
cego udoskonalenia zakupionej 
we Francji licencji i rozwinię­
to na wielką skalę produkcję 
zestawów głośnikowych o 
standardzie światowym (także 
na eksport do tego kraju). Wy­
wóz tych zestawów wzrósł z 
kilku tysięcy w 1975 r. do 
80 000 w br. i osiągnie wartość 
blisko 8 min zł dew.

23-osobowy zespół Central­
nego Laboratorium Akumula­
torów i Ogniw wyróżniony zo 
stał przede wszystkim za wkład 
w opracowanie nowoczesnych 
technologii i konstrukcji aku­
mulatorów oraz udoskonalenie 
zakupionej w W. Brytanii li­
cencji. Akumulatory stanowią 
obecnie przedmiot dużego eks­
portu, w tym także do licencjo 
dawcy. (PAP)

Własna myśl techniczna TELEWIZJA

W obserwatorium UAM „Powrót posła”

powstają „kosmiczne” przyrządy W poniedziałkowym Teatrze
Telewizji przedstawiono „Po-

Doniosłe zagadnienia
naszych czasów

Światowe Zgromadzenie Bu 
downiczych Pokoju, które ob­
radować będzie w Warszawie 
od 6 do 11 maja, zostało pomy 
słane, zwołane i zaprogramo­
wane w sposób odpowiadający 
trafnie warunkom i potrzebom 
nowej sytuacji międzynarodo­
we! najbardziej palącym za­
gadnieniom naszych czasów. 
Różni się ono od poprzednich 
kongresów pokoju, gdyż przy­
pada na zapoczątkowany po­
ważnie proces odprężenia, któ 
ry rozwija się mimo stawia­
nych mu przez jego przeciw­
ników przeszkód i pojawiają­
cych się komplikacji, wymaga 
'ących przezwyciężania.

Są to zagadnienia angażują­
ce dziś szczerze szersze niż kie 
dykolwiek siły polityczne i spo 
teczne o różnych poglądach 
ideowych, współdziałające lub 
pragnące współdziałać w roz­
wiązywaniu najważniejszych 
zagadnień budowy i obrony po 
koju. Dlatego warszawskie

zgromadzenie zostało otwarte 
dla wszystkich partii politycz 
nych, ruchów społecznych, 
związków zawodowych, organi 
zacji młodzieżowych, kobie­
cych, naukowych, kół kultural 
nych i religijnych, pisarzy i ar 
tystów — i będzie miało nie­
zwykle szeroki i reprezenta­
tywny charakter.

Uzgodniona tematyka obrad obej 
muje wszystkie najważniejsze pro 
bierny polityki światowej. Dziesięć 
komisji zajmować się będzie szcze 
gól owo tak zasadniczymi zagadnie 
niami jak powstrzymywanie wyści 
gu zbrojeń i rozbrojenie, między, 
narodowy ład gospodarczy, bezpie 
czeństwo i współpraca w Europie, 
realizacja Aktu Końcowego z Hel 
sinek, pokój i sprawiedliwe uregu 
lowanie problemów na Bliskim 
Wschodzie, walka z kolonializmem 
i apartheidem o narodową nieza­
wisłość, prawa człowieka, walka z 
faszyzmem i neofaszyzmem, ra­
sizm i dyskryminacja, ochrona śro 
dowiska. Odbędą się dyskusje okrą 
głego stołu parlamentarzystów, 
działaczy związków zawodowych,

kobiet, .młodzieży i studentów Ui 
religijnych, naukowców, pisany 
artystów. Na tzw. spotkaniach k0' 
tynentalnych Europy (z USA k 
nady i Azji) z Australią i 
Zelandią, Afryki oraz Ameryki i 
cińskiej z rejonem karaibskim 
mawiane będą problemy, wniosą 
i akcje dotyczące tych kontynę. 
tów.

Światowe Zgromadzenie Bu 
downiczych Pokoju w Warszą 
wie odznaczać się będzie nie­
wątpliwie tym, że szukać bę. 
dzie wspólnego języka, Wza, 
jemnego zrozumienia i uzgod- 
nionego działania bardzo 
zróżnicowanych orientacji po. 
lityfcznych, a jednocześnie, jak 
wynika z przygotowań i wstęp 
nych konsultacji, ostro'podej- 
mie wiele głębszych próbie- 
mów, takich jak na przykhd 
nazwanie po imieniu wrogów 
odprężenia i rozbrojenia, tych, 
którzy ciągną zyski z agresji, 
napięć i konfliktów, wrogów 
pokoju, z którymi trzeba wal- 
czyć. (PAI)

Reporter w
Dokończenie ze str. 3

roli swata Negocjacje

przedstawiciela handlu prezes 
mówi poufnie:

— Gdyby nie było tu kogoś 
z prasy, nie doszłoby to za­
mówienie do skutku. Często 
tak jest, że producent ma do­
brą wolę, chce coś robić, ale 
handel nie wykazuje zaintere­
sowania. Boją się, bo tego jesz

Banku Produkcji Rynkowej, 
jaki powstaje w Poznaniu. Mo 
że pani być zadowolona.

A jednak nie jestem. Zda- 
ję sobie sprawę, że to dopiero 
połowa drogi „od pomysłu do

w Pakistanie

cze u nas nie ma, więc 
wiedzą, czy ludzie kupią.

nie

przemysłu”, 
szy nawet 
przekreślić 
lub niewiarą

Bowiem najlep- 
pomysł można 

cudzą niechęcią 
w powodzenie.

Obserwatorium Astronomicz 
ne Uniwersytetu im. Adama 
Mickiewicza w Poznaniu jest 
nie tylko placówką naukowo- 
dydaktyczną, _ lecz również..., 
niewielkim zakładem produk­
cyjnym. Prowadzone tu od 
wielu lat prace konstrukcyjne 
zainicjowane zostały przez gru 
pę pracowników o zamiłowa­
niach technicznych, którzy 
(częściowo we współpracy z ko 
legami zatrudnionymi w Ob­
serwatorium Szerokościowym 
PAN w Borowcu koło Kórni­
ka) zbudowali kilka większych 
przyrządów obserwacyjnych i 
pomiarowo - laboratoryjnych. 
Skonstruowano tu m. in. po 
raz pierwszy w Polsce dwa ze 
pary kwarcowe wraz z urzą­
dzeniami towarzyszącymi.

W poznańskim obserwato­
rium powstaje obecnie astro- 
graf, dzięki któremu będzie 
można uzyskiwać bardzo pre­
cyzyjne zdjęcia pozycyjne pla 
netoid, komet, gwiazd oraz

wrót 
ną

posła” osiemnastowiecz-

Elektromagnesy
dla chirurgów

sztucznych obiektów kosmicz­
nych. Trwają prace dokumen­
tacyjne związane z budową 

. dalmierza laserowego tzw. dru 
giej generacji, który stahowić 
będzie wspólne dzieło Cen­
trum Badań kosmicznych 
PAN, . Wojskowej Akademii 
Technicznej, politechnik w Poz 
naniu i Warszawie, Zakładów 
HCP i Obserwatorium UAM. 
Dalmierz, mający zasięg 7000 
kilometrów, służyć będzie do 
automatycznego wykonywania 
laserowych pomiarów odleg­
łości sztucznych satelitów Zie 
mi. Rozpoczęto ponadto wstęp 
ne prace związane z przebu­
dową na system półautomaty­
czny płvtomierza do wymie­
rzania klisz fotograficznych o- 
raz — o czym już informowa­
liśmy — nad konstrukcją (we 
współpracy z Zakładem Piane 
tologii Porównawczej Instytu­
tu Badań kosmicznych w Mos 
kwie) automatycznego instru­
mentu, który po roku 1980 zo 
stanie umieszczony na Księży­
cu. (zr)

komedię polityczną Juliana
Ursyna Niemcewicza. Dla reali­
zatorów spektaklu stała się ona 
pretekstem do zrekonstruowania 
atmosfery Sejmu Czteroietniego 
—epoki gwałtownych sporów po 
litycznych i zaciekłych polemik. 
Próbie czasu ostało się to, co w 
tym utworze było zawsze naj­
ważniejsze: walka dwóch obo­
zów w Polsce — konserwatywne 
go i postępowego, wobec której 
wątek miłosny sztuki stanowi tyl 
ko fabularny pretekst.

— Myślę, że jeśli wzór bę­
dzie jeszcze bardziej dopraco­
wany, ocieplacze lepiej dopa­
sowane i zastosujecie może 
kaliskie odpady — nie powin­
no być kłopotu ze sprzedażą. 
Kiedy więc zaczynacie pro­
dukcję?

— Musimy wysłać wzór do

Będę miała satysfakcję dopie­
ro wówczas, gdy usłyszę w 
sklepie:

— Czy są ocieplacze do bot­
ków? Ach, to świetnie, są bar­
dzo praktyczne, wezmę dwie 
pary.

GRAŻYNA SZULAK

P.Ł Spółdzielnia „Pokój” pierw 
Sza podpisała umowę z WPHW na

Krakowa. Zaraz po zatwier- dostarczanie towaru poszukiwane-
dzeniu przez Komisję Oceny 
Wzorów i Pracochłonności — 
nasi chałupnicy zaczną szyć. 
I proponuję wtedy zgłosić te 
ocieplacze do Wojewódzkiego

go przez handel. Na tablicy zgła­
szających się producentów, która 
znajduje się na wystawie w „Cen­
trum” — jest to na razie pierw­
szy wpis. Liczymy, że tablica ta 
szybko się wypełni...

Reżyser autor scenariusza,
Jerzy Rakowiecki, zastosował kon 
wencję teatru w teatrze — w 
ten sposób treścią widowiska są 
nie tylko losy bohaterów Niem 
cewicza, ale przede wszystkim 
— reakcja premierowej widowni 
(premiera „Powrotu posła” od­
była się 15 stycznia 1791 roku i 
nie pozostała bez wpływu na ob­
rady Sejmu Wielkiego). Właśnie 
w reakcji widowni na słowa pa
dające ze sceny w jej śmie-

KOMUNIKAT

Ropa z „Bravo“ znika
nadspodziewanie szybko

Zespół pracowników Międzywy 
działowego Zakładu Fizyki Aka 
demii Medycznej w Lublinie, 
kierowany przez doc. dr. Stefa­
na Wieluńskiego zaprojektował 
i wykonał dwa przewoźne elek­
tromagnesy, oddające nieocenio­
ne usługi przy skomplikowanych 
zabiegach chirurgicznych.

W wypadkach kiedy w ciele 
ludzkim, w miejscach o gęstym 
splocie nerwów i naczyń utkwią

TOTALIZATORA SPORTOWEGO
P. P. Totalizator Sportowy za­

wiadamia, że w zakładach piłkar­
skich z dniach 30 ubm. stwierdzo­
no:

chu, gwizdach, przejawach aplau 
zu, a także w wyrazach protestu 
i oburzenia — zawiera się emo­
cjonalna i polityczna treść wi­
dowiska. Słowa komentatora (Gu 
staw Holoubek) wzmacniają tę 
gorącą atmosferę, kiedy to roz­
strzygały się losy Polski. Odkry­
wają też tajniki warsztatu aktor 
skiego — wplatanie w tekst sztu­
ki Niemcewicza, niszczą iluzję, 
podkreślając, że przecież chodzi 
tu o sprawy wartości nadrzędnej, 
niezależnie od epoki. A taką właś 
nie sprawą jest dobro ojczyzny.

(gra)

Zdaniem rządu norweskiego i 
przedstawicieli amerykańskiego 
towarzystwa naftowego „Phillips 
Petroleum” plama ropy naftowej, 
która wytworzyła się po kata­
strofie na platformie wydobyw­
czej „Bravo” znika rzekomo nad 
spodziewanie szybko. Z rozpo­
wszechnianych informacji wyni­
ka, że ponad 20 000 ton brunatnej 
mazi, warstwa nafty długości 60 
kilometrów i szerokości 40 kilo­
metrów, paruje, tonie, dzieli się 
na części, osadza na dnie, ni­
komu i niczemu nie zagraża, a 
zwłaszcza plażom nad Morzem 
Północnym.

Czynniki oficjalne robią wszy­
stko, by do opinii publicznej do 
cierał obraz spokojniejszy, by za 
tuszować rozmiar problemu, któ 
ry mimo że istniał od kilku już 
lat, dopiero teraz objawił się w

tak drastycznej postaci. Nikt do
tej pory nie wie, bądź nie chce 
za szybko wiedzieć, jakie straty 
spowodowała tryskająca ropa i 
nikt zapewne nie będzie się kwa 
pił ze szczegółowym i rzetelnym 
ich przedstawieniem — choć ofi­
cjalnie przystąpiono do ścigania 
winnych.

Tymczasem we wtorek ruszyła 
ze stoczni na fiordach Norwegii 
największa na świecie platforma 
wydobywcza ropy naftowej, kosz 
towała 850 milionów dolarów i 
jest prawdziwym kolosem: ma 
około 2S0 metrów wysokości (po­
nad 90 pięter). Holowniki ciągną 
tego „konia trojańskiego” na po 
le naftowe Statfjord na Morzu 
Północnym — 300 mil morskich 
od Ekofisk. Koło wydobywcze 
ruszyło i nic go nie powstrzyma.

PAP

Z doniesień agencji zachod­
nich z Islamabadu wynika, że 
istnieją obecnie większe moż­
liwości nawiązania dialogu 
między opozycyjnym Pakistan 
skim Sojuszem Narodowym,a 
premierem Zulfikarem Ali 
Bhutto co do rozwiązania trwa 
jącego od 2 miesięcy kryzysu 
politycznego w Pakistanie.

P. o. przewodniczącego PSN, 
Pir Pagaro, powiedział dzienni 
karzom, że przywódcy opozy­
cji przebywający w więzieniu 
być może przedstawią nowe 
warunki nawiązania rozmów. 
Pir Pagaro stwierdził, iż opo­
zycja postanowiła przyspieszyć 
rokowania. Pir Pagaro dodał, 
że wszystkie żądania opozycji 
są do wynegocjowania.

Premier Pakistanu wysłał 
natomiast list do przywódcy 
PSN Maulany Muftiego Mah- 
muda, który przebywa w szpi­
talu wojskowym w Rawalpin- 
di. Według źródeł PSN, treść 
tego listu była dyskutowana 
między Mahmudem a Pirem 
Pagaro, a potem ten ostatni 
przekazał ją innym przywód­
com sojuszu znajdującym sić 
w więzieniu. (PAP)

,Krwawa niedziela'

W Stambule
ginęło 37 osób

Władze wprowadziły 
le zaostrzone środki

w StamW

drobne odłamki metalu elek-
tromagnesy są niezastąpione przy 
ich usuwaniu. Przy operacjach 
takich uczestniczą obok chirur­
gów rentgenolodzy oraz fizycy.

PAP

Liga polska: 2 rozw. z 13 traf. — 
wygr. po 102.421 zł, 44 rozw. z 12 
traf. — wygr. po 4.655 zł, 673 rozw. 
z 11 traf. — wygr. po 304 zł, 5.108 
rozw. z 10 traf. — wygr. po 40 zł.

Liga angielska: 5 rozw. z 13 traf. 
— wygr. po 74.104 zł, 114 rozw. z 
12 traf. — wygr. po 3.250 zł, 1.942 
rozw. z 11 traf. — wygr. po 190 zł, 
14.277 rozw. z 10 traf. — wygr. po 
25 zł.

Wykonanie wyroku na Z. J. Marchwickich
Wyrokiem Sądu Wojewódzkie- 

kiego w Katowicach utrzymanym 
w mocy przez Sąd Najwyższy 
skazani zostali na karę śmierci 
oraz pozbawienie praw publicz­
nych na zawsze Zdzisław March­
wicki i Jan Marchwicki.

Zdzisław Marchwicki uznany zo 
stał winnym dokonania zabójstw 
czternastu kobiet i usiłowania 
zabójstwa dalszych pięciu.

Jan Marchwicki skazany został 
za zorganizowanie i dokonanie 
przy współudziale innych osób

morderstwa pracownicy nauko­
wej Uniwersytetu Śląskiego oraz 
szeregu innych wysoce społecznie 
szkodliwych przestępstw. Zbrodni 
morderstwa dopuścił się on z 
premedytacją.

Wszystkie morderstwa dokonane 
zostały ze szczególnym okrucień­
stwem, połączonym z bezczesz­
czeniem zwłok i okradaniem 
oliar.

Rada Państwa nie skorzystała 
z prawa łaski.

Wyroki zostały wykonane.
PAP

Kto wygrał samochód
28 i 29 kwietnia 1977 r. przepro­

wadzono losowania premii w posta­
ci samochodów osobowych na pre­
miowe umiejscowione książeczki 
oszczędnościowe PKO. W wyniku 
tych losowań premie przypadły na 
niżej podane numery książeczek:

W grupie I-szej z wkładem 
po 6 000 zł

Nr i symbol książeczki

29.390 US, 1.377.846 US, 1.600.683 US, 
1.876.883 US, 2.116.132 US, 2.436.577 
UO, 3.790.874 US, 3.865.355 US, 
5.233.443 US, 5.246.286 US.

W grupie II-giej z wkładem 
po 9 000 zł

60.059 UOZ, 269.454 US, 363.071
652.478 US, 803.816 US, 881.472
921.057 UO, 991.468 US, 1.178.990

US, 
US, 
US,

1.181.242 US, 1.374.198 US, 1.523.036 
2.252.713 US 2.256.292 US, 2.401.770 US, 
US, 1.599.894 US, 1.603.083 US, 
1.788.761 US, 1.791.459 US, 2.013.702
US, 2.163.162 
2.434.899 UO, 
US, 2.528.629 
2.617.094 US, 
US, 2.926.990 
3.330.543 US,

UO, 2.163.804 US, 
2.521.143 US, 2.527.615

US, 2.609.242 US,
2.915.150 US, 2.920.733

US, 3.153.116 US,
3.425.060 US, 3.433.134

US, 3.435.618 US, 3.436.071 US, 
3.612.417 US, 3.616.865 US, 3.790.073
US, 3.801.824 US, 3.814.759 US,

3.817.403 US, 3.827.863
US, 3.829.630 
3.837.115 US,
US, 3.853.312 
3.869.198 tiS,
US, 4.578.574 
4.585.507 US, 
US, 4.993.636 
5.187.021 US,
US, 5.198.198 
5.212.469 US, 
US, 5.224.357 
5.230.049 US,
US, 5.241.856 
5.244.982 US, 
US, 5.253.712

us, 
3.841.121

US, 
4.570.764

US,

US, 3.828.321
3.836.027 US,
US, 3.845.179

3.861.072 US,
US, 4.574.612

4.579.932 US,
4.587.532 US, 4.595.629

US, 5.177.187 US,
5.187.513 US, 5.193.202

US, 5.210.401 US,
5.217.817 US, 5.219.934

US, 5.225.856 US,
5.235.468 US, 5.236.754

US, 5.242.380 US,
5.250.750 US, 5.251.443

US, 5.255.208 US,
5.258.467 US, 5.259.001 US, 5.265.363
US, 5.267.502 US 5.268.793 US,
5.274.165 US, 
US, 6.148.197
6.157.465 US, 
US, 6.162.841
6.165.808 US, 
US, 6.170.411
6.820.654 US, 
US, 7.219.074
7.223.830 US, 
US, 7.234.767
7.236.363 US, 
US, 7.242.400
7.247.509 US,
US, 7.256.738
7.259.191 US,
US, 7.264.305
7.267.252 US, 
US, 7.276.705

5.911.131 US, 6.143.583
US, 6.1514336 US,

6.158.658 US, 6.159.979
US, 6.163.884 US,

6.166.687 US, 6.169.542
US, 6.172.842 US,

6.833.102 US, 7.211.779
US, 7.222.559 US,

7.228.379 US, 7.230.435
US, 7.235.805 US,

7.240.630 US, 7.241.972
US, 7.246.738, US,

7.249.874 US, 7.256.038
US, 7.257.102 US,

7.259.925 US, 7.263.479
US, 7.265.964 US,

7.274.971 US, 7.275.403
US, 7.277.466 US,

7.279.200 US, 7.280.063 US, 7.281.478

US, 7.282.697 US, 7.285.236 US, 
7.286.667 US, 7.287.069 US, 7.288.127
US, 7.288.966 
7.291.037 US, 
US, 7.297.165
7.302.019 US,
US, 7.312.236 
8.673.134 US, 
US, 8.678.542 
8.680.725 US, 
US, 8.684.389 
8.689.838 US, 
US, 8.691.220 
8.694.616 US,
US, 8.703.207 
8.707.614 US, 
US. 8.712.421 
8.720.550 US,

US, 7.290.191 US, 
7.291.655 US, 7.295.698

bezpieczeń­
stwa w celu niedopuszczenia ńo 
powtórzenia się incydentów »ie 
dzielnych, najtragiczniejszych * 
dziejach nowożytnej Turcji. 
dług danych oficjalnych koszto­
wały one życie 37 osób. D° 11 
czestników wiecu zorganizowaf 
go przez jedną z organizm 
związkowych, otwarli ogień 
tremiści, w tym również lewacy; 
Policja dla opanowania sytuaO 
musiała użyć pojazdów °P?nLj 
rzonych, broni maszynowej i ® 
natów dymnych. Władze 
mknęły wyższe uczelnie Staw 
łu na tydzień, aby uniknąć *
lei incydentów ze studentanu-

US, 7.298.466 US,
7.303.377 US, 7.309.609

US, 8.308.109 US,
8.673.976 US, 8.674.698

US, 8.679.205 US,
8.682.347 US, 8.683.317

US, 8.688.004 US,
8.690.011 US, 8.691.022

US, 8.692.849 US,
8.694.979 US, 8.699.250

US,/ 8.706.142 US,
8.710.502 US, 8.711.367

US, 8.715.956 US,
8.721.612 US, 8.726.644

Nieostrożność

US, 8.727.196 US, 8.727.977 US.
Właściciele wylosowanych ksią­

żeczek zawiadomieni będą najdalej 
w ciągu 30 dni od daty losowania 
o miejscu i terminie odbioru sa­
mochodów.

Powyższa tabela ma charakter in­
formacyjny i obejmuje wyniki lo­
sowań dla książeczek z wkładem 
po 6.000 zł z województw: gorzow­
skiego, kaliskiego, konińskiego, 
leszczyńskiego, pilskiego, poznań­
skiego i zielonogórskiego i po 9.000 
zł z województw; konińskiego, pil­
skiego i poznańskiego.

Województwa kaliskie i leszczyń­
skie prowadziły oddzielne losowa­
nia dla książeczek z wkładem po 
9.000 zŁ

przyczyną pożaru?
W ubiegłym tygodniu w 

nym z mieszkań na III pi^rZ, 
w budynku u zbiegu ulic Dą­
browskiego i Staszica wybuc 
pożar. Powodem zaproszeni 
ognia była najprawdop0^ 
dobniej nieostrożność prze®?" 
wających tam osób. Podcz^ 
pożaru wypadła z balkonu 
letnia dziewczyna, którą W s 
nie ciężkim przewieziono d 
szpitala. Sprawne działanie P, 
znańskich strażaków zapot>ie 
gło rozprzestrzenieniu 51 
ognia. . da

Okoliczności pożaru ua , 
Prokuratura Rejonowa Grurl
wald — Jeżyce.

(pik)
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Tenisiści Polski i Francji xxx Wyścig Pokoju

trenują na kortach Legii
■^e wtorek na kortach warszaw 

sklej Legii tenisiści Polski i Fran­
cji przeprowadzili kolejne trenin- 

przed oczekującym ich meczem 
o puchar Davisa. Obie ekipy tre­
nowały dwukrotnie przed połu­
dniem i po południu. Zawodnicy 
polscy -rozgrywali kontrolne po­
jedynki: Niedźwiedzki z Drzy- 
jnalskim i Nowicki z Dobrowol­
skim. Poza tym zawodnicy ćwi­
czyli debla. (PAP)

Faworyci jubileuszowej imprezy
W niedzielę, 8 maja 114 ko­

larzy z 19 państw stanie na 
starcie kolejnego Wyścigu Po 
koju. W tym roku tradycyjna 
impreza redakcji „Trybuny Lu 
du”, „Neues Deutschland” i 
„Rudeho Prava” rozegrana 
zostanie po raz trzydziesty. 
Przez dwa tygodnie tysiące

cznie kolarzom nie kandydu­
jącym do reprezentacji na 
Wyścig Pokoju.

Obecnie jedynie czterej ko­
larze: Brzeżny, Lang, Mytnik 
i Raczkowski mogą być pewni 
swej nominacji do zespołu na 
majową imprezę. Pod zna­
kiem zapytania stoi start Szoz

wi i Szurkowskiemu. Groźny 
może być również były toro- 
wiec — Osokin (wicemistrz 
olimpijski z Montrealu w wyś 
cigu drużynowym na 4 km). W 
Wyścigu Pokoju startował w 
1975 roku zajął 12 miejsce. 
Osokin jeździ bardzo dobrze 
na czas i jest szybki na fini-

4*Po sensacyjnej porażce 
hokeistów ZSRR

Poniedziałkowe wyniki były du­
żym zaskoczeniem dla obserwato­
rów wiedeńskich mistrzostw w ho 
keju na trawie. Szczególnie nie­
spodziewana była porażka radziec 
kich hokeistów ze Szwecją. Po 
meczu coach drużyny szwedz­

kiej — Hans Lindberg powiedział 
dziennikarzom: „Jestem zaskoczo­
ny tym sukcesem .Niemal do koń 
ca meczu nie wierzyłem, że mo­
żemy wygrać mecz z doskonałym 
zespołem radzieckim”.

Radziecki trener Borys Kułagin: 
„Szwedzi byli w tym meczu lepsi 
— i indywidualnie i w grze ko­
lektywnej, we wszystkich fazach 
gry. Bramkarz Goeran Hoegosta 
był znakomity. Szkoda, że grający 
po kontuzjach Malcew i Babinow 
nie byli w pełni sprawni.

W rozegranym wczoraj wieczo­
rem meczu Finlandia rozgromiła 
Rumunię 14:1 (3:0, 6:1, 5:0).

Tenis, hokej 
i piłka nożna

na antenie TV
Obecny tydzień obfituje w cie­

kawe imprezy sportowe, które re­
lacjonowane będą także na ma­
łym ekranie. Oto program naj­
bliższych transmisji TV;

Środa: 16.50—17.45 — reportaż 
filmowy z kopenhaskiego spotka­
nia Dania — Polska oraz spra 
wózdanie z meczu piłkarskiego 
Stal Mielec — ŁKS (program I),

21.00—23.00 — mistrzostwa świata 
w hokeju CSRS — ZSRR, a w dru 
giej przerwie magazyn (Wokół 
Stadionów” (pr. II).
Czwartek: 18.00—18.40 — kolarski 

wyścig o puchar MON (Pr. I),
Piątek: 16.30—17.00 — „Zaprasza­

my na stadiony” (Pr. I),
17.00—19.15 —i Puchar Davisa 

Polska — Francja (Pr. I),
21.00—23.00 — Hokej Szwecja — 

CSRS (3 tercja) oraz ZSRR — Ka­
nada (2 i 3 tercja) (Pr. II).

Sobota: 20.30—21.15 „Studio 2” — 
tenis Polska — Francja, I liga pił­
karska ŁKS — Widzew (Pr. II).

Niedziela: 8.35 — wiadomość; 
sportowe,

od 13.40 — tenis Polska — Frań 
cja (Pr. I),

21.40—23.40 — „Studio Sport” — 
hokej trzecie tercje Kanada — 
CSRS oraz ZSRR — Szwecja plus 
magazyn. (PAP)

Z warcabowych pól
♦ I Indywidualne Mistrzostwa 

Polski w warcabach (na 100-polo- 
Wei szachownicy) odbyły się w Po 
czesnej k. Częstochowy. W tur­
nieju, w którym wzięło udział po 
nad 70 zawodników, duży sukces 
odnotował 18-letni Wojciech Do- 
iata (lks Orkan Poznań) zdoby- 
Wając tytuł wicemistrza Polski. 
Oto wyniki czołówki: 1. Martko 
(Warszawa) — 9 pkt. z 10 gier, 2. 
oolata (Poznań) — 8,5 pkt., 3. 
Kasprzyk, 4. Minkiewicz, 5, Łuka 
«ewicz, 6. Konwerski — wszyscy 
Warszawa po 8 pkt. Dalsze miej- 
s^a poznaniaków: 9. Radecki — 7 
Pkt., 15. Jankiewicz — 6,5 pkt., 
W- Wrzesiński — 6,5 pkt.

* Ogólnopolski turniej warca­
by „Wiosna-77” rozegrany w 
GR Naramowice wygrał Kas- 

Przyk przed Cegiełką, Łukasze- 
tczem Kosińskim (wszyscy TKKF 
. rszawa). w zawodach uczest- 

4czył0 59 warcabistów. (n<^
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miłośników sportu eczekiwać 
będzie na meldunki z tras i 
stadionów, emocjonować się 
będzie walką na trasie naj­
większego na świecie wyścigu 
kolarskiego dla amatorów.

Od wielu lat czołową rolę 
w Wyścigu Pokoju odgrywają 
kolarze z Polski oraz z trzech 
państw z nami sąsiadujących. 
Wystarczy przypomnieć, że od 
1952 roku zwycięzcami w kla­
syfikacji zespołowej zostawali 
zawsze kolarze ZSRR, NRD, 
CSRS lub Polski. Podobnie 
sprawa wygląda w klasyfika­
cji indywidualnej. W ostat­
nich kilkunastu latach jedynie 
Belgowi Maesowi oraz Francu 
zom Guyot i Danguillaume 
udało się przerwać pasmo suk 
?esów sportowców czterech 
wymienionych wyżej państw. 
Wszystko wskazuje, że rów- 
aież w tym roku kandydatów 
do końcowego zwycięstwa 
rzeba szukać w zespołach 
ZSRR, NRD, CSRS i Polski.

Najbardziej interesujący ki­
biców skład naszej reprezenta 
jji poznamy dopiero dzisiaj 
wieczorem. Polacy do majo­
wej imprezy przygotowywali 
się starannie. Uczestniczyli w 
obozach w Zakopanem, brali 
udział w kilku wyścigach we 
Francji. W imprezie Paryż — 
Nicea (z udziałem zawodow­
ców) nie udało się naszym re 
prezentantom nawiązać walki 
z najlepszymi. W wyścigu 
Tour du Vaucluse Mytnik był 
wprawdzie trzeci, ale wyścig 
ten wygrał kolarz NRD — Dro 
gan, a następnych w klasyfi­
kacji Polaków wyprzedziło 
jeszcze kilku zawodników 
NRD i CSRS, których ujrzymy 
na trasie tegorocznego Wyści­
gu Pokoju. W ostatniej fazie 
orzygotowań nie brał udziału 
Szozda, który z powodu kon­
tuzji ręki miast wyjechać do 
Francji pozostał w kraju.

Ostatnią próbą dla kolarzy 
przed ogłoszeniem składu by­
ły zakoiiczone w poniedziałek 
wyścigi po Ziemi Szczeciń­
skiej. Meldunki napływające 
ze Szczecina nie były jednak 
radosne. Kadrowicze prezento 
wali się słabo ustępując zna-

dy, który nie wyleczył jeszcze 
kontuzjowanej ręki, a dwaj 
nasi zasłużeni kolarze — brą­
zowy medalista olimpijski No 
wieki i były mistrz świata po­
znaniak Kowalski są w słabszej 
formie. Być może trener Ka­
rol Madaj zdecyduje się na 
wstawienie do składu Bieńka, 
Bielskiego lub Jagły.

Znane już są nazwiska re­
prezentantów NRD i ZSRR. W 
drużynie naszych zachodnich 
sąsiadów wystartuje ubiegło­
roczny zwycięzca Wyścigu Po­
koju — Hartnick. Zawodnik 
ten zrobił w ostatnich łatach 
błyskawiczną karierę. Debiu­
tując w Wyścigu Pokoju w 
1974 roku, zajął wysokie 8 
miejsce, w 1975 roku był dru­
gi, przegrywając zaledwie o 46 
sekund z Szurkowskim, a w 
ubiegłym roku po dramatycz­
nej walce do ostatniego etapu 
pokonał Szozdę. Hartnick bę­
dzie miał z pewnością silne 
wsparcie w takich kolarzach, 
jak Diers (6 miejsce w 1975 
roku), Petermann (7 w 1976) 
i Drogan (11 w 1976). Drużynę 
uzupełnią debiutanci Schmei- 
ssen i Bochnisch. Trenerzy 
NRD w tym roku odmłodzili 
trochę skład, czego świadec­
twem jest brak w ekipie tak 
doświadczonych kolarzy, jak 
Schiffner czy Lauke.

Bardzo silną reprezentację 
wystawił ZSRR. Najbardziej 
doświadczony w drużynie jest 
Gusiatnikow, dla którego 
obecny wyścig będzie już szó­
stym startem w majowej im­
prezie. Dotychczas najlepiej 
wiodło się temu kolarzowi w 
1972 i 1975 roku, kiedy to zaj 
mował 5 miejsca w klasyfika­
cji indywidualnej. Dwukrot­
nie w Wyścigu Pokoju starto­
wał inny reprezentant ZSRR 
— Pikkuus, i zawsze zajmo­
wał miejsce w czołówce. W 
1974 był 5, a w 1975 — 3. W 
tym roku znajduje się w bar­
dzo dobrej formie, co potwier­
dził zwyciężając w wyścigu 
Circuit de la Sarthe. Jego naj 
większą zaletą jest doskonała 
jazda na czas. Dwa lata temu 
nie ustępował w tej dziedzi­
nie naszym asom — Mytniko-

szu. Czwartym kolarzem w 
ekipie ZSRR, któremu nie są 
obce trudy wyścigu między 
trzema stolicami jest Czapły- 
gin. W 1975 roku zajął on wy­
sokie 4 miejsce, a jego walory 
to duża wszechstronność i wy 
trzymałość. Drużynę ZSRR 
uzupełnią debiutanci Awicrin 
i Zajac.

W ekipie Czechosłowaków, 
której trenerem jest sławny 
przed laty kolarz Pavel Dole- 
żel, wystąpi m. in. triumfator 
XXV Wyścigu Pokoju Ylasti- 
mil Moravec. Obok niego 
zgłoszeni zostali sami renomo­
wani szosowcy — triumfator 
tegorocznego wyścigu o Grand 
Prix, Annaby — Jirzi Bartol- 
sic, zwycięzca ubiegłorocznego 
Wyścigu Dookoła Słowacji Ji- 
ri Skoda, świetni sprinterzy i 
czołowi kolarze ubiegłoroczne­
go Wyścigu Pokoju Antonin 
Bartonicek i Pavel Galik oraz 
olimpijczyk z Montrealu w 
wyścigu torowym na 4 km — 
Michał Klasa.

Czechosłowacy do Wy­
ścigu Pokoju przygotowy­
wali się między innymi na 
zgrupowaniu w Jugosławii, 
gdzie szczególną uwagę poświę 
cali na jazdę w górach i jaz­
dę na czas. We wszystkich 
imprezach krajowych kadro­
wicze zdecydowanie przewyż­
szali pozostałych kolarzy, j

Trudno przypuszczać, by za 
wodnikom z wyżej wymienio­
nych państw mogli zagrozić 
kolarze innych krajów. Asem 
Bułgarów będzie Tanew — naj 
aktywniejszy kolarz ubiegło­
rocznego wyścigu, Rumuni 
liczą na doświadczonych Va- 
siłe i Cojocaru, w zespole wło 
skim liderem będzie chyba to 
rowiec Pizzoferroto (5 w Mon­
trealu na 4 km, wicemistrz 
świata z 1974 roku i brązowy 
medalista z 1975 roku), w eki­
pie Belgii jedynym kolarzem, 
który startował już w Wyści­
gu Pokoju będzie Sprangers, a 
Francuzi przysyłają na tego­
roczną imprezę samych debiu 
tantów.

WIESŁAW ŁUCZAK

Średni i najlepsi
W felietonie pod tym tytułem pisaliśmy przed tygodniem jakich 

rolników i czy w ogóle należy uprzywilejować przy rozdziaie 
trudno osiągalnych środków do produkcji. Temat zainteresował 
naszych czytelników, którzy nadesłali listy. Fragmenty poniżej pu­
blikujemy, dziękując wszystkim za udział w dyskusji.

6. Start Opole
7. Start Łódź
8. Sparta Gniezno

Rugby

28 23 357—404
28 16 310—364
28 13 312—429

Piłka ręczna
c II LIGA KOBIET 
“Parta Gniezno —

Start Elbląg 
Męża Wrocław —
». Start Opole
Przemysław —
B Victoria Toruń 
btart Łódź —

Otmęt Krapk.

13:21

16:18

13:8

18:19
. tabela końcowa
2'Start Elbląg
3 Otmęt Krapk.

• *>ctoria Toruń
5 Przemysław P-ń
' “lęza Wrocław

28
28
28
28
28

44
42
32
29
25

i 13:19

i 16:18

i 12:13

i 12:16

408—330 
495—368 
385—357 
360—356 
444—463

I LIGA
Polonia P-ń — Ogniwo Sopot 

24:11 (10:8) 
(zaległe spotkanie z I rundy)

1. Budowlani Łódź 8 21 122—103
i. aós w-wa
3. Lechia Gdańsk
4. Skra W-wa
5. Polonia P-ń
6. Posnania
7. Budowlani Lub
8. Ogniwo Sopot

8 20 258—85
8 20 138—76
8 19 142—67
8 18 118—56
8 12 104—207
8 10 75—168
8 8 39—243

Mini siatkówka 
w Energetyku

Ciekawą inicjatywą popisali się 
działacze i trenerzy Energetyka, 
chcący pozyskać najbardziej uta­
lentowane dziewczęta do sekcji 
siatkówki kobiet. Zorganizowali 
oni turniej mini siatkówki, do któ 
rego przystąpiło 48 dziewcząt z 12 
poznańskich szkół. Rozgrywały 
one mecze systemem 1 na 1, na 
specjalnie wyznaczonych małych 
boiskach i przy obniżonej siatce. 
Kandydatki^ na siatkarki musiały 
•wykazać się opanowaniem pod­
stawowych elementów tej gry.

Bezkonkurencyjna okazała się 
B. Jakubowska z SP 90, która w 
finale pokonała wszystkie swoje 
rywalki, a łącznie w całym tur­
nieju uzyskała 8 zwycięstw. Kolej 
ne miejsca zajęły 2. E. Wandacho 
wicz (SP 76), 3. M. Antowska (SP 
24), 4. A. Kulas (SP 33), 5. R. Jan 
kowska (SP 91), 6. M. Dzięcioł 
(SP 24). W klasyfikacji szkół zwycię 
żyta SP 24 przed SP 90 oraz SP 91 
1 31. (wił)

Jeżeli spojrzeć z pozycji bie­
żącego roku na zagadnie­

nia poruszane w waszym fe­
lietonie, to byłbym zdania, że 
należy właśnie uprzywilejo­
wać najlepszych gospodarzy 
przy rozdziale trudno dostęp­
nych środków do produkcji roi 
nej. Skoro oni już dają naj­
wyższe plony z hektara, nie 
można im odmówić nawozów 
sztucznych, tak jak wyspecja­
lizowanym hodowcom dostawy 
pasz treściwych. Mieszkam w 
województwie, które szczyci 
się wysoką produkcją towaro­
wą, w pierwszej kolejności wy 
konuje plany skupu zbóż, żyw 
ca i mleka. Uważam, że za to 
należy się jakieś wyróżnienie. 
Z biegiem czasu, gdy będzie 
więcej tych środków produk­
cji, trzeba poziom wyrówny­
wać, przydzielając je w dosta­
tecznej ilości również gospo­
darzom średnim, a nawet sła­
bym, żeby mogli się podciąg­
nąć.

F. A.
Les-zczyńskie

Jeżeli są trudności z mate­
riałami do produkcji rol­

nej: węglem, materiałami bu­
dowlanymi, nawozami minerał 
nymi, a szczególnie azotowy­
mi, to nie można uprzywilejo­
wać tylko tych „najlepszych”, 
czyli trzech-czterech rolników 
we wsi. Średni gospodarz, jak 
będzie miał sprawiedliwe przy 
działy środków produkcji, pod 
ciągnie się do grupy dobrych 
rolników. Stosowanie mierni­
ka, żeby przydzielać te środki 
według jakości gleb, uważam 
za błędne. Nie można dla do­
raźnych efektów wyróżniać tyl 
ko niektórych rolników, bo by 
laby to strata dla gospodarki 
żywnościowej. Mamy w Wiel- 
kopolsce dużo gruntów sła­
bych, które dobrze były wyko 
rzystywane, zwłaszcza do uprą 
wy żyta i ziemniaków. W la­
tach pięćdziesiątych w mojej 
okolicy griinty te zalesiono. 
Las przyniesie pożytek za 80 
lat, a te sto czy dwieście hek­
tarów mogłoby dać przez te la 
ta znaczną produkcję żywno­
ści.

Hipolit Potrawiak 
Skórzewo (Poznańskie)

17 ie przeciwstawiałbym naj- 
iV lepszych rolników śred­
nim. Na miano najlepszego 
gospodarstwa we wsi składa­
ją się nie zawsze rzeczywiste 
zasługi gospodarza. Może po 
prostu ma lepszą ziemię, odzie 
dziczył po rodzicach dobre bu­
dynki. A może ma zwyczajnie 
lepsze „chody” w urzędach i 
łatwiej uzyskuje przydziały po 
trzebnych mu środków do pro 
dukcji? Czy jeszcze dawać mu 
więcej, kosztem innych? Prze­
cież tych średnio gospodarzą­
cych rolników jest najwięcej i 
oni decydują w rezultacie o 
naszym wyżywieniu. Nie nale 
ży im odbierać możliwości zao 
patrzenia. Sprawiedliwiej jest 
przydzielać deficytowe środki 
do produkcji, jak węgiel czy 
nawozy sztuczne, wszystkim 
po trochu.

Andrzej Dopierała
Pilskie

nardzo słusznie, że w pierw- 
O szym rzędzie uzyskują na­

wozy, materiały budowlane, 
pasze, węgiel, maszyny rolni­
cze tak zwane gospodarstwa 
specjalistyczne. Efekty tego są 
widoczne. 40 tysięcy gospo­
darstw takich daje dwu i trzy 
krotnie wyższą produkcję niż 
przeciętne gospodarstwa wielo

kierunkowe. Słusznie podkre­
śla autorka, żeby stworzyć pew 
ną rezerwę środków dla tych, 
którzy pragną podciągnąć swo 
ją gospodarkę, udoskonalić ją, 
unowocześnić. Odnosimy się z 
szacunkiem do starszych, doś­
wiadczonych gospodarzy z du­
żym dorobkiem w produkcji 
roślinnej czy chowie inwenta­
rza, lecz ceńmy także wiedzę 
nabytą w szkołach, uczelniach, 
zdolności młodych rolników. 
Mają oni dużo wartościowych 
pomysłów, inicjatywę, zasób 
energii. Uważam projekt, by 
przedstawiciele młodych rolni 
ków decydowali w komisjach 
rozdziału maszyn, za bardzo 
dobry.

L. P.
Grabów (Kaliskie) 

ITż GS Godziesze zakazano 
•• sprzedaży nawozów sztu­
cznych na uprawy niekontrak 
towane, choć magazyny były 
pełne. Na naszych terenach gle 
by są słabe, uprawia się dużo 
łąk, które wymagają wiosną . 
zasilania nawozami. Siana się ł 
nie kontraktuje, ale jest po­
trzebne do utrzymania inwen­
tarza. Jeśli sprzątnie się mar- , 
ne pokosy, to nie będzie dos- , 
tatecznej ilości mleka do mle- • 
czarni. A co zrobić z innymi 
roślinami paszowymi, które nie . 
są kontraktowane? Przecież je ‘ 
też trzeba nawozić. Inaczej nie 
będzie paszy dla trzody chlew 
nej. Wydaje się, że te zarzą- । 
dzenia nie powinny być tak ry 

gorystycznie przestrzegane, gdy 
GS ma nawozów pod dostat­
kiem.

N.N.
Kaliskie i

Autorka pisze w swoim fe- 1 
lietonie, że pierwszeństwo 

w otrzymywaniu nawozów , 
sztucznych mają gospodarstwa 1 
specjalistyczne, a także te, któ ' 
re kontraktują uprawy. Mar- । 
na to pociecha, skoro i tak po ( 
trzebnych nawozów azotowych, 1 
jak saletry, nie wszyscy rol­
nicy z kontraktami dostali. ■ 
Gdy przyszedł transport do > 
GS w Lubstowie, to z dwoma j 
synami od wieczora do rana , 
stróżowałem, ale i tak zabrak- y 
ło. Uważam, że środki do pro­
dukcji rolnej trzeba tak raz- । 
dzieląc, żeby otrzymały je re- i 
jony o wysokiej produkcji to- ’ 
warowej. Nie można wpychać . 
na siłę tym, co ich nie chcą, ■ 
bo to tylko strata społeczna.

J. T.
Konińskie

Srrodki do produkcji rolnej , 
trzeba sprzedawać wszyst- < 

kim rolnikom zgodnie z ich za 
potrzebowaniem. Przecież ich ’ 
nie zmarnują, lecz użyją do 
pomnożenia produkcji żywno­
ści. A z sytuacji, która wytwo । 
rzyła się ostatnio na przykład 
na rynku nawozów sztucznych, 
trzeba wyciągnąć wreszcie 1 
wnioski. Przemysł musi nadą- 
żyć z produkcją nawozów we 
wszystkich potrzebnych asor- 1 
tymentach, a handel z ich roz , 
prowadzeniem na czas. Jeśli 
rolnik nie dostanie ich w po- 1 
rę, nie ma co marzyć o pod- f 
wyżce plonów, a tym samym 
o zmniejszeniu importu zbóż. ' 
Skutki takich braków trzeba 
odrabiać latami, tak jak to by 
ło w przypadku pasz. Ich nie­
dostatek wpłynął na obniżenie j 
hodowli inwentarza. A od te­
go czy rolnicy będą mieli pod 
dostatkiem pasz i nawozów za 
leży przecież, ile kotletów po­
jawi się na stołach.

J. N.
Poznańskie

Listy krótkie 1 rzeczowe mają większe szanse druku. Anonimów 
nie publikujemy Zastrzegamy prawo skracania korespondencji. 
Adres „Głos Wielkopolski”, skrytka pocztowa 1074, 60-959, Poznań.
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KSIĄŻKA

Prawa i wolności obywatelskie

Kupno ® Sprzedaż
Kupię stary motocykl — 
najchętniej BMW. Woj- 
tanowski, Warszavza, Żwir 
ki i Wigury 51 m. 72.

1115-K2

Pod redakcją profesorów Adama Łopatki 
i Romana Wieruszewskiego ukazała się 
praca zbiorowa pt. „Podstawowe pra­

wa i obowiązki obywateli PRL w okresie bu­
dowy rozwiniętego społeczeństwa socjalis­
tycznego”*). Publikacja ta jest plonem kon­
ferencji, która odbyła się w maju 1976 r. w 
Warszawie z udziałem naukowców reprezen­
tujących Polską Akademię Nauk, ośrodki uni­
wersyteckie oraz liczne grono działaczy spo­
łeczno-politycznych. Konferencję zorganizo­
wali: Instytut Państwa i Prawa PAN, redak- . 
cja miesięcznika „Ideologia i Polityka” oraz 
Ośrodek Kursów Partyjnych KC PZPR. W 
książce przedstawiono wszystkie referaty wy­
głoszone na konferencji, a także wystąpienia 
dyrektora Instytutu Państwa i Prawa, prof. 
dr. Adama Łopatki, otwierające sesję i zastęp­
cy kierownika Wydziału Pracy Ideowo-Wy- 
chowawczej KC PZPR, Antoniego Juniewi­
cza, zamykające ją; zamieszczono też sprawo­
zdanie z dyskusji, która odbyła się w czasie 
obrad.

Książka opatrzona jest wstępem pióra Ada­
ma Łopatki, w którym przypomina się zarów­
no o naszych wielkich tradycjach praw i wol­
ności obywatelskich, zrodzonych już w okre­
sie Odrodzenia, jak i o smutnych tradycjach 
nadużywania praw, np. uzyskiwania ich przez 
jedną część narodu bez obowiązków. Stwier­
dza Adam Łopatka, że: „Dzisiaj, w Polsce Lu­
dowej, mówiąc o prawach i wolnościach oby­
watelskich, nawiązujemy do postępowych tra­
dycji naszego narodu. Chlubimy się tymi tra­
dycjami i mamy poczucie,' że w istotny, ja­
kościowo nowy sposób wzbogacamy te trady­
cje, rozwijamy je odpowiednio do obecnych 
aspiracji i możliwości naszego narodu”.

W ślad za wstępem znajdujemy rozprawę 
Adama Łopatki pt. „Rozwój podstawowych 
praw i obowiązków obywateli PRL”, w któ­
rej autor sięga do Konstytucji z 17 marca 1921 
roku, zawierającej katalog podstawowych 
praw wolności i obowiązków obywatelskich; 
analizując krytycznie podstawowe ustawo­
dawstwo II Rzeczypospolitej, szkicuje etapy 
rozwoju praw i obowiązków obywatelskich w 
Polsce Ludowej. Pisze m. in. o tym, że pań­
stwo traktuje stosunek do religii jako sprawę 
osobistą obywatela i podkreśla znaczenie roz­
działu kościoła od państwa.

Autorem następnego rozdziału zatytułowa­
nego „Podstawowe prawa polityczne obywa­
teli PRL” jest prof. dr Wiesław Skrzydło.

Sprzedam dywan 1,70X2,40 
m, materac mikrogumowy 
tel. 608-47. 21327g

1 Znajdujemy tu objaśnienie samego pojęcia 
| praw politycznych i ich związku z podstawo- 
1 wymi zasadami ustrojowymi państw oraz do- 
4 wiadujemy się o znaczeniu nowelizacji Kon- 

stytucji PRL dla rozwoju praw politycznych 
$ obywateli. Dużo uwagi poświęca autor pra- 
i wom obywatelskim związanym z systemem 
i przedstawicielskim i ze społeczną kontrolą 
1 działania aparatu państwowego. Prof. Skrzy- 

! dło interpretuje również art. 82 Konstytucji 
<1 zapewniający obvwatelom wolność sumienia i 
|| wyznania: ,.Wbrew pozorom nie jest to tylko 
| wolność osobista, ma ona polityczny. charak- 

ter i znaczenie, wynika bowiem z określonych 
K zasad wvrażajacych stosunek państwa flo wy- 
| znań religijnych, do związków wyznaniowych.

I W różnych państwach, w różnych systemach 
'fl politycznych stosunek ten ooarty jest na od- 
E miennych zasadach. Polska Ludowa od pierw- 
H szych dni sween istnienia przyjęła zasadę 
|i rozdzi?łu Kościoła od państwa. Państwo ma 

w tych warunkach świecki charakter (...)

realizacja tej wolności zarówno przez organy 
państwowe, jak i przez obywateli oraz związ­
ki wyznaniowe, nie pozostaje bez wpływu na 
stosunki polityczne w państwie. I odwrotnie, 
próby zakłócenia stosunków w tej dziedzinie 
miały zawsze konsekwencje przede wszystkim 
o politycznym charakterze”.

W kolejnych rozprawach Maria Matey pisze 
o podstawowych prawach ekonomicznych i 
socjalnych obywateli PRL; Tadeusz Nowak o 
podstawowych prawach osobistych obywate­
li, a Roman Wieruszewski o podstawowych 
obowiązkach obywateli naszego państwa. 
Cykl ten wieńczy tekst prof. dr. Jerzego Ba- 
fii pt. „Umacnianie współzależności praw i 
obowiązków obywateli PRL”. Autor stwier­
dza m. in.: „Zasada jedności praw i obowiąz­
ków z punktu widzenia działań prawotwór­
czych nosi wszelkie cechy moralnego zbliża­
nia prawa i pioralności. W zbieżności norm 
prawnych i moralnych, w zbieżności ocen mo­
ralnych z ocenami prawnymi tkwią, moim 
zdaniem, istotne i dotąd nie wykorzystane 
rezerwy i środki wzrostu postaw praworząd­
nych”.

Prof. dr Zbigniew Resich w rozdziale pt. 
„Podstawowe prawa obywateli PRL a Pakty 
Praw Człowieka ONZ” wyróżnia socjalistycz­
ną koncepcję praw człowieka, rozważa defi­
nicję podstawowych praw człowieka, analizu­
je Pakty Praw Człowieka ONZ oraz ujęcie 
problemu praw człowieka w akcie końcowym 
konferencji w Helsinkach.

O gwarancjach podstawowych praw i obo­
wiązków obywateli PRL pisze jeszcze Leszek 
Wiśniewski, po czym zamieszczono sprawo­
zdanie z dyskusji, która toczyła się na wspom­
nianej konferencji w maju 1976 r.

Podsumowanie całości znajdujemy w uwa­
gach końcowych Antoniego Juniewicza, któ­
ry podkreślił, że problematyka praw, wolno­
ści i obowiązków obywatela omawiana w roz­
prawach tworzących książkę jest istotna z kil­
ku powodów: „Ńie jest tajemnicą, że od tej 
właśnie strony atakują naszą partię, państwo, 
nasz system społeczny siły nam wrogie. Rzecz 
przy tym godna uwagi, że wróg atakuje na 
płaszczyźnie, na której nasza przewaga jest 
niepodważalna. Nasz bowiem socjalistyczny 
katalog praw i wolności obywatelskich, poli­
tycznych, ekonomicznych, społecznych i kul­
turalnych jest najbogatszy w świecie, przy 
dość skromnym katalogu powinności; ma do­
bre materialne i instytucjonalne gwarancje. 
Należymy do tych państw, które włożyły nai- 
więcej wysiłku w walkę o prawa i wolność 
człowieka na arenie międzynarodowej.

A. Juniewicz podkreślił potrzebę szerszego 
niż dotychczas ukazywania i upowszechniania 
dorobku w walce o wolność narodu, o prawa 
i wolność człowieka, jakim szczycą się polsK ’ 
ruch robotniczy i Polska Ludowa. Idzie tu m 
in. o wkład Polski w walkę o oblicze Pow­
szechnej Deklaracji Praw Człowieka ONZ z 
1948 roku, wkład Polski w wypracowanie 
Paktu Praw Obywatelskich i Politycznych. 
Paktu Praw Ekonomicznych, Społecznych i 
Kulturalnych z 1966 roku oraz wkład naszegc 
państwa w wypracowanie licznych innych do­
kumentów ONZ, traktujących o obronie praw 
i wolności człowieka.

STANISŁAW MARKIEWICZ
•) Podstawowe prawa i obowiązki obywateli PRL 

w okresie budowy rozwiniętego społeczeństwa 
socjalistycznego. „Książka i Wiedza”, Warsza­
wa 1976, str. 236, cena zł 25.

Sprzedam komplet: kana- 
potapczan, dwa fotele, tel. 
67-43-92. 21307g

Sprzedam pierścionek z 
brylantem 0,70 k. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 21302g.

Sprzedam złoty sygnet. 
Oferty „Prasa” Grunwal­
dzka 19 dla 21298g.

Sprzedam sztancę mimo- 
środową 20 t i piłę mecha 
niczną, tel. 466-05.

21274g

Nową baterię wannową, 
umywalkową odstąpię.
Grunwaldzka 44 m. 3. 1

21268g 
—----------------------- - ------- I

Znaczki PRL czyste od 
1966 r., klasery tomy VII i 
— X, roczniki „Przekro-1 
ju”, „Panoramy” sprze­
dam. Sienkiewicza 7 m. 8.

19080g

Sprzedam WSK — 125 w 
bardzo dobrym stanie, ul. 
Grodziska 11 m. 2 po 
godz. 19. 19074g

Sprzedam węgierski elek­
tryczny piec cukierniczy. 
Henryk Szamion, 63-8’io 
Borek Wlkp., Rynek 20, 
tel. 69. 19056g

Sprzedam stół, 6 krzeseł, 
nowe. Poznań, Kolejowa 
53 m. 4. 23036g

Sadzonki goździków ho­
lenderskich sprzedam. Po 
znań, Kasztelańska 69, tel. 
67-92-55. 23047g

© Samochody
Fiat 126p, koral, kwiecień 
1976 r. sprzedam. Tel. 
712-12 godz. 8—10. 21263g

Fiata 125p sprzedam, od­
biór Polmozbyt. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19, 
dla 21257g.

Zamienię Fiata 126p na 
Zaporożca, odbiór w Pol- 
mozbycie, tel. 67-98-21.

19089g

Sprzedam Warszawę typ 
224, stan dobry. Zenon Ja 
nelt, Konin, 64-310 Lwó­
wek. 19058g

( Warto o tym wiedzieć

Wybierając się na urlop
Zbliża się okres, w któ­

rym trzeba juz „na se- 
■ rio” pomyśleć o tym, 

gdzie i jak spędzimy tegorocz- 
ny urlop. Gdy już podejmiemy 

K decyzję oraz załatwimy sobie 
g sprawy, związane z pobytem 
I, w górach, nad morzem, czy 
|;też gdzieś w lasach i nad je- 
| ziorami, będziemy musieli 
I; wziąć do ręki rozkłady jazdy 
i i zastanowić się, jak najwygod 
Lniej będzie się można dostać 
i, do tej miejscowości.

3 Pół biedy, jeśli miejscowość, 
Ido której uzyskaliśmy skiero­

wanie na wczasy, lub w któ- 
,rej wyznaczyliśmy sobie bazę 
noclegowo-wyżywieńiową, znaj 
duje się przy jakiejś głównej 
trasie kplejowej, a choćby 
gdzieś przy bocznej linii PKP. 
Mniej lub bardziej wygodnie, 
z jedną czy dwoma przesiad­
kami, ale się dojedzie.

Gorzej, gdy miejsce, w któ­
rym spędzimy wakacje znaj­
duje się daleko od szlaków ko 
lejowych i wiadomo, że gdzieś 
w drodze trzeba będzie wy­
siąść z pociągu i szukać połą- 

I czenia autobusowego. Przypo- 
| minamy sobie jednak, że prze 
j cięż nasze władze komunika- 
j cyjne propagowały kiedyś w 
। prasie wielkie udogodnienie 
dla podróżnych; możliwość ko 

I rzystania z tzw. biletów łączo 
; nych, czyli nabywania w przed 

• sprzedaży biletów kolejowo-

autobusowych do tych miejsco 
wości wczasowych i uzdrowi­
skowych, które nie leżą przy 
szlakach kolejowych.

To właśnie przypomniawszy 
sobie, nasz czytelnik, wybiera­
jąc się na wczasy lecznicze do 
Rabki, poszedł do „Orbisu”, by 
dowiedzieć się, że ... nic z te­
go. Było, minęło i obecnie wią 
zanych biletów do tej miejsco 
wości się już nie prowadzi. Za 
wiedziony, zwrócił się do „Gło 
su”, byśmy poruszyli tę spra­
wę.

Napisaliśmy więc do Mini­
sterstwa Komunikacji, przeka­
zując zadane przez czytelnika 
pytanie o przyczyny, które spo 
wodowały wycofanie się ze 
słusznej inicjatywy?

Centralny Zarząd Handlowo 
-Przewozowy Ministerstwa Ko 
munikacji wyjaśnił, że przez 
wiele lat utrzymywana była 
sprzedaż wiązanych biletów 
PKP — PKS dó 12 miejscowoś 
ci, a mianowicie do Długopola, 
Dziwnowa, Karwi, Krynicy 
Morskiej, Krynicy Zdroju, Łe­
by, Pobierowa, Rabki, Szczaw 
nicy, Tarnowa, Wisły i Zako­
panego. Ponieważ jednak za­
interesowanie wśród społeczeń 
stwa tą formą przejazdów oka 
zało się do niektórych z tych 
miejscowości znikome, stopnio 
wo likwidowano łączone prze­
jazdy na poszczególne trasy.

W wyniku tego w rozkładzie 
jazdy na lata 1976/1977 pozo-

stała już tylko możliwość zao­
patrywania się w wiązane bi­
lety do Krynicy Morskiej, Kry 
nicy Zdroju, Szczawnicy, Wi­
sły i Zakopanego. Z możliwoś­
ci tych będzie można nadal ko 
rzystać również po 22 maja 
br., to znaczy pozostawiono wy 
mienione relacje w rozkładzie 
jazdy, który będzie obowiązy­
wać od podanej powyżej daty 
na sezon 1977/1978.

Informując nas o tym, mi­
nisterstwo stwierdza, że woje­
wódzkie wydziały komunika­
cji — gospodarze i główni ko­
ordynatorzy na swoich tere­
nach spraw komunikacyjnych, 
nie postulowały do nowego roz 
kładu jazdy rozszerzenia for­
my biletów wiązanych PKP- 
PKS na inne również miejsco 
wości.

Tak się więc sprawa przed­
stawia, choć aż trudno uwie­
rzyć, że wśród tysięcy kuracju 
szy i wczasowiczów, którzy co 
roku jeżdżą do owych — skrę 
ślonych z listy wiązanych po­
łączeń — miejscowości, brako­
wało chętnych ułatwienia so­
bie podróży. Czyżby wszyscy 
oni woleli kłopotać się po przy 
byciu do docelowej stacji ko­
lejowej o miejsce w autobu­
sie, którym będą musieli się 
udawać np. do Karwi, czy 
Dziwnowa? A może zbyt mało 
reklamowano możliwość naby 
wania biletów wiązanych? (zk)

UWAGA!
KOMITETY SPOŁECZNE
BUDOWY DOMKÓW JEDNORODZINNYCH, 
WŁAŚCICIELE DOMKÓW JEDNORODZINNYCH!

WYMIENNIK •
przeciwprądowy do podgrzewania wody w instalacjach 
centralnego ogrzewania w domkach jednorodzinnych, 
podłączonych do wodnych sieci cieplnych.

PRODUCENT:

SPÓŁDZIELNIA RZEMIEŚLNICZA
BLACHARSKO - INSTALACYJNA
POZNAN, ul. Wierzbowa 3/4.
Termin dostawy — 3 miesiące.

DO NABYCIA
w sklepie Spółdzielni w Poznaniu przy ul. Wierzbowej 3/4.

1080-K1

Sprzedam silnik VW 40 
KM, stan idealny. Szymań 
ski, Międzyrzecz, Szope­
na 9. 20984g

Sprzedam tanio Syrenę
103, Jarocin, Wrocławska
219. 21981g

0 Lokale
Pracujący, kończący stu­
dia — poszukuje pokoju. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 23048g.

Zamienię mieszkanie po­
kój, kuchnia, łazienka, no 
we budownictwo w Zielo 
nej Górze na podobne w 
Poznaniu. Wiadomość: 
Lech Bułhak, Poznań, ul. 
Ostroróg a 2 m. 2.

19091g

Małżeństwo bezdzietne po­
szukuje umeblowanego po 
koju — Dębiec, Świercze- 
wo, Wilda. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 18 dla 19078g.

Poszukuję mieszkania M-3, 
M-4 na okres 1 do 2 lat. 
Oferty „Prasa” Grunwal­
dzka 19 dla 19072g.

Kupię mieszkanie włas­
nościowe M-2. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19, 
dla 20824g.

Przyjmę panów na po­
kój. Bojanowska 19 m. 2. 

20887g

Oddam w dzierżawę dom 
z garażem. Poznań, ul. 
Brzask 16c m. 8. 20928g

Pani poszukuje pokoju. 
Wiadomość Poznań, ul. 
Bogusławskiego 21 m. 9. 

20929g

Młody inżynier poszuku­
je samodzielnego pokoju. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19, dla 20895g.

@ Nieruchomości

Sprzedam działkę budów- 
laną 500 m2, okolice Czer- 
wonaka. Oferty „Prasa" 
Grunwaldzka 19 dla 21281g.

Sprzedam korzystnie dom 
piętrowy, wolne 4 pokoje, 
kuchnia, łazienka, przybu 
dówka — warsztat rze­
mieślniczy. Buk, Mury 38.

21332g
Leszno — sprzedam dom 
piętrowy z ogrodem, wol 
ne mieszkanie — warunek 
mieszkanie 3-pokojowe na 
Osiedlu. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19, dla 
20827g.

Kupię działkę budowlaną 
w Poznaniu. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
21407g.

Sprzedam 0,25 ha ziemi z 
prawem zabudowy, Jaro- 
cin, tel, 20—91.21399g

Parcelę 3600 m1 — Jelonek 
sprzedam. Podkomorska 12 
m. 1 po godz. 18.

21383g

Kupię działkę budowlaną 
w Mosinie. Mosina, ul. 
Akacjowa 11. 20828g

Oddam w dzierżawę par­
celę w Kiekrzu. Tel. 
735-10. 20840g

Sprzedam Fiata 125 p MR 
1500. Kramarska 5, podwó 
rze.23091g

Kupię Żuka do remontu
Oferty: Ludwik Wita,;
62-030 Luboń, Dożynkowa!
19.21365g i

Sprzedam nadwozie FiataI 
125 p MR po wypadku.
Tel. 647-09. 21320g

Sprzedam Mikrusa, tel. 
33-35-27 między godz. 17— 
19. 2l265g

Sprzedam Fiata 125p 1500 
— odbiór z Polmozbytu. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19, dla 20838g.

Sprzedam Fiata 126p. od­
biór Polmozbyt. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19, 
dla 20871g.

Sprzedam Syrenę 102. Os. 
Piastowskie 112 m. 7 po 
godz. 16.00 . 20896g

Sprzedam nadwozie Sko­
dy 10OL. Ostrzeszów, tel. 
25-28 godz. 7—15. 20943g

44
1
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Sprzedam mieszkanie włas 
nościowe (poddasze). Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19, dla 20860g.

Sprzedam nieruchomość po 
łożoną na Osiedlu Plewi- 
ska o pow. 1500 m1 pod 
zabudowę wolnostojącą 
lub bliźniaczą. Oferty „Pra 
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
21357g.

Sprzedam działkę 1000 m2 
ze starym domem, uzbro 
joną 38 km od Poznania. 
Miejscowość letniskowa, 
lasy, jeziora. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19, dla 
20863g.

Mieszkanie 39 m2 nowe 
budownictwo, kwaterunko 
we centrum — Marcinków 
skiego, nadające się na 
punkt usługowy zamienię 
na 2 — .3 pokoje w no­
wym budownictwie. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19, dla 20866g.

Kupię domek jednorodzin 
ny w woj. poznańskim, 
leszczyńskim w rozliczeniu 
mieszkanie 30 mł własno­
ściowe z wygodami w Po­
znaniu. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 21252g.

Kupię parcelę nadającą 
się na hodowlę kur. Ofer­
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 21300g.

Mieszkanie M-4 własnoś­
ciowe sprzedam. Os. Cze­
cha. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 20981g.

Szczecinek — spółdzielcze 
M-2 zamienię na podobne 
Poznaniu, Bydgoszczy, To 
runiu, Lublinie. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19, 
dla 20977g.

Kupię warsztat mecha­
niczny z wyposażeniem 
(do obróbki metali) lub 
pomieszczenie nadające 
się na warsztat. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19, 
dla 20926g.

Wągrowiec, centrum sprze 
dam dom 1-piętrowy z 
wolnym mieszkaniem i z 
pomieszczeniem na war­
sztat lub pracownie. Ofer 
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 21411g.

Kupię domek lub piętro 
willi. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 21262g.

Sprzedam działkę na przed 
mieściu Poznania (Krzy- 
żowniki), ogrodzenie, prąd, 
studnia, domek gospodar­
czy, drzewa owocowe po­
wierzchnia 1200 m2, pra­
wo budowy. Oferty „Pra­
sa” Grunwaldzka 19 dla 
19090g.

POZNAŃSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO
INSTALACJI PRZEMYSŁOWYCH
w POZNANIU, ul. Danielaka 2 (Górczyn)

PRZYJMUJE ZAPISY

4

4
4

ABSOLWENTÓW SZKÓŁ PODSTAWOWYCH M 
do klasy I — Zasadniczej Szkoły Budowlanej
na rok szkolny

DO NAUKI W

Zasadniczej
1977/78

Szkoły Budowlanej

ZAWODACH :

• MONTER WEWNĘTRZNYCH INSTALACJI BU­
DOWLANYCH (instalacje: wody, kanalizacji, cen­
tralnego ogrzewania, gazu);

© MONTER WENTYLACJI - IĆLIMATYZACJL

Nauka trwa 2 lata. Uczniom zamiejscowym przedsię­
biorstwo zapewnia zakwaterowanie w internacie.

WARUNKI PRZYJĘCIA:

— ukończona 8-letnia 
— ukończone 15 lat, 
— zgoda rodziców na

szkoła podstawowy;

podjęcie nauki,
świadectwo lekarskie stwierdzające zdolność 
do nauki w zawodzie. , \

Uczniów, chętnych do dalszej nauki kierujemy 
Technikum Budowlanego dla Pracujących.

do

BLIŻSZYCH INFORMACJI udziela i zgłoszenia przyjmuje 
Dział Spraw Pracowniczych - Sekcja Szkolenia Zawodowego 
Poznańskiego Przedsiębiorstwa Instalacji Przemysłowych 
w Poznaniu, ul. Danielaka 2 (pierwsza ulica za wiaduktem 
w prawo) — pokój nr 127, telefon 610-41.

576-K1
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Kupię domek jednoro­
dzinny lub pół domu bliź 
niaczego może być nie­
wykończony. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19, dla 
20881g.

Sprzedam dom jednoro­
dzinny, garażem wygoda 
mi. Żabikowo. Potrzebne 
M-3. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19, dla 
20888g.

Sprzedam dom z wolnym 
dwupókójpwym mieszka­
niem z przynależnościami 
w centrum Leszna. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19, dla 20889g.

Kupię niedużą działkę bu 
dowlaną w Poznaniu. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19, dla 20892g.

Sprzedam dom 2 pokoje 
z kuchnią, C.o., z budyn­
kiem gospodarczym przy 
jeziorze. Dojazd autobu­
sem 102. Ireneusz Piecho 
wiak, Lusówko, Otowska 
5. 20938g

Kupię działkę do 2500 m2 
w Kórniku. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19. dla 
20956g.

Ogródek działkowy sprze 
dam — Świerczewo, duża 
murowana altana. Staszi 
ca 6 m. 11 wieczorem.

20976g

© Różne
Posiadam urządzenia do 
produkcji lodów poszuku 
ję wspólnika z lokalem 
lub sam lokal. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 1% 
dla 20966g.

Poszukuję lokalu na uslu 
gi dziewiarskie lub Prz^" 
stąpię do współpracy. 
siadam dyplom mistrza 
dziewiarskiego. Tel. 540-v6.

20S82g

Naprawa lodówek. Konin 
tel. 278-91, 248-28 — Leś­
niewski. 23085g

Starsze małżeństwo z®' 
adoptuje dziewczynę 
lat 18. Oferty — ”PraoV

Wysyłam za pobraniem 
pocztowym sadzonki cno 
zantem białe, kolorowe. 
Jan Boruch, Radom, u ■ 
Gołębiowska 57. 1116-h_

© Matrymonialny 
Poznam religijną PaI?i?l 
Wdowiec po pigćdziesw 
ce. Cel matrymonialny- 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 23128g- 
25-letni, wykształcenie 
średnie, przystojny, P02^ 
panią do lat 25, 16J >
wzrostu. Cel matrymon 
ny. Oferty ze zdję_ „ 
„Prasa”, Grunwaldzka ’ 
dla 20867g. ____

Panna, 26-letnia, 
165 cm, po studiach P 
kawalera do lat 3L rty 
matrymonialny. % a 19 
;,Prasa”, Grunwaldzka 
dla 21330g.______ ___
Pięćdziesięcioletni 
samotną panią. Cel *a” 
monialny. Oferty 
Grunwaldzka 19 dla 21



WOJEWÓDZKI ZWIĄZEK
© SPÓŁDZIELNI ROLNICZYCH W POZNANIU 99 „ Z O P A R ”
w ul. Mostowa nr 10

O informuje o skupie przez Gminne Spółdzielnie w

f GOŁĘBI DOMOWYCH Z
© WARUNKI SKUPU: S
W — barwa stalowo-szara,
w — zdrowe, lotne, 9
W — c e n a za sztukę 34 zł.
T PUNKTY SKUPU REJONOWEJ SPÓŁDZIELNI
X ZAOPATRZENIA i ZBYTU W POZNANIU:

• MAŁE GARBARY 1
© • OBORNICKA 133 @
@ • WOLA - CZARNKOWSKA 38 ®
0 • KRZESINY - NOWOTARSKA 15 O
X • LUBOŃ - BUCZKA 29

Pozostałe Gminne Spółdzielnie woj. poznańskiego 
odbioru gołębi dokonują w punktach skupu drobiu.

JO 1669-KIW .. wy

Fiata T25 p odbiór Pol- 
mozbyt zamienię na Tra 
banta, Syrenę lub używa 
ne Skoda, Wartburg. 
Oferty „Prasa” Grunwal 
dzka 19 dla 21776g.

Warszawę z nowszym 
nadwoziem lub Combi 
chętnie z silnikiem gćr- 
nozawojowym do kapitał 
nego remontu kupię. 
Oferty „Prasa”, Grunwal 
dzka 19 dla 21753g.

Pilnie kupię Wartburga 
de Lux. Odbiór Polmo- 
zbyt. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 
21739g. 21739g

Sprzedam kombajn bura­
czany i Fiata 125 p, Ja­
kubowski, Janowo gm. 
Środa Wlkp. 21732g

Nowego Fiata 116 p sprze 
dam. Odbiór Polmozbyt. 
Oferty „Prasa”, Grunwal 
dzka 19 dla 21721g.

Sprzedam Syrenę 101 w 
dobrym stanie. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 21716g.

Volkswagena 1200 (1865 r.) 
w bardzo dobrym stanie 
sprzedam. Poznań, Osie­
dle Rzeczypospolitej 90 
m. 10. 21694g

0 Praca_____
Samotna poszukuje star­
szej pani do opieki nad 
4-letnim dzieckiem na 
orowincji. Warunki dob­
re Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 21722g.

Sprzedam okazyjnie sy­
pialnię. Kazimiera Szews, 
Poznań, ul. Gnieźnieńska 
76 m. 1. 21700g

Sprzedam rower młodzie 
żowy, tel. 67-43-65 po 
gbdz. 17. 21519g

Sprzedam półkotapczan.
Opolska 19 m. 1.

21452g
Sprzedam sypialnię, łóż­
ko metalowe, szafę ku­
chenną. Poznań, ul. Ma- 
dalińskiego 13 m. 36.

21884g
Sprzedam motocykl Zuen 
dapp KS 600, ul. Pamiąt­
kowa 7a m. 52 Poznań.

21449g
Pani przyjmie każdą pra 
cę chałupniczą. Oferty
Prasa”, Grunwaldzka 19 

dla 21435g.
Sprzedam rozrzutnik dwu 
kołowy ciągnikowy do 
obornika. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 
21854g.

Sprzedam zegar stojący 
i inne starocie. Poznań — 
Podolany, ul. Zakopiań­
ska 62. 21447g

Mężczyznę, kobietę do­
chodzącą do pracy w o- 
grodnictwie dwa razy w 
tygodniu zatrudnię. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 21950g.

Starszego pracownika do 
prac w ogrodnictwie na 
5 godzin dziennie przyj­
mę. Ogrodnictwo, ul. Go- 
łężycka 25. 21949g

Kobiety do prac ogrodni­
czych zatrudnię. Telefo­
nować do godziny 15 Po­
znań 557-15. 21928g

Sprzedam cytrę koncert© 
wą oraz motocykl WSK 
175. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19, dla 2I830g.

Sprzedam strugarkę, piłę 
taśmową, prasę stolar­
ską, informacje Opaleni­
ca, Zamkowa 8. 21430g

Sprzedam łubin. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 21829g.

Sprzedam maszynę dzie­
wiarską dwupłytową „Ve 
ritas 360” nową. Włady­
sław Janicki, Wysokie 24, 
kolo Konina. 588p

Sprzedam ślubne obrącz­
ki. Tel. 645-89, po godz. 
16. 21828g

Posiadam do sprzedaży ca 
150 m’ bale olszynowe 
grubości 65 mm, kl. I i II 
(przeznaczone były na 
eksport) Tartak i Wytwór 
nia Skrzyń — I. Metzler, 
64-207 Kaszczor, woj. lesz 
czyńskie, tel. 83 do godz. 
15, a po godz. 15 — 84 Ka­
szczor. 571 p

Ciągnik Ursus C-4011, po 
remoncie — sprzedam. 
Zbigniew Skrzypa, 2eli- 
sławiec, 74—106 Wełtyn, 
woj. Szczecin.

1057-K2

Opiekunka dochodząca do 
9-miesięcznego dziecka po 
trzebna. Winogrady tel. 
20-32-81 wieczorem.

21926g
Sprzedam szafę 4-drzwio- 
wą. Poznań, Miodowa 19.

* 21785g
Przyjmę pranie do domu. 
Józefa Kromska, Matejki 
61 m. 12. X 21872g Sprzedam ciągnik major 

z przyczepą lub bez. Wy­
socki, Gniezno, Dębińska 
16 (Jelonek). 559p

Sprzedam kalkulator wie 
lodziałaniowy „Oxford 
300” tel. 67-31-32.

21766g

Zatrudnię okresowo do 
sprzedaży pomidorów,
może być rencista. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 21819g.

Kupno 0 Sprzedaż
Tokarnię do metalu ku­
pię. Andrzej Kwita, Ko­
panina 64-530 Kaźmierz.

21939g

Sprzedam pianino tel. 
200-870 po godz. 15.

21665g
Sprzedam przyczepkę
dwukołowąs ciągnikową 
Luboń 3, ul. Skóry 1.

21759g Sprzedam wózek produk­
cji NRD Plac Młodej 
Gwardii 5 m. 14.

21649g
Bojler elektryczny 300 1 
nie używany sprzedam 
tel. 66-52-54. 21752g

Piec c.o. 2 m2 małd uży­
wany sprzedam tel. 469-52. 

21646g
Maszynę do szycia „Over 
lock” kupię. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
218.0g.
Kalkulatory elektroniczne 
uszkodzone kupię. Napra 
wa kalkulatorów. Po­
znań, Winogrady 102 a.
____________________21741g
Kupię skrzynię biegów 
Syrena 104—105 lub czę­
ści. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 21702g.

Minikalkulator sprzedam, 
wysokiej klasy, wielodzia 
łaniowy produkcji RFN 
tel. 457-39 lub oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 21751g.

Sprzedam motor WSK 
175, przebieg 1800 km. Ce 
na przystępna. Poznań, 
ul. Naramowicka 149 m. 
11. 21631g

Sprzedam meble: stołowy 
dąb, ciemny orzech — 
sypialnia, kuchnia. Ple­
szew, Rynek 8 m. 3.

21747g
Sprzedam kamienie natu­
ralne do pierścionka. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 21629g.Sadzonki goździków ho­

lenderskich odbiór czer­
wiec — wrzesień, ceny ob 
niżone sprzedam. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 21736g.
Ule wielkopolskie, sprzęt 
pasieczny sprzedam. No­
tecka 4. 21729g

Kupię garaż względnie 
wydzierżawię. Oferty
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 21664g.

Kupię na części organy 
Weltmeister, wzmacnia­
cze Regent 30 MV 3. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 21549g.

Kupię pianino. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 21487g.

Sprzedam przyczepę do 
ciągnika. Eugeniusz Hain- 
rych — Kobylniki Gro­
dzisk Wlkp. 64-340.

21625g

Sprzedam krowy zacielo- 
ne. 60-660 Poznań - Piąt­
kowo, Obornicka 341.

21622g

Sprzedam maszyny sto­
larskie. Września, Staszi­
ca 3, tel. 456. 21617g

Sprzedam tanio WSK 175.
Palędzie, ul. Pocztowa 5.

21720g

Sprzedam akwarium urzą 
dzeniem i namiot 4-oso- 
bowy Bałtyk, ul. Słowac­
kiego 26a m. 5.

21706g
Sprzedam MZ-250 z gara 
tern blaszanym. Tadeusz 
Kołodziejek, Poznań,
Umińskiego 5 m. 3.

21890g

Sprzedam spawarkę wiru 
jącą. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 21614g.

Sprzedani złoty pierścio­
nek. Dąbrowskiego 124 m. 
3 godz. 16—18.

21592g

Sprzedam organy Vermo 
na ET 3. Łochyński, Po­
znań, Zakątek 4 m. 10.

20746gSprzedam szafę ciemną 
retro, stół na jednej no- 

okrągły, ciemny tel.
6 <-59-37 godz. 19—20.

21947g

Sprzedam spacerówkę nie 
miecką, budka, plandeka, 
tel. 743-60. 21586g

Korzystnie sprzedam par­
kan ozdobny (11 m dł.) ku 
chenkę elektryczną, ku­
pię małą betoniarkę. No- 
wotna, Kunickiego 1 — 
Świerczewo, od godz. 15. 

21388g

Sprzedam kanapę z dwo- 
fotelami — skórzane. 

Wągrowiec, tel. 208-15 w 
Sodz. od 18—20.

21944g

Sprzedam camping 35 m* 
tel. 67-62-82. 21580g

Platformę ogumioną 600X 
16, 1,5 tony, uchwyt to­
karni sprzedam Głogow­
ska 404. 21567g

0 Samochody
Sprzedam nowy, mocny, 
~“ny. kanapotapczan. 
oferty „Prasa”, Grunwal 

19 dla 21943g.

Sprzedam Syrenę 104. 
Oferty „Prasa”, Grunwal 
dzka 19 dla 21934g.

Sprzedam 32-działaniowy 
zminiaturyzowany kalku­
lator prod. ang. Cambrid 
ge Scientlfic, tel. 717-08.

21543g
Sprzedam wózek głęboki 
w dobrym stanie. Wal- 
Ktewicz s. Engla 26 m. 7. 
__  21938g

Sprzedam Trabanta 600 z 
nowym silnikiem stan 
bardzo dobry. Poznań, 
ul. Opolska 91 m. 3.

21922g
Sprzedam nowy akorde­
on Weltmeister 120-baso- 
wy. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 21537g.

^iewiarską maszynę dwu 
PQ\ową ulepszonej kon- 
o^rukcji sprzedam. Gło­
gowska 88 m. 3a.
__ _________________21916g
Sprzedam tanio suknię 
siubną białą (168 cm) o- 
az motorower Verhovi- 
,7-5, Zagonowa 14 m.

Grzelak. 21898g

Sprzedam Syrenę 105 
Lux, odbiór Polmozbyt. 
Wiadomość, tel. 747-92 po 
godz. 17. 21899g

Zastawę 1100 p, rocznik 
1977 kupię. Poznań, Wiel 
ka 20 Zakład radiomecha 
niczny. 21877g

Sprzedam Syrenę 104 
Wawrzyniaka 27 m. 4 od 
godz. 16 Dybionka. 

21863g

Sprzedam pianino Carl- 
Ecke, tel. 717-68.

21526g

Lambrettę 150 Li sprze­
dam, al. Wielkopolska 33 
m. 2 tel. 568-43.

21523g

Przyczepkę do 
ata i Komara. Samocho 
Ce< ul. Trzebiatowska 

i___ 21893g

Małą kasę pancerną sprze 
dam. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla
21522g.

Sprzedam tanio Nysę do 
remontu. Dobieżyn 67 
64-320 Buk. 21765g

Fiata 126 (piaskowy) 1976 
rok sprzedam. Matejki 63 
m. 22, od godz. 16.

21787g

Sprze(ja,n piec c.o. 1 m4 
lec 514-30.
________ ___________ 21875g
Sprzedam segmenty ko- 

u^kie. Rolna- 46 m. 10 
33-38-47.

------- 21867g

Sprzedam prasę zbierają­
cą „Robot” w bardzo dob 
rym stanie. B. Popowicz 
Iłówiec Wielki 11> koło 
Czempinia, tel. 15-92 
Śrem. 21516g

Sprzedam zszywacz intro 
ligatorski. Raszyńska 11 
m. 1, po godz. 16.

21477g

s-^lgary np i4o, 160 mm 
przedam. Tel. 67-57-64.

21346g

Sprzedam Fiata 126 p, 
1977 r. tel. Suchy Las 9. 

21647g

Sprzedam Fiata 125 p, 
1500 w idealnym stanie. 
Murowana Goślina, ul. 
Młyńska 6. 21777g

Sprzedam Lublina, Syre­
nę. Września, Staszica 3, 
tel. 456. 21616g

Sprzedam mało używane 
go Fiata oraz młocarnię 
MC-10 Henryk Topolew- 
ski, Nowawieś Królewska 
koło Wrześni.

21579g

Sprzedam Fiata 125 p, 
1300 — rocznik 1971, prze­
bieg 48 000 km, tel. Rokiet 
nica 18, godz. 8—14.

21575g

Kupię Fiata 125, rozlicze­
nie nowy włoski 126, tel. 
586-45 wewnętrzny 17 lub 
Nowy Świat 4 m. 26.

21572g

Sprzedam fabrycznie no­
wą Syrenę 105. Możliwość 
wyboru koloru. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 22046g.

Sprzedam Fiata 126 p. Od 
biór Polmozbyt. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 21506g.

Kupię Trabanta 601 Com­
bi, 1977 rok lub odbiór 
Polmozbyt. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
21487g.

Sprzedam Fiata 125 p, 
poj. 1500, rocznik 76, prze 
bieg 13 000 km lub zamie 
nię na 126 p z rocznika 
1977. Wiadomość: Kaszyń­
ska 11 m. 1, po godz. 16.
____________________ 21476g

Sprzedam skrzynię bien 
gów do Wartburga. Opól 
ska 19 m. 1. 21450g‘

Sprzedam samochód Mer 
cedes 220 S po godz. 15, 
Poznań — Poddany, ul. 
Zakopiańska 62.

21446g

Sprzedam Zuka skrzynio 
wego — wywrotka. Su­
chy Las, Bogusławskiego 
19. 21434g

Sprzedam Fiata 125 p — 
1500, 1974 rok. Tadusz Ty- 
rakowski, St. Bojanowo, 
Główna 3, po godz. 16.

545p

Tanio sprzedam Moskwi­
cza 407 Combi, nie na cho 
dzie. 62-300 Września, ul. 
22 Stycznia 31, po godz.
17.30. 544p

Fiata 126 p sprzedam, od­
biór zaraz z Polmozbytu. 
Oferty nadsyłać pod adre 
sem: Eugeniusz Mejer — 
Września, ul. Staszica 7.

543p

Sprzedam Zastavę 750.
Chodzież, tel. 20-877. 582p

Sprzedam Warszawę 223 
górnozaworową, stan bar 
dzo dobry. Stanisław Krzy 
styniak, 78-610 Jastrowie, 
ul. Roosevelta 14. 532p

Sprzedam Fiata 1300. Od­
biór Polmozbyt. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 21429g.

Sprzedam lub zamienię fa 
brycznie nową Syrenę na 
Fiata 126p, tel. 461-54.

21286gO Lokale
Dwie panie pracujące wy 
najmą pokój dwuosobo­
wy. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 
21709g.

Pracujących na pokoje 
przyjmę. Winogrady 26a. 

21701g

Gdańsk — Wrzeszcz, po­
kój z kuchnią z wygoda­
mi zamienię na równo­
rzędne w Poznaniu, tel. 
67-58-79 . 21691g

Garaż do wynajęcia. Wi­
nogrady 42a. 21662g

Przyjmę na pokój z kuch 
nią. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 
21659g.

Pokój, kuchnia samodziel 
ne wynajmę małżeństwu. 
Płatne 2 lata z góry. Po­
znań, Guliwera 1.

21635g

Garaż do wynajęcia. Łom 
żyńska 9 Os. Warszaw­
skie. 21588g

Przyjmę na pokój panów 
lub panie. Grunwaldzka 
229. 21495g 

Zamienię mieszkanie kwa 
terunkowe duże 2 pokoje 
z kuchnią I ptr. z przy- 
należnościami w śródmie­
ściu Chodzieży na podob 
ne w Poznaniu lub okoli­
cy. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 21624g.

Kupię dwupokojowe mie­
szkanie, nowe budownic­
two (własnościowe) Wil­
da. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 21619g.

Zamienię 1 pokój, kuch­
nia w starym budownic­
twie na dwa w nowym 
lub powojennym w Po­
znaniu. Bardzo korzystne 
warunki. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 
21618g.

Oddam w dzierżawę po­
mieszczenie nadające się 
na ciche rzemiosło (wo­
da, siła). Jaszuńskiego 10.

21593g

W Trzemesznie dom mie 
szkalny, wolny sprzedam. 
Chęcińska 85-652 Byd­
goszcz Lelewela 40 m. 42 
tel. 415-733. 21623g

Mieszkanie 2-pokojowe w 
Koninie zamienię na 2- 
pokojowe w Poznaniu 
względnie pod Pozna­
niem. oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 
21583g.

M-4 w Pile, zamienię na 
podobne w Poznaniu 
Oferty Poznań, telefon 
67-18-53. 21568g

Zamienię mieszkanie spół 
dzlelcze M-4 (3 pokoje) w 
Kędzierzynie na podobne 
lub mniejsze w Poznaniu. 
Wiadomość Poznań, Łuka 
szewicza 19 m. 9.

21535g

Pokoje wczasowe lub o- 
kresowo do wynajęcia za 
raz. Biskupiec 62-007 
Krótka 3.

21517g

Zamienię pokój z kuch­
nią spółdzielcze 23,51 m4 
na Ratajach na większe. 
Oferty „Prasa”, Grunwal 
dzka 19 dla 21511g.

Poszukuję mieszkania 
(jednopokojowego) z wy­
godami na okres roku. 
Możliwość opłaty za cały 
okres z góry. Poznań, 
Czechosłowacka 15 m. 8 
(18—20). 21510g

Małżeństw! poszukuje po 
koju z kuchnią, oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 21498g.

Koszalin — mieszkanie 
spółdzielcze, dogodna lo­
kalizacja, 44 m», IV pię­
tro zamienię na podobne 
w Poznaniu. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
21496g.

Zamienię M-2 na podob­
ne do II piętra, c.o. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 2163 g.

Pokój dwuosobowy pra­
cującym oddam od czerw 
ca. Pogodna 46 parter.

21807g

Pokój wydzierżawię trzem 
panienkom. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
21796g.

Kalisz — M-3 w nowym 
budownictwie zamienię 
na równorzędne w Pozna 
nlu. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 21757g.

Przyjmę na pokój dwóch 
panów, świerczewo Lele­
wela 47. 21490g
Wrocław — kwaterunko­
we trzypokojowe, kom­
fort c.o. etażowe I ptr. 
zamienię na podobne Po­
znaniu. Oferty „Prasa’*, 
Grunwaldzka 19 dla 21466g.
Kupię mieszkanie własnoś 
ciowe M-2. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
21448g.
Student medycyny, kultu 
ralny, poszukuje pokoju 
1-osobowego z c.o. w 
śródmieściu lub pobliżu. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 21433g.
Zamienię kwaterunkowe 
M-4 nowe budownictwo 
Jarocin na M-2 Ostrów 
Wlkp. I piętro lub par­
ter. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 21426g.
Mgr inż. poszukuje od 
października niekrępują- 
cego pokoju w Poznaniu. 
Płatne miesięcznie. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 21425g.

Tychy! Pokój, kuchnia 
(komfortowe, telefon) za­
mienię na mieszkanie w 
Poznańskiem. Listy; „4460” 
Biuro Ogłoszeń, Katowi­
ce. 1067-Kz

Zamienię M-2 Kołobrzeg 
na większe Poznaniu (c. 
o.). Skubisz, Dworcowa 23 
m. 1. 569p

M-3 własnościowe w Je­
leniej Górze (2 pokoje z 
widokiem na góry) zamie 
rtię na podobne w Pozna 
niu. Wacław Suszek, Je­
lenia Góra, Moniuszki 8 
m. 49. 22839g

Wynajmę pokój małżeń­
stwu bezdzietnemu lub o- 
sobom samotnym. Winna 
15 a. 21474g

O Nieruchomości
Sprzedam działkę budo­
wlaną z drzewkami, uz­
brojoną, Odolanów ul. Za­
cisze. Dzwonić Wrocław, 
tel. 22-33-24 około godz. 20.

1069-Kz

Sprzedam działkę z rozpo 
czętą budową. Żydowo 
koło Gniezna, Półtorak.

537p 

Działkę budowlaną na te 
renie Poznania kupię. O- 
ferty z ceną: Gliwice, Zu 
brzyckiego 11 m. 3.

1053-K2

Kupię mały domek na 
wsi, koło Kościana. Ofer­
ty „Prasa", Grunwaldzka 
19 dla 542p.

W wiosce przy lesie sprze 
dam dom i zabudowania 
gospodarcze. Ziemi 56 
arów i sad. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
21767g.

Sprzedam część willi z 
wolnym mieszkaniem. Po 
znań Grunwald. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 21764g.

Sprzedam działkę bliźnia­
czą z rozpoczętą budową 
i materiałem na Grunwal 
dzie. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 21748g.

Sprzedam dom z parcelą 
na warsztat. Do zamiany 
mieszkanie. Oferty „Pra­
sa” Grunwaldzka 19 dla 
21734g.

Sprzedam w Pniewach 
dom jednorodzinny z o- 
gródkiem. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 21733g.

Sprzedam w Środzie 
Wlkp. dom jednorodzinny 
ul- Zamojskich 22 i dział­
kę pod budowę z cegłą 
ul. Suchorskiego. Mieczy­
sław Szymkowiak Targo- 
wa-Górka 8. 21719g

Sprzedam połowę willi, 
ogrodu Grunwald, waru 
nek M-3. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 21636g.

Sprzedam komfortowy 
dom bliźniaczy. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka
19 dla 21634g.

Sprzedam dom jednoro­
dzinny wyłączony, przy 
głównej ulicy Poznania z 
dużym garażem nadają­
cym się na warsztat. Wa 
runek mieszkanie 3, 4-po- 
kojowe. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 21613g.

Sprzedam dom jednoro­
dzinny 110 m2, garaż, c.o. 
telefon, na opłotowanej 
działce 450 m2 w Kostrzy 
nie Wlkp., względnie za­
mienię na jedno lub dwa 
mieszkania własnościo­
we w Poznaniu — nowe 
budownictwo. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
21573g.____________________

Kupię działkę ogrodniczą 
do 0,5 ha Szczepankowo 
— Spławie — Krzesiny — 
Kórnik. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 21545g.

Willa, dwupiętrowa cen­
trum Gdyni, blisko morza 
do sprzedania spiesznie. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 21507g.

Sprzedam dom w Kościa­
nie z wolnym mieszka­
niem Antkowiak, Koś­
cian, Stalingradzka 2.

21467g

Zguby @ Różne
Dnia 25 kwietnia zgubio­
no teczkę jasnobrązową z 
dokumentami. Uczciwego 
znalazcę proszę o zwrot 
za wynagrodzeniem. Os. 
Jagiellońskie 113 m. 7.

22887g

Za niesłusznie skierowa­
ne zarzuty pod adresem 
ob. Krystyny Brzósto- 
wicz zam. w Podrzewie 
gm. Duszniki, podczas jaz 
dy autobusem w dniu 17. 
12 1976 r. o godz. 7.41 na 
trasie Podrzewie - Poznań 
bardzo przepraszam — 
Stanisław Larek, zam. Po 
znań, Gorczyńska 40 m. 
39. 21792g

Spawarki transformatoro 
we 220/380 V różnej mo­
cy z regulacją płynną na 
życzenie z przystosowa­
niem do zgrzewania 
punktowego blach. Pro­
stowniki selenowe z re­
gulacją wykonuję i na­
prawiam Zakład Elektro­
mechaniczny Poznań,
Krzywa 31 tel. 614-19 Gar- 
czarek. 21749g

Blacharstwo samochodowe 
oraz konserwację podwo­
zi specjalnymi środkami 
poleca Zakład Komorni­
ki ul. Łąkowa 9, Gadom­
ski. 21685g

DYREKCJA
Wielkopolskiego Przedsiębiorstwa Turystycznego 

„PRZEMYSŁAW” W POZNANIU

ZWRACA SIĘ Z UPRZEJMĄ PROŚBĄ O ZGŁASZANIE

WOLNYCH POKOI 
na kwaterowanie przyjezdnych w czasie ‘ 
Międzynarodowych Targów Poznańskich.

ZA USŁUGI W OKRESIE OD 1—30 CZERWCA 1977 ROKU

WŁAŚCICIEL OTRZYMUJE:

Kat. I — pokój 1-osobowy 89,25 zł za 1 dobę
— pokój 2-osobowy 127,50 zł za 1 dobę

Kat. II — pokój 1-osobowy 77,50 zł za 1 dobę
— pokój 2-osobowy 102,— zł za 1 dobę

Zgłoszenia przyjmuje i informacji udziela Recepcja Główna 
WPT „Przemysław”, ul. Głogowska 16, tel. 639-83 i 20-33-06.

1G96-K1

Komunikat y_________
Wielkopolskie Zakłady Gazownictwa i Górnic­
twa Nafty i Gazu — zawiadamiają wszystkich 
odbiorców gazu w Kościanie, że w związku 
z pracami na sieci gazowej nastąpi przerwa 
w dostawie gazu w Kościanie w dniu 5 V 77 r. 
od godz. 21 do 6 V 77 r. godz. 6.

Uprasza się odbiorców o niekorzystanie w 
tym czasie z odbiorników gazowych. 1785-K1
Zarząd Robotniczej Spółdzielni Mieszkaniowej 
Lokatorsko - Własnościowej w Poznaniu — 
uprzejmie zawiadamia, że

ZEBRANIE PRZEDSTAWICIELI członków 
RSM - H. Cegielski w Poznaniu odbędzie 
się w dniu 27 maja 1977 roku o godzinie 17 
na terenie Szkoły Chorążych Pożarnictwa 
przy ul. Czechosłowackiej 27. 1645-K1

POZNAŃSKIE ZAKŁADY
OPON SAMOCHODOWYCH „STOMIL'

Poznań, ul. Starołęcka 18

WYNAJMĄ KAŻDĄ ILOSC

WOLNYCH MIEJSC
internatach dla uczniów Zasadniczej

Szkoły Przyzakładowej i junaków OHP 
oraz w hotelach robotniczych, 

dla członków załogi.

Warunki do omówienia w PZOS „Stomil”, 
Poznań, ulica Starołęcka 18, pokój nr 2 
(biurowiec) — telefon 78-75-11 i 78-75-10.

w

Układanie parkietu z włas 
nego i powierzonego ma­
teriału. Cyklinowanie i 
malowanie, Antoni Koza 
tel. 704-60 po godz. 16.

2162«g

Cyklinowanie, lakierowa­
nie podłóg, parkietów u- 
kładanie wykładzin pole­
ca Zakład Posadzkarski 
Stanisław Pużycki tel. 
66-59-45. 21521g

Oddam w dzierżawę be­
toniarkę i stół wibracyj­
ny do produkcji pusta­
ków. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 21431g.

Naprawa lodówek. Osie­
dle Piastowskie 99, tele 
fon 740-87, Łukaszewski. 
 22678g 
Telewizory naprawiam. 
Tel. 555-38, Kopański. 
' 22723g
Samotna kupi niedrogo 
wiejskie małe mieszkanie, 
wyremontowane. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 546p.O Matrymonialne
Miłego pana z wyższym 
lub średnim wykształce­
niem do lat 30 pragnie 
poznać w celu matrymo­
nialnym panna 24-letnia 
kończąca studia. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19, 
dla 20943g.
Lekarka, dobrej prezencji, 
pracująca, 47-letnia, posia 
dająca oszczędności, samo 
chód, pozna pana tylko z 
wyższym wykształceniem. 
Cel matrymonialny. Ofer­
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 21409g.____________  
Kawaler 36-letni, uczci­
wy, pozna pannę z miesz 
kaniem. Cel matrymonial 
ny. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19, dla 20886g.

Samotna, wykształcenie 
średnie, materialnie nieza 
leżna, samodzielne mieszka 
nie pozna pana do lat 48. 
Cel matrymonialny. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka U 
dla 21280g.

Kawaler, przystojny, po 
siadający dom w Poznaniu 
z ogrodem pozna przystoj 
ną inteligentną pannę, 
uczciwą powyżej 40 lat 
wyznania rzymsko-katolić 
kiego. Cel matrymonial­
ny. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 21745g.

Przystojna wdowa, go­
tówka, mieszkanie, pozna 
pana od 64—70 lat. Cel ma 
trymonialny. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
2169Sg

1725-K1

Panna 27-letnia pozna ucz 
ciwego, przystojnego i wy­
sokiego kawalera ze śred 
nim lub wyższym wy­
kształceniem do lat 35. 
Cel matrymonialny. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 21705g.

Kawaler 55-letni, wzrostu 
173 cm, technik z pro­
wincji bez nałogów pozna 
panią uczciwą, domator- 
ke. niepalącą. Rozwódki 
wykluczone. Cel matrymo b 
nialny. Oferty „Prasa”, ’ 
Grunwaldzka 19 dla 21663g.

Dwie wdowy emerytki 
samotne z mieszkaniem 
poznają kulturalnych star 
szych panów. Cel matry­
monialny. Oferty „Prasa”,y 
Grunwaldzka 19 dla 21645g.'

Poznaniak rozwiedziony, 
47-letni, wzrost 168 cm, 
przystojny, rozsądny, bez 
nałogów, wysoka renta, 
dwa domy, średnie wy­
kształcenie, córka 21 i syn 
18 lat, poślubi odpowied­
nią miłą rozwódkę, wdo­
wę bez dzieci. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
21637g. -u.. •.../- ■ ..u

Rencistka z mieszkaniem 
pozna rencistę. Cel matry 
monialny. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 21632g.

Samotna wdowa, prywat­
na inicjatywa, pozna pa­
na — handlowca. Cel ma 
trymonialny. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
21621g.

Wdowa miła, z własnym 
przedsiębiorstwem pozna 
wdowca lat 50—55 z ład­
nym mieszkaniem w no­
wym budownictwie. Cel 
matrymonialny. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
<la 21620g„

Kawaler, 26-letni, wy­
kształcenie zawodowe, 
wzrost 163 cm. Pozna pan 
nę zdecydowaną na mał­
żeństwo. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 21457g. ?

Przystojna, zrównoważo­
na, handlowiec, posiadają 
ca mieszkanie, samochód 
pozna pana z wyższym wy 
kształceniem w wieku 
55—62. Cel matrymonial­
ny Oferty z podaniem nr 
telefonu „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 21437g.

Panna miłej prezencji, 
wiek, wzrost średni, miesz 
kaniem pozna kawalera, 
zawodem do lat 48 zdecy 
dowanego na małżeństwo. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 21432g.



Stomil
POZNAŃSKIE* ZAKŁADY 
OPON SAMOCHODOWYCH 

„STOMIL*
Poznań, ul. Starołęcka nr 18

PRZYJMUJĄ ZAPISY UCZNIÓW 
do Zasadniczej Szkoły Przyzakładowej 
na rok szkolny 1977/78 .— w zawodzie 

APARATOWY PROCESÓW CHEMICZNYCH. 

Praktyczna nauka w warsztatach jak i w szkole 
trwa 3 lata.

Uczniowie zamiejscowi mogą korzystać z internatu. 
Uczniów chętnych do dalszej nauki kierujemy 
do Technikum Chemicznego dla Pracujących.

Informacji udzielają i zgłoszenia przyjmują
Działy Osobowy lub Szkolenia — biurowiec, pokój nr 1 lub 2 
(parter), telefon 78-75-18, 78-75-11, 78-75-12.

1443-K1

Sprzedam samochód Ozie 
cięcy tel. 401-55.

 22190g

Obraz Jerzego Kossaka 
sprzedam. Buk, Rynek 1
m. 2. 22196g

sprzedam pierścionek z 
brylancikami. Sulechów, 
tel. 25-05. 22184g

^przedam biurko oraz 
stół kuchenny tel. 702-94. 

2Ż213g

Sprzedam chryzantemy 
Blanche Pontevine Es­
kort, Goldball, Meffo; o- 
górki Iwa. Swarzędz, Pa 
der.ewskiego 36.

22214g

Sprzedam piec kuchenny z 
wkładem i bojlerem c.o., 
okno nowe 85x165, piani­
no. Prądzyńskiego 10 m. 7. 

22390g

Sprzedam spacerówkę
NRD. Marcelińska 6 m. 
13, do godz. 19.

22280g

Sprzedam stylowy forte­
pian i dębowy antyczny 
fotel. Owińska, ul. Dwór
cowa 3 m. 2. 22276g

Skrzynię biegów Wartbur 
ga, silnik Skody kupię
tel. 051-51. 22371g

Stara nowego sprzedam.
Poznań, ul. Spławie 11.

22532g

Kupię Fiata, odbiór Pol- 
mozbyt, Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 
22450g.

Sprzedam Syrenę 195 1973 
rok tel. 20-37-97. 21896g

Sprzedam Wartburga 1000. 
Czerwińskiego 20. 21832g

Sprzedam Dacię lub za­
mienię na Fiata 126. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 21818g.

0 Lokale
Zamienię M-3 Winogrady 
na pokój z kuchnią, stare 
budownictwo. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 22343g.

Pani wynajmie pokój, u- 
żywalność kuchni. Zapła­
cę z góry. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
22563g.

Zamienię mieszkanie 2 po 
koję, kuchnia (piece) sa­
modzielne I ptr. śródmieś 
cle kwaterunkowe na M-3 
spółdzielcze. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
22268g.

Zamienię 3 duże pokoje, 
kuchnia, łazienka, c.o. eta 
żowe, front, Jeżyce na 2 
pokoje i pokój z kuchnią 
c.o. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 22279g.

Maleństw X
19 

dla 22295g.
Zamienię mieszkanie spół 
dzielcze 3-pokojowe z ga 
rażem w Łodzi na podob 
ne lub mniejsze w Pozna 
niu — tel. 723-50. 22309g

Zamienię mieszkanie spół f Kwaterunkowe, 4 pokoje 
dzielcze M-2 (2pokoje) w | piece, zamienię na dw^ 
Konira^; na podobne w mieszkania samodzielne
Szczecinie. Konin, ul. 19
m. 15. 21958g

i samodzielne 
typu M-2 lub M-3. Wiąd0 
mość tel. 636-69. 22#51g

O Praca
Pracownicę na stragan za 
trudnię. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 
21788g.

Uczeń potrzebny. Cukier 
nia, Kostusiak Puszczy- 
kówko, ul. Dworcowa 18. 

21639g

I Dziewiarka przyjmie pra 
| cę. Oferty „Prasa”, Grun 

waldzka 19 dla 21703g.

Spacerówkę NRD z bud­
ką sprzedam. Koronna 3a
m. 41. 22395g

Trzcianka Lubuska — 
mieszkanie kwaterunkowe 
M-3 zamienię na podobne 
w Poznaniu może być w 
starym budownictwie. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 22342g.

Centrum Wrocławia - 
kawalerka, nowe budów 
nictwo zamienię na podob\ 
ne w Poznaniu. tvrocław 
ul. Kuźnicza 48 m. 17.

21942g

Kierowcę* na Stara za­
trudnię. Poznań, Cześni- 
kowska 43. 21762g

Stolarza meblowego za­
trudnię, praca stała. Wa 
runki i praca do uzgod­
nienia. J. Nowak, 64-340 
Grodzisk, tel. 225.

21666g

Przyjmę ucznia lub pra­
cownika do zakładu ka­
mieniarskiego. Kolanow- 
ski, Poznań, Rynek Śró- 
decki 17 m. 15.

21590g

Sprzedam złotą branso 
letkę z pierścionkiem 
pierścionek tel. 32-13-97.

Zamienię mieszkanie M-4, 
własnościowe, 3-pokojo- 
we .Grunwald na domek 
z ogrodem Grunwaldzka 
19 dla 22361g.

Student IV roku poszuku 
je pokoju z wygodami. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 21936g.

Sprzedam pianino. Kana­
łowa 10 m. 5.

Małżeństwo poszukuje po 
22433g ■ koju. Oferty „Prasa”,

; Grunwaldzka 19 dla 22403g.

Sprzedam w Poznaniu 3 
pokoje, kuchnia własnoś­
ciowe — potrzebne M-3. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 21927g.

Zatrudnię panią do szy­
cia piżamek. Winogrady 
102a. 21742g
Zatrudnię do prac w o- 
grodnictwie Poznań — 
Piątkowo przy szkole, ul. 
Chulewiczów do końca za 
torem w lewo 200 m, 
Kruś (praca do grudnia).

21708g

Przyjmę pracownika do 
warsztatu ślusarskiego
Poznań, Junikowska 22.

21657g

Przyjmę jakąkolwiek pra 
cę chałupniczą. Poznań, 
Obornicka 296. 21577g

Sprzedam piłę tarczową ' ---------------------------------------  
nową kompletną na dwóch ! Trzcianka. Zamienię miesz 

- - - - - - - ' kanie spółdzielcze M-3

Przyjmę krawca miarowe 
go lub konfekcyjnego. 
Warunki bardzo dobre, 
praca stała. Żurawia 15 
m. 17. 21638g

Przyjmę kobietę do opie 
ki nad chorą, możliwość 
zamieszkania wspólnie. 
Oferty „Prasa”, Grunwal 
dzka 19 dla 21574g.

łożyskach. Oferty „Pra- i 
sa”, Grunwaldzka 19 dla
22476g.
Taksometr Poltax 2 pil­
nie sprzedam. Kostrzyn 
Wlkp. ul. Przemysława 19. 

22453g

Os. 25-lecia na podobne w 
rejonie Wielkopolski tel. 
540 w godz. 8—15.

M-2 Bydgoszcz zamienię 
na podcbne lub większe 
Poznaniu. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 
21923g.

Uczeń cukierniczy także 
pełnoletni potrzebny. Cu 
kiernia, Różana 9a.

216'6g

ZAKŁAD NAPRAWCZY 
MECHANIZACJI ROLNICTWA 

POZNAŃ, 
ul. Warszawska nr 39/41

Okazyjnie sprzedam- mi 
nikalkulator. Wszystkie 
funkcje tel. 20-30-54 po 
godz. 17. 22467g

Trzy panie pracownice u- 
mysłowe poszukują nie- 
umeblowanego pokoju. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 1 9dla 224O6g.

Gniezno! Zamienię pokój 
z kuchnią, łazienką na po 
dobne w Poznaniu. Ofer­
ty Poznań, Gąsiorow- 
skich 5a m. 7. 21914g

Rencistę zatrudni war­
sztat ślusarski Przeźmie­
rowo, ul. Kościelna 9.

21555g

Sprzedam nową Jawę 50. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 22492g.

Dwie studentki poszukują 
niekrępującego pokoju, 
chętnie w willi, telefon. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 22412g.

Bydgoszcz duży sło-

PRZYJMUJE

ZAPISY UCZNIÓW

Małżeństwo przyjmie pra 
cę chałupniczą (oprócz 
szycia). Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 
21508g.

Motorower Jawa sprze­
dam. Słowackiego 17 m. 8. 

22545g

Samochody

Małżeństwo z dzieckiem 
członkowie SM, poszukuje 
pokoju. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 
22445g.

neczny pokój, używalność 
kuchni (parter) zamienię 
na podobne lub większe 
w Poznaniu. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
21895g.

Kupię mieszkanie własnoś 
ciowe M-2, M-3. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dta 2i357g.

Pilne! Przyjmę mycie kia 
tek schodowych. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 21493g.

na pierwszy rok nauki 1977/78 

w zawodzie 

mechanik
SAMOCHODOWO - CIĄGNIKOWY.

Zapisy przyjmuje dział kadr 
j w godz; od 7—15, tel. 710-71.

i 1732-K1
I

। »ooooooo<>oooooooooooooog^q^>^o<;
Pracownicy poszukiwani

I Zarząd Rejonu Budowlanego „Piła” - Poznań- 
• skiego Przedsiębiorstwa Budownictwa Przemy- 
I słowego nr 2 w Poznaniu, Piła, ul. Motylew- 
I ska 5 (dojazd autobusem linii 6 — za cmen­

tarzem komunalnym) — zatrudni zaraz 
• na budowach w Pile, Wałczu, Czarnkowie 
1 i Rogoźnie:
• — murarzy - tynkarzy,

— betoniarzy - zbrojarzy, 
— cieśli, 

‘ — stolarzy,
— szklarzy, 
— blacharzy, 

j — dekarzy, 
— monterów konstrukcji żelbetowych, 
— robotników niewykwalifikowanych.I 
Wynagrodzenie wg Układu Zbiorowego w 

Budownictwie, praca w akordzie.
Dla pracowników zamiejscowych przydzie- 

: lane są kwatery.
: Informacji udziela i zgłoszenia przyjmuje — 
| Dział Zatrudnienia w Zarządzie Rejonu Bu­

dowlanego „Piła” w Pile, ul. Motylewska 5 — 
telefon 41-90 lub kierownicy budów w Wałczu 

, i Czarnkowie. 479-K2

Tokarza na 1/2 i pełny 
etat zatrudni warsztat, 
ul. Wolsztyńska 31a, tćl. 
453-26. 21488g

Sprzedam fiata 125p rok 
1971 ,w bardzo dobrym 
stanie. Wolsztyn tel. 21-68. 
____________ 21953g 
Sprzedam fiata 600 stan 
dobry, Poznań — Dębiec, 
ul. Grzybowa 9 m. 4.

2446g

Rataje! Os. Manifestu Lip 
cowego — 3 pokoje pow. 
47,9 m2 zamienię na więk 
sze. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 22448g.

Pracownia tapicerska 
przyjmie uczniów i renci 
stę, ul. ChWiałkowskiego 
10, Wilda. 21470g

i Mężczyzna przyjmie pra­
cę ogrodnictwie lub ho­
dowli, możliwość zamiesz 
kania z żoną, dzieckiem. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 21987g.

Zatrudnię na stałe gospo­
się domową.do lat 40, do 
dwóch osób ojciec z cór­
ką dorosłą. Zapewniam 
mieszkanie z utrzyma­
niem-?'.^nagrodzenie. Wy 
magane dobre referencje. 
Oferty szczegółowe „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
21991g.

0 Sprzedaż
Sprzedam motocykl Pan- 
nonia, wózek dziecięcy 
tel. 655-84. 2l960g

Bony PeKaO sprzedam. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 21986g.

Wózek głęboki zagranicz 
ny, rower Duet — stan 
idealny sprzedam. Tel. 
553-60 po godz. 16 . 21990g.

Tanio sprzedam motocykl 
WSK-MO6 — stan bar­
dzo dobry, oraz wibrator 
do pustaków z formami. 
Poznań, Ostrowska 335, w 
niedzielę. 22009g

Obraz W. Kossaka i ob­
raz M. Wygrzywalskiego 
sprzedam. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
22U6g.

Sprzedam Nysę N-5Ś To- 
wos po remoncie. Ście­
giennego 61 m. 3 tel. 
67-56-77 po godz. 16.

22315g

Sprzedam Warszawę M-20 
stan dobry (tanio) Skórze 
wo, Piaskowa 5, Stolar-
nia. 22317g

Sprzedam Warszawę Pick- 
up w dobrym stanie po 
remoncie tel. 411-526.,

22398g

Sprzedam Lublina, ramę, 
tylny most, silnik Skoda 
440, dwa teleskopy, sprę­
żyny mikrus. Prądzyńskie
go 10 m. 7. 22389g

Zamienię M-3, spółdziel­
cze, 2 pokoje z kuchnią, 
łazienką w Lubinie na po 
dobrie w Poznaniu. Ofer­
ty „Prasa-’ , Grunwaldzka 
19 dla 22490g.

Zamienię sklep z dużą 
piwnicą nadające się na 
każde rzemiosło w oko­
licy Starego Rynku na 
pokój z kuchnią’do II ptr. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 21849g.

Bielsko-Biała mieszkanie 
spółdzielcze 3 pokoje, ku­
chnią 54 m! super kom­
fort zamienię na równo­
rzędne lub większe w Po 
znaniu. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 ’ dla
21970g.
Gorzów Wlkp. cóntrum 
3,5 pokojowe, wygody, te 
lefon zamienię na mniej­
sze Poznaniu lub kuplę 
mieszkanie własnościowe 
również stare budownic­
two. Oferty — „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 
21971g.
Sprzedam własnościowe 
M-3, Rataje I ptr. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 21973g._______________  
Zamienię mieszkanie czte 
ropokojwe (120 m2, Ła­
zarz) na dwa samodziel­
ne w Poznaniu. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19, 
dla 21995g.
Dwa mieszkania komforto 
we 3 i 2-pokojowe (80 i 30 
mf) zamienię na komfor­
towe 4, 5-pokojowe. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 22015g.
Szczecin! 2 pokoje, kuch­
nią, piece kwaterunkowe 
oficyna zamienię na rów 
notzędne w Gnieźnie lub 
Poznaniu. Wiadomość
Gniezno, Budowlanych 4 
m. 3. 22018g
Samodzielne 3 pokoje, 
kuchnią, łazienką 100 m2, 
I piętro Łazarz zamienię 
na M-4 Winogrady. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldz­
ka 19 dla 22029g.
Przyjmę panienkę na po­
kój. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 22039g.
Pokój wynajmę panu. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 22049g.
Zamienię własnościowe po 
kój z kuchnią bez wy­
gód na 2 pokoje z kuch­
nią bez wygód, ogród 
300 m2 na 2 pokoje z kuch 
nią, nowe budownictwo. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 22058g.
Panów na wspólny pokój 
przyjmę. Osiedle Plewi- 
ska, Różana 2. 22054g
Pan pracujący poszukuje 
wspólnego pokoju. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 22059g.

© Nieruchomości
Kupię działkę rekreacyj. 
ną z altaną lub bez p0, 
znań ewentualnie okoli, 
ce. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 21852g.
Sprzedam działkę rekre- 
acyjną, owocujący drze, 
wostan, podpiwniczona 
tana, woda. Oferty „Pra. 
sa”, Grunwaldzka 19 dia 
21851g.
Sprzedam domek jednoro 
dzinny, c.o., telefon, ga. 
raż, warunek dwa miesz. 
kania. Tylko poważne o- 
ferty „Prasa”, Grunwaldz 
ka 19, dla 21809g.
Działkę 600 m2 Gnieźnie 
sprzedam. Oferty „Pra- 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
21976g._________________
Sprzedam dom wyłączony, 
c.o., woda, kanalizacja’ 
gaz, garaż, w rozliczeniu 
M-4 własnościowe. Po. 
znań, ul. Szamocińska 1, 
godz. 16—19, osiedle Swier 
czewo. 21992g
Ogrodnictwo sprzedam
450 m2 pod szkłem 180 m2 
tunel ogrzewany, budy­
nek gospodarczy w tym 
mieszkanie, garaż, zapas 
opału, 2 km od Poznania. 
Oferty „Prasa”, Grun- 
waldzka 19 dla 22492g,
Działkę rekreacyjną 270 
m2 ogrodzoną blisko Po­
znania przy Warcie sprze 
dam. oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 22042g.
Sprzedam domek jedno­
rodzinny parterowy z o- 
grodem plus domek gospc 
darczy z dwoma garaża­
mi w Słupcy ul. Powstań 
ców Wielkopolskich 14, 
Słupca tel. 222. 22045g
Kupię działkę w Puszczy 
kówku. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 22048g.
Sprzedam sad. Buk tel. 
396.22066g
Zamienię dom jednoro­
dzinny na mieszkanie 
własnościowe. Oferty „Pra 
sa”. Grunwaldzka 19, dla 
22082g.

Sprzedam dom jednoro­
dzinny z ogrodem na przed 
mieściu Poznania. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 22111g.

Student z Polonii z żoną 
wynajmie mieszkanie na 
okres dwóch lat, od wrześ 
nia. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 22496g.

Zamienię samodzielne 
mieszkanie 2 pokoje z 
przynależnościami II ptr., 
stare budownictwo, Wilda 
na równorzędne w nowym 
budownictwie tel. 33-18-58.

Oddam w najem na 2 la­
ta mieszkanie M-3 Wino­
grady kompletnie wypo­
sażone, telefon, najchęt­
niej zakładowi pracy. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 21845g.
Przyjmę na pokój nie- 
umeblowany małżeństwo 
bezdzietne, płatne rok z 
góry, lub miesięcznie. Po 
znań, Czerwińskiego 20.

21833g
Przyjmę panów na po­
kój. Poznań, Czerwińskie
go 18. 21831g

Puszczykowo — wynajmu­
ję pokoje na sezon wio­
senno - letni. Informa­
cje: tek 32-04-84.

22536g

Zamienię dwa pokoje, 
kuchnią Wałbrzychu na 
pokój kuchnią w Zdunach 
lub Krotoszynie. Wiado­
mość Paprocka Perzyce 
koło Krotoszyna. 21812g

Dnia 30 kwietnia 1977 r. zmarła, przeżywszy 
87 lat, w'łaścicielka nieruchomości Dąbrowskie­
go 43 w Poznaniu

BRONISŁAWA PAZOŁA
Pogrzeb Odbędzie się w środę, 4 bm. o godzi-j 

nie 11 na wnentarzu przy ul. Lutyckiej,

o czym zawiadamiają

Administracja domu i lokatorzy

’ Inspektora d/s normowania w branżach elek­
trycznej i sanitarnej — zatrudni zaraz 

i'
Przedsiębiorstwo Robót Instalacyjno-Mon- 
tażowych Budownictwa Rolniczego w Po­
znaniu, ul. Pokrzywno 8, tel. 742-01, w. 83.

Dojazd autobusem nr 62 z Rataj w kierunku 
■ Krzesin. 1682-jKl

Zarząd Międzynarodowych Targów Poznańskich 
przyjmie zaraz na czas określony do pracy 
iprzy organizacji Międzynarodowych Targów 
Poznańskich — pracowników służb:

— porządkowej,
— transportowej,
— informacyjnej, 
— sanitarnej) 

i — zabezpieczenia, 
oraz rzemieślników — na czas określony/ 
i do pracy stałej.

I Warunki pracy i płacy do omówienia w Wy­
dziale Służb Pracowniczych Zarządu MTP w 
Poznaniu, ul. Głogowska 14, pokój 212, w godz. 
od 11—13 z wyjątkiem soboty. 1652-K1

Sprzedam maszynę do 
szycia „Łucznik” kra­
wiecką ciężką na siłę, 
mało używaną. Poznań, 
Bułgarska 6 (Pracownia).

22U8g

Sprzedam motocykl Awo 
Simson 250 na części Po­
znań, ul. Gdyńska 30 m. 
1. 22124g

Tanio sprzedam przycze­
pę do Warszawy, kompre 
sor oraz okna 5 i 3 skrzy 
dłowe oszklone. Barano­
wo, Wiosenna 32.

22133g

Poznańskie Przedsiębiorstwo Budowlane nr 4 
w Poznaniu — zatrudni do pracy na budowie: 

— murarzy - tynkarzy, 
— blacharzy - dekarzy, 
— betoniarzy - zbrojarzy, 
— robotników’.
Informacji udziela i zgłoszenia przyjmuje 

dział pracy i płacy, ul. Obornicka 227/229, tel. 
<04-61. 1684-K1

23391g

tDnia 2 maja 1977 roku zmarł w 17 wiośnie 
życia po krótkiej i ciężkiej chorobie, nasz 
ukochany syn, brat, wnuczek, wujek, kuzyn 

i siostrzeniec, śp.

PAWEŁ KRUSZONA
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 5 bm. 

o godz. 12 na cmentarzu parafialnym w Luso- 
wie.

W głębokim smutku pogrążeni

rodzice i rodzina

643-K2

PRZYJMUJE ZAPISY DO

3.
4.
5,

Zespół Szkół Rolniczych w Bojanowie 
woj. Leszno Sady. 1631-U3

2.
5-letniego Państw. Technikum Hodowli Roślin i Nasion
5-letniego Technikum Rolniczego
3-letniego Technikum Rolniczego
3-letniego Technikum Mechanizacji Rolnictwa
4-letniego Liceum Rolniczego

6. Zasadniczej Szkoły Rolniczej
7. Zasadniczej Szkoły Mechanizacji Rolnictwa.

Kandydaci winni zgłaszać się w Dyrekcji Szkoły 63-940 Bo­
janowo, ul. Świerczewskiego 29, do dnia 15 czerwca 1977 r.

Sprzedam dawne moto­
cykle. Piotr Andrzejew­
ski, 64-720 Lubasz.

22137g

Sprzedam maszynę pod­
ciągania oczek. Mogileń­
ska 41 m. 1. 22139g

sprzedam lustro kryszta­
łowe z konsolą-czarny 
dąb. Tel. 200-255 po godz. 
17. 22154g

Sprzedam spacerówkę nie 
miecką, tel. 66-59-89.

22159g

Wózek głęboki tanio 
sprzedam, tel. 66-55-74.

22177g

Sprzedam 2 łóżka jesion 
z materacami ul. Głogow 
ska 56 m. 5 w godz. 
17—19. 22205g

MEBLARSKA SPÓŁDZIELNIA PRACY
POZNAŃ, UL. ŻMIGRODZKA 37

POLECA Z ... x

W RAMACH USŁUG DLA' LUDNOŚCI:
© KANAPOTAPCZANY NAROŻNIKOWE,
© KANAPOTAPCZANY, FOTELIKI
© TABORECIKI, PUFY.

Wybór materiałów pokryciowych wg. życzeń klienta.
BLIŻSZYCH INFORMACJI UDZIELI : / >

— Punkt Przyjęć Usług Poznań, Chóciszewskiego 43 
— tel. 626-29

— Punkt Przyjęć Usług Poznań, Garbary 56 ■
— tel. 545-03

— Zakład Usług Produkcyjnych Poznań, Szczepana la 
— tel. 32-04-22

— Punkt Usługowy Poznań, Kasprzaka 1, 
— tel. 66-05-13.

1196-K1

tDnia 2 maja 1977 r. zmarła po długich i cięż­
kich cierpieniach, nasza kochana mama, teś­
ciowa i babcia, śp.

JOZEFA KOTWICA
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 5 bm. 

o godz. 15.25 na cmentarzu janikowskim.

W smutku pogrążeni

córka i syn

Ul. Kochanowskiego 2 m. 11. 1607-U3

tDnia 1 maja 1977 roku po długich i ciężkich 
cierpieniach zmarł śp.

BRUNON KŁOSOWSKI
były więzień Fortu VII i Mauthausen.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 5 maja 
br. na cmentarzu na Junikowie, o godz. 12.30.

W głębokim smutku pogrążeni 

żona i syn z synową

Ul. Szewska 16 m. 16. 1604-U3

fDnia 2 maja 1977 rokil zmarł w wieku 72 lat, 
po długiej i ciężkiej chorobie, śp.

ANTONI WIŚNIEWSKI
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 5 bm. 

o/godz. 12 na cmentarzu parafialnym w Komor­
nikach.

W smutku pogrążona

żona z rodziną

Komorniki, ul. Żabikowska 2. 1632-tK

tDnia 1 maja 1977 r. zmarła po długich i cięż­
kich cierpieniach, przeżywszy lat 87, nasza 
kochana mama, babcia i prababcia, śp.

PAULINA BURDA
z domu Mticke

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 5 bń1' 
o godz. 11 na cmentarzu na Junikowie.

W smutku pogrążona

rodzina
1608-1^



Praca © Nauka
■""TL do dwuletniego 

pilnie potrzebna.
23245g

"'Lcbna opiekunka do 3" • lat na 8 8°dzin 
d winogrady- Warunki 
- rdzo dobre. Oferty „Pra 
^ Grunwaldzka 19 dla 

333648___________________

Czeladnika stolarskiego 
oraz uczniów w zawodzie 
stolarskim specj. meblo­
wa na dobrych warun­
kach przyjmę. K. Klooster 
hnis, Swarzędz ul. Sikor-
skiego 16. 22387g
Murarzy i pomocników na 
stałe zatrudnię tel. 33-33-03.

22422g

Przyjmę uczniów w zawo 
dzie lakiernik samochodo 
wy. Poznań, ul. Czarnków
ska 26. 22466g
Przyjmę uczniów do na­
uki w zawodzie rzeźnicko- 
wędliniarskim. Marcin­
kowski, Przeźmierowo, 
Składowa 17.

22560g

Starą biżuterię, przedmio 
ty srebrne, platery ku­
pię. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 22324g.

Kupię VW 1200 łub 1390 Z 
lat 1965—68 w dobrym sta 
nie. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 23242g.

Kupię Skodę rok 1977. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 22173g.

.kwizytorów portretorow, 
cetuszerkę zatrudnię. Kon 
Pionowany zakład por­
owy. Oferty „Prasa”. 
gnSdżka I9 dią 22326g. 

Wodyni do 1 osoby pil 
i. notrzebna. Probostwo 

W 412 Chrzypsko Wielkie. 
N'*1 22337g

Fryzjerka potrzebna Po­
znań, ul. Żurawia 10'12 po 
kój zapewniony. 22425g

Kupno © Sprzedaż

Kupię przyczepę towaro­
wą do samochodu osobo­
wego ,tel. 12-08-85 w. 24.

22487g
Kupię obrączkę złotą usz 
kodzoną. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 
22491 g.

Sprzedam Syrenę 104. Tel. 
41-16-45, godz. 16—20.

23257g
Sprzedam Fiata 126 p li­
piec 1975 r. Tel. 703-53 po
godz. 19. 22107g

Sprzedam Ładę po wy­
padku teł. 533-42 godz. 
8—12. 22240g

Włocławek M-3 zamienię 
na podobne w Poznaniu 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 22074g.

„rynier mechanik spe­
cjalności technologicznej 
, dyplomem doktora i 
Wieloletnią praktyką po- 
szuKuje pracy głównie o 
charakterze naukowo-ba- 
aawczym. Oferty „Prasa”, 
grunwaldzka 19 dla 22382g.

Sternik jachtowy z prak 
tyką na wodach między­
narodowych przyjmie pro 
wadzenie rejsów żeglar­
skich w charakterze ko­
mendanta lub sternika ło 
dzi w miesiącach czer­
wiec, lipiec, sierpień, wrze 
sień (Mazury). Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 22458g.

Kupię futro karakuły, czar 
ne, nowe, wzrost 170 cm 
w dobrym gatunku, koł­
nierz lisa srebrnego duży. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 22477g.
Obrazy stare, figurki, o- 
braz, porcelana, kość sło­
niowa kupię. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
22325g.

Sprzedam namiot Bałtyk 
4 i hak do przyczepy kem 
plngowej Skoda tel. 
67-46-60. 22369g

Sprzedam Skodę MB 1000. 
Niecała 2 m. 6 tel. 67-35-08. 

22134g
Syrenę 105, 1975 r. sprze­
dam. Poznań, Skryta 7 
m. 2. 22158g

© Samochody
Sprzedam Syrenę 105, 1976 
rok na gwarancji. Lesz-
no, tel. 22-61. 23397g

Ząmienię Ładę na Zasta­
wę, Dacie lub sprzedam. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 39 dla 22204g.

Przyjmę w dzierżawę sa­
mochód Fiat 125p z prze 
znaczeniem na taksówkę. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19, dla 22277g.

Kawaler bez nałogów, 
członek SM, poszukuje po 
koju. Tel. 727-89, od godz.
16. 22167g

Lokale

Poszukuję pokoju z kuch 
nią na okres 2—3 lat. Płat 
ne z góry tel. 402-27.

22241g

Sprzedam mieszkanie 
własnościowe M-3 na Osie 
dlu Świerczewskiego. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 22189g.

© Nieruchomości

Sprzedam parcelę budo-' 
wlaną Winogrady z możli 
wością zamieszkania. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka , 
19 dla 22238g.
Samotna, kulturalna, 33- 
letnia pani poszukuje pil 
nie mieszkania w Pozna­
niu, chętnie na Ratajach. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 22242g.

Zguby © Różne
Klucze zgubiono dnia 30
IV. Tel. 731-93. U219g

Od lipca potrzebna pani 
na stałe do prowadzenia 
domu, osobny pokój. Wa 
runki bardzo dobre. Ofer 
ty „Prasa”. Grunwaldzka 
19 dla 22540g.

Kupię żaglówkę, jacht ki 
Iowy, kajak składany, ro 
wer młodzieżowy damski, 
przyczepę kemoingową. 
Oferty tel. 643-57 lub „Pra 
sa" Hi^nwaldzka 19 dla 
22409g.

Sprzedam nowy wózek to 
warowy do samochodu, 
koła fiatowskie. Poznań,
Glebowa 38. 23261g
Sprzedam Syrenę 105, rok 
1974, wiadomość: Telefon 
644-88, po godz. 19.

?2504g

STEFANIA KOCHANOWSKA

W smutku pogrążona

Dnia 1 maja 1977 r. zmarła nasza kochana ma­
ma, babcia i prababcia, przeżywszy lat 83

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 5 bm. o go­
dzinie 9.50 na cmentarzu junikowskim.

23361g Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 4 maja
1977 r. o godz. 14 na ----

aaza
Dnia 30 kwietnia 1977 r. zmarł

HENRYK GUETTLER

Dnia 30 kwietnia 1977 r. zmarł po długich cier­
pieniach, przeżywszy lat 64, opatrzony Sakra­
mentami św., nasz ojciec, teść i dziadek, śp.

Rodzinie Zmarłego 
dają :

Zarząd — POP

HENRYK URBANKOWSKI
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 5 bm. o go­

dzinie 10.30 na cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążona

23365g

Dnia 2 maja 1977 r. zmarł opatrzony Sakra­
mentami św., przeżywszy lat 75, mój ukochany 
mąż, brat, kuzyn oraz nasz najdroższy wujek, 

P PIOTR BOLESŁAW KUBIAK

b. pracownik b. Starostwa Krajowego w Pozna­
niu oraz b. dyrektor administracyjny Muzeum , 

Archejlogicznego w Poznaniu, odznaczony
Złotym Krzyżem Zasługi.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 5 bm. o go­
dzinie 16 na cmentarzu parafialnym w Krzy­
żownikach,

o czym ze smutkiem zawiadamia

żona z rodziną
23258g

Dnia 2 maja 1977 r. zmarła po długich 1 cięż­
kich cierpieniach moja najdroższa żona, nasza 
ukochana mamusia, droga siostra, bratowa, 
szwagierka i ciocia, przeżywszy lat' 49, śp.

s HELENA KONIECZNA
z domu Kokott

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 5 bm. na 
cmentatzb komunalnym we Wrześni.

W głębokim bólu pogrążeni

mąż, synowie i rodzina

Września, ul. Nowotki 6. 23362g

W dniu 1 maja 1977 r. zmarł

WŁADYSŁAW JARZYNA
długi letni pracownik PGR Januszewo.

W Zmarłym straciliśmy 
nego pracownika.

szlachetnego i cenio-

Rodzinie Zmarłego wyrazy współczucia skła­
dają ;

Kierownictwo — załoga — Rada Zakładowa 
PGR Jarosławiec

Dnia 28 kwietnia 1977 r. zmarła długoletnia 
Pracownica Żłobka Dzielnicowego nr 2

MARIA LINKA
Rodzinie Zmarłej składają wyrazy 

współczucia
szczerego

Dyrekcja — Rada Zakładowa — POP

Fiata 126o przebieg 8400 
km sprzedam. Przemysło 
wa 51 m. 8 tel. 33-06-97.

22185g

Syrenę 103 do remontu pil 
nie sprzedam. Os. Mani­
festu Lipcowego 64 m. 11. 

22200g

W Zmarłym straciliśmy wzorowego kolegę 
i przyjaaciela.

emerytowany, długoletni pracownik spółdziel­
czości pracy, odznaczony Odznaką 'Zasłużonego 

Działacza Ruchu Spółdzielczego.

MARIAN GELLERT

W głębokim smutku pogrążona

cmentarzu na Miłostowie.

wyrazy współczucia skła-

— Rada Zakładowa
Koło Emęrytów i Rencistów, koleżanki i koledzy 

Krajowego Związku
Spółdzielni Pracy Budownictwa w Poznaniu

r oasasi 1588-K3

W dniu"30 kwietnia 1977 r. zmarł nagle

druh HENRYK GUETTLER
zasłużony działacz kultury fizycznej, Honoro­

wy członek PŻTW, międzynarodowy sędzia 
wioślarski, były długoletni prezes 

i członek Zarządu OZTW.

Rodzinie Zmarłego wyrazy serdecznego współ­
czucia składa

Zarząd Okręgowy
Związku Towarzystw Wioślarskich WFS

Pogrzeb odbędzie się w dniu 4 maja 1977 r. 
o godz. 14 na cmentarzu na Miłostowie.

1617-K3

Dnia 2 maja 1977 r. zmarł w wieku 76 lat

BOLESŁAW KUBIAK
długoletni b. wicedyrektor administracyjny 

Muzeum Archeologicznego w Poznaniu, 
odznaczony Złotym Krzyżem Zasługi i Medalem 

Dziesięciolecia Polski Ludowej.

Pogrzeb odbędzie sję w czwartek, 5 maja br. 
o godz. 16 na cmentarzu w Krzyżownikach.

.■ Rodzinie Zmarłego serdeczne wyrazy współ- 
iczućią składają ’ '

Dyrekcja i pracownicy
Muzeum Archeologicznego w Poznaniu

Małżeństwo bezdzietne — 
członkowie SM, poszukuje 
pókóju w Poznaniu. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldz­
ka 19, dla 22096g.
Zamienię mieszkań!? M-4, 
I ptr. os. Czecha na rów 
norzędne dzielnica Grun 
wald. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 
22155g.

tDnia 1 maja 1977 r. zmarł nagle mój ukocha­
ny mąż, ojciec, brat, szwagier, zięć, teść

i dziadek, przeżywszy lat 59, śp.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 4 bm. o go­
dzinie 14.50 na cmentarzu na Junikowie.

żona z rodziną

Ul. Głogowska 41 m. 19.
| Prosimy o nieskładanie kondolencji. 1605-U3 

caacwK

tDnia 1 maja 1977 r. odeszła od nas na zaw­
sze, najdroższa mamusia, teściowa, babcia 
i prababcia, śp.

MARIANNA KOMISAREK
z domu Kubiak

Pogrzeb odbędzie się w piątek, 6 bm. o godzi­
nie 13 na cmentarzu junikowskim.

Pogrążona w smutku

Autobus odjeżdża z ul. Jeżyckiej 14 
o godzinie 12.15.

tDnia 1 maja 1977 r. zmarł mój najukochań­
szy mąż, ojciec, brat, teść i dziadek, śp.

ZYGMUNT KOZAKIEWICZ
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 5 bm. o go­

dzinie 10.50 na cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążona

Prosimy o nieskładanie kondolencji.

Ul. Rutkowskiego 41 a m. 6.

BRUNON KŁOSOWSKI
odznaczony Honorową Odznaką. M. Poznania 

i Srebrną Odznaką Związkową.

SE®!3B

1626-K3

Dnia 1 maja 1977 roku zmarł nasz zasłużony 
i długoletni pracownik

Z głębokim żalem żegnamy cenionego, ofiar­
nego pracownika i serdecznego kolegę.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 5 bm. o go­
dzinie 12.30 na cmentarzu na Junikowie.

Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy głębo­
kiego współczucia.

1620-K3

Dyrekcja — Rada Zakładowa — POP 
oraz współpracownicy

Hurtowni Artykułów Metali wych 
Elmet” w Poznaniu

1612-U3

'■BRBWDnia 29 kwietnia br. zmarł

Pogrzeb odbył się dnia 2 maja br. na cmen­
tarzu w Swarzędzu.

Jego pamięci!

JÓZEF MAĆKOWIAK
mistrz stilarski

133?

23359g

i współpracownicy
Zespołu Opieki Zdrowotnej Poznań-Wilda

Wyrazy współczucia Rodzinie Zmarłego skła­
dają

1615-K3
Zarząd i członkowie 

Cechu Stolarzy Swarzędzkich w Swarzędzu 
23252g

MrwJwr

tDnia 30 kwietnia 1977 r. zmarł po ciężkiej 
chorobie, przeżywszy lat 81, opatrzony 
kramentami św., nasz kochany ojciec, 

i dziadek, śp.

FLORIAN CISZAK
inż. mleczarstwa,

odznaczony Krzyżem Kawalerskim Orderu 
rodzenia Polski, Wielkopolskim Krzyżem Pow­

stańczym i Złotym Krzyżem Zasługi.

+ Dnia 30 kwietnia 1977 roku zginęła śmiercią 
* tragiczną nasza najukochańsza mama, syno- 
"a> teściowa, najtroskliwsza babunia, droga 
ciocią i kuzynka, przeżywszy lat 67, śp.

tDnia 30 kwietnia 1977 roku zmarł po dłu­
gich i ciężkich cierpieniach, opatrzony Sa­
kramentami św., przeżywszy 75 lat, mój uko­

chany mąż, brat, szwagier i wujek, śp.

JANINA ZYS ERAZM MARKIEWICZ

Sprzedani domek z dział 
ką 1270 m2 w Poznaniu. 
Możliwość budowy. Wiado 
mość Krzyżagórski Bato­
rowo 4, 62-081 Przeźmiero
wo. 22076g

Bramy, ogrodzenia Wyko­
nuję: posiadam własny 
transport. Informacja 
Śniadeckich 6 m. • Wy­
szyński w godz. 17—20.

21920g
Kupię część willi z ogro­
dem. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 22090g.
Sprzedam w Bydgoszczy 
willę podłączoną do elek 
trociepłowni, gaz, ogró­
dek, w rozliczeniu mies« 
kanie w Poznaniu włas­
nościowe. Bydgoszcz tel. 
41-33-72, po godz. 17 lub 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 22091g

Poszukuję wykonawcy to 
rebek z powierzonego to 
waru (tomofan lakierowa 
ny). Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 21816g.

© Matrymonialne

Sprzedam dom bliźniaczy 
na Grunwaldzie. W rozli 
czeniu ' mieszkanie M-2. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 22148g

Sprzedam domek jednoro­
dzinny (w tym są: 3 poko 
je, kuchnia, łazienka), 
centralne ogrzewanie, pół 
hektara ogrodu, sad Naj 
chętniej z mieszkaniem 
do zamiany. Zgłoszenia Po 
znań, ul. Pamiątkowa 11 
m. 18 lub Stęszew, ul.
Kościańska 100. 22229g

Sprzedam piętro domu Lu 
boń 4, Spokojna 1.

22228g

Domek jednorodzinny z 
ogrodem możliwość bu­
dowy warsztatu sprzedam 
— Smochowice. Warunek 
mieszkanie. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
22224g.
Sprzedam willę dwurodzin 
ną nową z wszelkimi wy 
godami, działka o pow. 
990 m2 w Luboniu 3 ul
Długa 21. 22286g
Kupię działkę pod budo­
wę domu lub z zabudowa 
niami także na wsi. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 22234g.
Sprzedam dom z działką 
możliwość budowy szklar 
ni. Potrzebne M-5 w Koś 
ćianie lub Lesznie. Przy-

z domu Dombek

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 6 bm. 
godz. 9.15 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim żalu i bólu pogrążona

artysta śpiewak

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 6 bm. 
o godz. 12.30 na cmentarzu junikowskim. .

W głębokim smutku pogrążona

rodzina żona z rodziną

U1- Fabryczna 9 m. 5. 1603-U3

t v^alern zawiadamiamy, że w dniu 1 maja 
tn - ■ r- zmarł nasz najdroższy mąż, ojciec, tesc i dziadek, śp.

Ul. Dąbrowskiego 24 m. 9. 1598-U3

tW dniu 30 kwietnia 1977 r. zmarł nagle prze­
żywszy lat 88, mój drogi mąż, brat, szwagier 
i wujek, śp.

JAN BIEGANEK
mistrz malarski

odbędzie się 6 maja br. o godzinie 11 
cmentarzu junikowskim.

STANISŁAW RUPRYCHT
mistrz cukierniczy

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 5 bm. o go­
dzinie 14 na cmentarzy górczyńskim w Pozna­
niu.

W smutku pogrążona W smutku pogrążona
żona z ridziną żona z rodziną

odjeżdża sprzed domu 
^^Jd-Nóstowej 16 o godz. 10,30. 233i7g Inowrocław, ul. Solankowa 31 m. 1. 23255g

nsnsssn

Samotna z mieszkaniem 
materialnie niezależna poz 
na kulturalnego pana, naj 
chętniej z prawem jazdy 
do lat 55 rozwiedzeni wy 
kluczeni. Cel matrymo­
nialny Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 21968g.
Kawalera, wykształcenie 
wyższe techniczne względ 
nie medyczne wzrost 185 
— 190 cm, lat 29—35 nie­
zależnego materialnie poz 
nam w celu matrymonial 
nym. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 21985g
Wdowa, rencistka, 49-let 
nia z prowincji gospodar 
na nieorzydka dorriator- 
ka, pozna przyjaciela mi 
lego dobrego charakteru. 
Cel matrymonialny. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 22043g.
Panna 27-letnia wykształ 
cenie średnie pozna odpo 
wiedniego kawalera. Cel 
matrymonialny. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 21897g.
Panna 21-letnia, ładna, 
wykształcenie średnie, z 
mieszkaniem pozna dobrze 
sytuowanego, przystoj­
nego kawalera do lat 26, 
samochód mile widziany. 
Cel matrymonialny. Ofer 
ty ze zdjęciami, zwrot i
dyskrecja zapewniona
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 21894g.
Kto poślubi 60-letnią, kul 
turalną emerytkę bez 
mieszkania. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
21876g.22314g

23393g

W głębokim smutku pogrążona

żona z rodzjną

ROMANA MALCHEREK
z d. Siemińska

Pogrążona w smutku

Sa- 
teść

Strapiony 
mąż z ndziną

sieka Polska 51.

Duszniki Wlkp. 23356g

1595-U3

ból

go-

23403g

mój kochany mąż, ojciec

JÓZEF JANKOWSKI
23353g

Pogrzeb odbędzie

W głębokim smutku pogrążone

żona, córka i rodzina

Ul. Wspólna 27 m. 2. 1599-U3

ks. BOLESŁAW GRZEŚKOWIAK

1606-U3
23360g

Pogrzeb odbędzie się w piątek, 6 bm. o 
dżinie 10.30 na cmentarzu górczyńskim.

najukochańsza siostra 1 ciocia, zostawiając 
w sercach naszych i nieutulony żal.

przeżywszy lat 80, 
i dziadek, śp.

Pogrzeb odbędzie się w piątek, 6 bm. o ; 
dżinie 10 na cmentarzu w Dusznikach Wlkp.

___ ,___  się w piątek, 6 bm. o go­
dzinie 11.55 na cmentarzu junikowskim.

Prosimy o nieskładanie kondolencji.

Ul. Dzierżyńskiego 98 m. 6.

ANDRZEJ TURKOT 
powstaniec więlkopąlski, członek ZBoWiD, 

< odznaczony' Krzyżem Kawalerskim 
Orderu Odrodzenia Pilski.

tDnia 2 maja 1977 r. odszedł od nas opatrzo­
ny Sakramentami św., przeżywszy 80 lat, 
nasz najukochańszy, najtroskliwszy, nigdy nie­

zapomniany mąż, ojcjec, teść, dziadek i pra­
dziadek, śp.

Od-

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 5 bm. 
o godz. 14.15 na Junikowie.

Strapiona

rodzina
Osobnych zawiadomień nie wysyła Się.

1S00-U3

tDnia 30 kwietnia 1977 roku zakończył swe 
pracowite życie w wieku 75 lat, nasz drogi 
ojciec, teść i dziadek, śp.

WAWRZYN WYREMBEK
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 8 bm. 

o godz. 13.40 na Junikowie.
W głębokim smutku pogrążona

Ul. Umińskiego 19 m. 5. M02-U3

tDnia 1 maja 1977 r. zmarł po długotrwałej 
chorobie, przeżywszy lat 64, mój mąż, ko­
chany ojciec, teść i dziadek, śp.

JULIAN CUGIER
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 8 bm. 

o godz. 10.25 na Junikowie.

W smutku pogrążona

Ul. Swoboda 48 m. 3.

żona z rodsiną

1681-U3

tDnia 2 maja 1977 r. zmarł nasz najdroższy 
mąż, tatuś, syn i brat, śp.

ALFRED LEMAŃSKI
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 5 bm. o go­

dzinie 16 na cmentarzu winiarskim.

W smutku pogrążona

Ul. Obornicka 202.

+ Dnia 1 maja 1977 r. zmarł po długich i cięż­
kich cierpieniach, opatrzony Sakramentami 

św., mój najukochańszy mąż, nasz najdroższy 
i najtroskliwszy ojciec, brat, teść, dziadziuś, 
wujek i kuzyn, śp.

ALEKSANDER MAŁY
emerytowany inżynier leśnictwa, 

powstaniec wielkopilski, odznaczony Wielkopol­
skim Krzyżem Powstańczym oraz Krzyżem 

Kawalerskim Orderu Odrodzenia Polski.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 5 bm. 
o godz. 11.55 na cmentarzu na Junikowie.

Rodzina

+ Dnia 30 kwietnia 1S77 r., przeżywszy lat 50, 
opatrzona Sakramentami św., zakończyła 

swe pracowite i pełne poświęcenia życie, nasza 
ukochana żona, mamusia, córka, teściowa 
i babcia, śp.

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 8 bm. 
o godz. 14.15 na cmentarzu na Junikowie.

+ Dnia 30 kwietnia 1977 r. zasnęła w Bogu 
ciężkich cierpieniach

z WEYCHANÓW
LUDWIKA WEIGELT

Ul. Strusia 8.

PO

tDnia 1 maja 1977 roku zakończył swe pra­
cowite życie, opatrzony Sakramentami św..

tDnia 2 maja 1977 r. zmarł, opatrzony Sakra­
mentami św., w 67 roku życia, a 42 roku 
kapłaństwa

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 5 bm. o go­
dzinie 15 w Buku.

W głębokim smutku pogrążona 
r j dżina
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TEATR¥ 1
OPERA — g. 19 „Don Pas- 

quale”.
MUZYCZNY — g. 19 „Pocału­

nek Czanity”.
NOWY — g. 19 „Turoń”.
LALKI i AKTORA — g. u 

„Tymoteusz”.

1 KIN*  ~1

• Dużo mówimy o porządkach. 
Dobrze byłoby by ktoś zaintereso­
wał się ulicą Urbanowską a szcze­
gólnie — podwórzem przy posesji 
nr 11. Dozorczyni założyła tam 
fermę drobiu. Odpadkami żywnoś 
ciowymi żywi się nie tylko drób, 
lecz myszy i szczury. W lecie cuch 
nie — pisze Czytelnik.

Zespół Porządku i Czystości Eks 
pozy tury Jeżyce podjął już odpo­
wiednie kroki w celu uporządko­
wania ul. Urbanowskiej. Po otrzy 
maniu opinii od władz sanitarnych 
sprawa zostanie przekazana do 
ostatecznego załatwienia Wydzia­
łowi Spraw Lokalowych i Komu­
nalnych Urzędu Miejskiego. (195) 

ła Średnia dla Pracujących — 
Historia „Sejm Wielki”; 17.55 Es­
trada młodych muzyków — fleci­
sta J. Pelc; 18.40 Pod skrzydła­
mi Hermesa — magazyn handlu 
wewnętrznego; 19 Gitara klasycz­
na i jej mistrzowie; 19.30 Teatr 
PR „Obłoki i chmury”; 20.43 Mu­
zyka; 21 Konc. z nagrań Wielkiej 
Ork. Symf. PR i TV; 21.40 Kores­
pondencja z zagranicy; 21.55 Wspo 
mina i śpieWa W. Wermińska; 
22.30 Magazyii studencki; 23.35 Co 
słychać w świecie; 23.40 Canticum 
Canticorum Palestriny śpiewa 
Chór Filharmonii Słowackiej.

Wiadomości: 4.30, 5.30, 6.30, 7.30, 
8.30, , 11.30, 13.30, 18.30, 21.30, 23.30.

PROGRAM III: 8.30 Co kto lu­
bi; 9 „Jedna noc” — ode. pow.; 
W. Bykowa; 9.10 Od pierwszego 
nagrania — Lulu; 9.30 Nasz rok 
77: 9.45 Utwory Marin Maraisa; 
10.35 Kiermasz płyt wytwórni Su- 
praphon; 11 Życie rodzinne — ma 
gazyn; 11.30 W’alce jazzowe nie 
tylko na 3/4; 12.25 Za kierownicą; 
13 Powt. z rozrywki; 13.50 „Pan 
doktor na morzu” — pow. R. Gor

KDF MUZA — g. 10, 12.30 „Syn 
dykat zbrodni” (USA 15 1.), g 
15.30, PT.45, 20 „Uśmiech” (USA 
18 !.)•

KDF PAŁACOWE — g. 15.30 
„Święto dzikich zwierząt” (fr 
bo.), g. 17.30, 20 „Policja dzięku 
je” (wł.-RFN 18 1.).

APOLLO — g. 10, 12.30, 15, 17.30, 
20 „Samotnik” (fr. 15 1.).

BAŁTYK — g. 15.30, 18, 20.30 
„Serpico” (USA 18 1.).

GONG — g. 10, 12, 16, 18, 20 
„Godziny grozy” (ang. 18 1.).

GRUNWALD — g. 17, 19 „Sek­
cja specjalna” (fr. 15 1.).

GWIAZDA — g. 10, 12, 14, 16, 
18 „Nie ma mocnych” (poi. b.oj, 
g. 20 „Mały wielki człowiek” 
(USA 15 1.).

KOSMOS — g 17.30, 20 „Ludzie 
godni szacunku” (wł. 18 1.).

MINIATURKA — g. 15.30, 17.30, 
19.30 „Powrót tajemniczego błon 
dyna” (fr. 15 1.).

OLIMPIA — g. 19.30 „W kręgu 
zła” (fr. 18 1.).

OSIEDLE — g. 15, 17, 19 „San- 
dakan nr 8” (jap. 18 1.).

PANCERNIAK — g. 17, 19.30 
„Od siedmiu wzwyż” (USA 18 1.).

RIALTO — g. 10, 12, 14, 16, 18, 
20 „Sam na sam” (poi. 15 1.).

RUSAŁKA (Swarzędz) g. 15, 17, 
19.30 „Serpico” (wł.-amer. 18 1.).

TĘCZA — g. 15.15 „Cyrk w 
cyrku” (czech.-radz. b.o.), g. 17, 
19.30 „Romantyczna Angielka” 
(ang. 18 L).

WARTA — g. 10, 12, 14, 16, 18, 
20 „Konie Valdeza” (wł.-fr. 15 1.).

WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
g. 14.45, 16.45, 18.45 „Dom” (jug. 
15 1.).

WILDA — g. 10, 12.30, 15.30, 18, 
20.15 „Kariera na zlecenie” (fr. 
18 1.).

ZOO — ul. Krańcowa i ul. 
Zwierzyniecka — g. 9—20.

SZPITALE: interna, chirurgia, 
laryngologia — ul. Mickiewicza 2; 
chirurgia dziecięca — ul. Krysie­
wicza 7; okulistyka, neurologia 
— ul. Walki Młodych 7.

Wojewódzka Stacja Pogotowia 
Ratunkowego w Poznaniu: ul. 
Chełmońskiego 20 — tel. 66-00-66; 
nagłe zachorowania w domu, po­
rady lekarskie, tel. 637-35; wypad 
ki uliczne i w miejscach pu­
blicznych — teł. 999.

Podstacje: ul. Bukowa 1, tel. 
32-12-61, Osiedle Piastowskie 16, 
tel. 732-34, ul. Ugory 18, tel. 592-30, 

•ul. Kościuszki 103, tel. 544-44; Lu­
boń, tel. 120-399; Swarzędz, tel. 
309 i 544-44.

Centralny Ośrodek Informacji 
Poznańskiej Służby Zdrowia czyn 
ny codziennie, g. 7—22, tel. 989.

Telefon Zaufania — 988 czynny 
całą dobę, al. Marcinkowskiego — 
dyżurują: lekarz psychiatra wzgl. 
psycholog. Porady prawne głów­
nie z zakresu prawa rodzinnego, 
opiekuńczego, leczenia odwyko­
wego i chorób społecznych, tel. 
522-51.

Apteki tylko dyżury nocne: 
Dąbrowskiego 140/142, Główna 92, 
Dzierżyńskiego 349, Mickiewicza 
22, Kórnicka. 24, Słowiańska, Sta 
rołęcka 19, Głogowska 107/109, al. 
Marcinkowskiego 11 (całą dobę).

g WAPIO 1
PROGRAM I: 8.10 Estrada przy­

jaźni (Moskwa); 9.05 Dla kl. I i 11 
wych. muz.) „Kto melodię zna”; 
9.30 Opolskie propozycje muz.; 
9.45 Muz. wycinanki; 10.08 Muz. po 
pularna w transkrypcjach; 10.30 
Niezapomniane stronice — „Listy 
z podroży do Ameryki” H. Sien­
kiewicza; 10.40 Klasycy jazzu; 11.15 
Mozaika polskich melodii; 11.3v 
Gdańsk na muz. antenie; 12.45 Kol 
niczy kwadrans; 13 Kwadrans z 
big-bandem Woody Hermana; 
13.15 Konc. życzeń; 13.35 Tance z 
różnych epok; 14.05 Popołudnie w 
„jedynce”; la.05 List z Polski; 
15.10 D.c. popołudnie w „jedyn­
ce”; 16.30 Aktuain. kultural.; 16.35 
D.c. Popołudnia w „jedynce”; 
17 Radiokurier; 17.20 Koncert 
dnia; 18 Muzyka i Aktualności; 
18.33 Studio S-13; 20.05 Na
ukowcy — rolnikom; 20.20 Kon 
cert z gwiazdą — D. Roussos; 21.20 
Konc. chopinowski; 22.23 Zespół 
„Novi”; 22.30 Ludzie, epoki, oby­
czaje; 22.45 Muz. kącik wspom­
nień; 23.15 Konc. muz. polskiej.

Wiadomości: 0.01, 1, 2, 3, 4, 5, 
6, 8, 9, 10, 12.05, 15, 16, 19, 20, 21, 
22, 23.

PROGRAM II: 8.35 My 77; 8.45 
Muz. spod strzechy; 9 Świat muz. 
kameralnej; 10 „Dzienniki 1909— 
1917” Zofii Nałkowskiej; 10.30 Ra- 
vela flirt z przeszłością; 11.35 Eu­
ropejskie ballady ludowe; ,12.05 
Czas dobrych gospodarzy; 12i25 Hi­
storia o Frole Skobielewie; 12.45 
Śpiewa Chór Męski „Cantilena”; 
13 Ola kl. I i II (jęz- polski) „Kot 
w butach” — słuch.; 13.25 Muzy­
ka; 13.35 Ze wsi i o wsi; 13.50 Ak­
torzy i piosenki; 14.10 Więcej, le­
piej, nowocześniej; 14.25 Konc. 
operowy; 15 Program dla dziew­
cząt i chłopców; 15.40 P. Hinde- 
mith — „Der Schwanendreher” 
„Łabędzi walc”; 16.10 Dla wsi i 
rolnictwa — oszczędności, kredy­
ty, ubezpieczenia; 16.25 Pięć mi­
nut o wychowaniu; 16.30 MeL z 
musicali; 16.40 Mag. informac.; 
16.50 Radioexpress; 17 Muz. lud. 
Wschodu — Indonezja; 17.20 Rep. 
literacki; 17.40 Radiowo-TV Szko-

Na budowie Osiedla Kopernika Proponujemy

eszcze z niewielkim optymizmem Rozładowywanie wagonów
Starannie i z dużym zaan­

gażowaniem przygoto­
wywano się do rozpo­

częcia budowy osiedla im. Mi­
kołaja Kopernika, największej 
inwestycji w historii Spół­
dzielni Mieszkaniowej „Grun­
wald”. Realizację tego przed­
sięwzięcia poprzedziło — na 
zlecenie inwestora — opraco­
wanie m. in. trzech koncepcji 
projektowych.

Posiadając kilka wersji wy­
brano najlepszą, aby nowy zes 
pół mieszkaniowy, zlokalizują 
ny przecież w śródmiejskiej za 
budowie, jak najlepiej spełniał 
wymogi współczesnej urbani­
styki i architektury oraz funk 
cje użytkowe. Autorem projek 
tu przyjętego do realizacji jest 
mgr inż. arch. Andrzej Łucz- 
kowski z poznańskiego „In- 
westprojektu”.

Ten sam cel przyświecał 
spółdzielni, z której inicjatywy 
powierzono poznańskim piasty 
kom opracowanie małej archi 
tektury na terenach wokół do 
mów i innych obiektów zloka 
lizowanych na osiedlu.

Wszystko więc wskazywało 
na to, że sama budowa prze­
biegać będzie bez zakłóceń. 
Stało się inaczej. Wznoszenie 
pierwszych domów na osiedlu, 
które składa się z trzech jed­
nostek mieszkaniowych, każ­
da dla około 5000 ludzi, roz­
poczęło się w 1974 roku. I już 
wtedy wyłoniły się kłopoty, co 
spowodowało, że w roku na­
stępnym nie oddano do użyt­
ku wszystkich planowanych 
mieszkań. Z kolei w roku 1976 
opóźnienia powstały przy bu­
dowie obiektów towarzyszą­
cych i dróg osiedlowych.

Na szczęście nie zbagateli­
zowano tych spraw i do porno 
cy generalnemu wykonawcy 
— Poznańskiemu Kombinato­
wi Budowlanemu w Suchym 
Lcsie — skierowano brygady 
Poznańskiego Przedsiębiorstwa 
Budowlanego nr 4. Dzięki te­
mu wzrosło tempo przy sta­
wianiu domów. Znacznie go­
rzej przedstawia się sytuacja 
z realizacją dróg osiedlowych. 
Dopiero ostatnio załoga przed 
siębiorstwa budowlano — mon 
tażowego kombinatu zabrała

iOOPOMfKOZł
* Naprawiano szosę na odcinku 

Poznań — Ławica załatano dziury, 
wyrównano nawierzchnię. Zbędny, 
roztopiony asfalt, pracownicy wy­
lali do młodego, zadbanego lasku. 
Z asfaltu utworzyły się twarde pły­
ty, które przygniatają drzewka — 
piszą spacerowicze.

Zarząd Dróg i Mostów postara 
się jak najszybciej asfalt usunąć.

(522) 

się energiczniej do tych robót, 
ale zaległości z lat poprzed­
nich nie tak prędko zdoła się 
nadrobić.

Około 2000 mieszkańców O- 
siedla Kopernika gnębią jesz­
cze inne sprawy. W ciągu zi­
my zdarzało się, że w niektó­
rych mieszkaniach grzejniki 
były ledwo ciepłe. Wprawdzie 
rozbudowana kotłownia cen­
tralnego ogrzewania przy ul. 
Danielaka, należąca do Poznań 
skiego Przedsiębiorstwa Budo 
wnictwa Przemysłowego nr 1, 
dostarcza wystarczającą ilość 
ciepła, jednak awarie występo 
wały w samych urządzeniach 
doprowadzających gorącą wodę 
z kotłowni do domów. Po to, 
aby wreszcie działały one 
sprawnie, zlecono NOT-owi 
wykonanie ekspertyzy. W naj­
bliższych dniach ma być goto 
wa. Wówczas na jej podstawie 
wiadomo będzie, co trzeba zro 
bić, aby osiedle było należycie 
ogrzewane. Ze wspomnianej 
kotłowni c. o. osiedle czerpać 
będzie ciepło jeszcze przez zi­
mę 1978/1979, a w następnym 
sezonie cieplik zapewni elek­
trociepłownia na Karolinie.

Mieszkańcy odczuwali także 
sporadycznie brak wody, gazu 
i energii elektrycznej, mimo że 
wszystkie te urządzenia są już 
zainstalowane. Spowodowane 
to było m. in. uszkodzeniami 
na samym placu budowy. Po 
prostu wystarczyło, że w ja­
kimś miejscu przerwano ka­
bel, a całe osiedle lub jego 
część pogrążyła się w ciemnoś 
ciach. Teraz tego rodzaju awa 
rie zdarzają się coraz rzadziej, 
co bynajmniej nie jest uspra­
wiedliwieniem.

Słuszne są także pretensje lo 
katorów do nie najlepszego wy 
kończenia pierwszych domów 
na osiedlu (zwłaszcza klatek 
schodowych, pomieszczeń piw 
nicznych itp.). Po prostu są 
one niedbale wykonane. Dla 
zlikwidowania wszystkich us­
terek kombinat powołał spe­
cjalną brygadę. To dobrze, że 
wreszcie generalnie zajęto się 
tym problemem, wszakże na­
suwa się pytanie — dlaczego 
w ogóle dopuszczano do pow­
stawania tak rażących „niedo­

Laureaci konkursu 
„I krok w fotografii

Poznańskie Towarzystwo Po 
tograficzne rozstrzygnęło w 
tych dniach kolejny, tradycyj­
ny konkurs pt. „I krok w foto­
grafii artystycznej. Jury mia­
ło do obejrzenia 154 prace od 
28 autorów.

Pierwszej nagrody nie przy­
znano. Drugie otrzymali: Wal­
demar Kalek i Jerzy Olbrych, 
zaś trzecią zdobył Zbigniew 
Stanisławski.

Na wystawę zakwalifikowa­
no 62 -fotogramy 19 autorów. 
Otwarcie wystawy nastąpi 19 
bm. w salonie przy uL Pade­
rewskiego 7. (c)

SPOTKANIE 
W DOMU DRUKARZA

Zarząd Koła Emerytów przy Poz­
nańskich Zakładach Graficznych 
im. M. Kasprzaka zaprasza na 
spotkanie koleżeńskie, które od­
będzie się w czwartek 5 maja br. 
o godz. 17.

dona; 14 Z romantycznej muz. 
fortep.; 15.05 Program dnia; 15.10 
Oklaski dla G. Becaud; 15.30 Her­
batka przy samowarze; 15.50 Dwie 
wersje piosenki „Czyż ona nie 
jest śliczna”; 16 „Rozszyfrowuje­
my piosenki; 16.20 To już histo­
ria — Dinah Washington w Klu­
bie Birdland; 16.45 Nasz rok 77;
17.05 Muz. poczta UKF; 17.40 Chro 
nometry, czasomierze i zegary...;
18 Muzykobranie; 18.30 Polityka 
dla wszystkich; 18.45 Pocztówka 
dźw. z Paryża; 19 Pow. w wyd. 
dźw. „Srebrne orły”; 19.35 Opera 
— B. Britten: „Albert Herring”;
19.50 „Jedna noc” pow. W. By­
kowa; 20 Granice muzyki; 20.40 
Na poboczu wielkiej polityki fel. 
Jerzego Krystka; 20.50 Grieg ina­
czej; 21 Studio 202 — wrocławski 
mag. rozrywk.; 22.08 Śpiewa Gil­
bert O’Sullivan; 22.15 Trzy kwa­
dranse jazzu; 23 Wiersze o tęskno 
cie; 23.05 Czas relaksu; 23.50 Śpie­
wają Nowi Singers.

Wiadomości: 5, 6, 7, 8, 10.30, 
12.05, 15, 17, 19.30, 22.

PROGRAM IV: 6.45 Radio- 

róbek”? Usuwanie usterek też 
kosztuje!

Domy stawiane przez załogę 
PPB nr 4, która posiada wie­
loletnie doświadczenie, wyko­
nywane są znacznie lepiej. 
Chyba więc dobrze się stało, 
że od budowy drugiej jedno­
stki mieszkaniowej zajmującej 
teren po południowo-wschod­
niej stronie projektowanego 
przedłużenia ul. Promienistej, 
generalnym wykonawcą wszy 
stkich prac — także dróg osied 
lowych — jest PPB nr 4. Dla 
ścisłości trzeba przyznać, że 
znhlazło się ono w korzystniej 
szej sytuacji od Poznańskiego 
Kombinatu Budowlanego w 
Suchym Lesie, bowiem przy­
stąpiło do wznoszenia domów 
na niemal całkowicie uzbrojo 
nym terenie. Natomiast zało­
dze kombinatu rozpoczynają­
cej budowę prace utrudniał 
fakt, że równocześnie prowa­
dzono roboty uzbrojeniowe.

Do końca tego roku na O- 
siedlu Kopernika mieszkać ma 
około 5000 osób, a więc jedna 
trzecia ogólnie planowanej licz 
by. Właśnie dlatego konieczne 
jest zwiększenie tempa przy 
stawianiu obiektów towarzy­
szących, zwłaszcza dawno roz­
poczętego pierwszego dużego 
(3500 m kw. powierzchni użyt­
kowej) pawilonu handlowo- 
usługowego. Spółdzielnia dla 
wypełnienia obecnych braków 
w zaopatrzeniu mieszkańców, 
projektuje otworzyć placówki 
w pomieszczeniach zastęp­
czych. To tylko półśrodki, któ 
re nie są jednak w stanie roz 
wiązać całkowicie obecnych 
trudności w tym zakresie.

Zaniepokojenie budzić musi 
także fakt, że w tegorocznym 
planie inwestycyjnym nie zna 
lazły się wcześniej przewidy­
wane obiekty — m. in. szkoła, 
żłobek 4 drugie przedszkole 
(pierwsze otwarte będzie w II 
kwartale br.).

W sumie w tym roku na O- 
siedlu Kopernika powinna na­
stąpić generalna poprawa pod 
względem tempa i jakości 
wznoszonych domów oraz bu­
dowy dróg osiedlowych. Oby 
rzeczywistość potwierdziła to 
w pełni! (an)

KALEJDOSKOP 
POZMAMSKI

Eołografrk poznański, Janusz 
• Nowacki, członek PTF, 

otrzymał I nagrodę na konkursie 
pt. „My Dołnoślązacy". Zarazem 
dowiedzieliśmy się, że Grzego­
rzowi Borowskiemu przyznano 
wyróżnienie na II Ogólnopolskim 
Salonie Barwnych Przeźroczy 
DIA—PÓL 77 w Radomiu. Obu 
laureatom gratulujemy, (c)

Dla poprawy wykorzystania 
autobusów PKS wykonują­

cych tzw. przewozy zamknięte 
(pracownicze i szkolne), w po­
znańskim przedsiębiorstwie pole 
cono kierowcom zabieranie po 
drodze (w przypadku częściowe­
go zapełnienia pojazdu) pasaże 
rów oczekujących na przystan­
kach. Zaopatrzono więc kierow­
ców w niezbędny zestaw bile­
tów jednorazowych, (bop)

express; 11 Dla kt HI lic. (jęz. 
polski): „Kurtyna w górę”; 11.30 
Polscy artyści na płycie Supra- 
phonu; 11.55 Gra zespół Extra 
Bali; 12.05 Czas dobrych gospoda 
rzy; 12.25 Giełda płyt; 13 Naukow 
cy — rolnikom; 13.15 Z radio­
wej fonoteki muzycznej; 13.50 Dla 
kl. I lic. (jęz. polski): „Piórem^ 
słowem, szablą”; 14.25 Radiowy 
Tygodnik Kulturalny; 15.05 Lite­
ratura dla dzieci — dyskusja li­
teracka; 15.25 „Konfrontacje”; 
16.05 Muzyka K. Szymanowskie­
go; 16.40 Słuchacze piszą — my 
odpowiadamy; 16.50 Radioexpress; 
17 Gra Benon Hardy; 17.15 Wier­
sze o pracy; 17.40 Z taśmoteki spi 
kera; 17.50 „Grzech” — opow. 
E. Pieryka; 18.10 Poznańscy so­
liści; 18.25 Tajemnice materii — 
Sygnasy z Kosmosu; 18.40 W tros 
ce o słowo i treść — Nasz język 
codzienny; 19 Ekonomia na co 
dzień; 19.15 Jęz. hiszpański; 19.30 
Studio Stereo zaprasza (stereo); 
22.15 Rozmowy o książkach; 22.35 
„W stylu sweet”.

Wiadomości: 12, 16.

na zlecenie
ę*  iągle za mało mamy wagonów, wiele jest za długo prze- 

trzymywanych u klientów kolei, którzy nie mogą nadążyć 
z ich terminowym załadunkiem lub rozładunkiem. Nic przeto dziw, 
nego, że brakuje wagonów do przewozu węgla, mebli, kruszywa 
cementu i innych towarów, a niekiedy sytuacja jest wręcz a|^ 
mująca.

Najwięcej kłopotów — co potwierdzają wieloletnie obserwacje 
i analizy — przysparza terminowa odprawa wagonów małym za. 
kładom. Dopóki miały one dosyć pracowników, a wagony naci, 
chodziły pojedynczo wcześniej awizowane — operacje przeładuj 
kowe nie stanowiły większego problemu; teraz jednak, gdy ludzi 
do pracy wszędzie brakuje, a na bocznice zajeżdżają nieraz cale 
pociągi towarowe — ich terminowy rozładunek własnymi silami 
zakładów staje się coraz trudniejszy. Często nawet niemożliwy 
mimo dużego wzrostu kosztów.

Czy w takiej sytuacji wystarczy tylko krytykować i karać finan. 
sowo zakłady przetrzymujące wagony? Zapewne trzeba im pomóc 
wybrnąć z transportowej opresji. Tylko jak? Jest to skomplikowany 
problem, ale można chyba próbować go rozwiązać. Czy przykła­
dowo nie warto utworzyć rejonowe przedsiębiorstwa obsługi prZe. 
ładunkowej małych (czy nawet średnich) zakładów nie posiadają, 
cych własnych służb spedycyjnych?

Cóż to byłaby dla nich za ulga, gdyby takiemu wyspecjalho- 
wanemu przedsiębiorstwu mogły zlecić wykonanie określonych prac 
— rozładowania kilku wagonów węgla, załadowania na platfor­
my wyprodukowanych (np. w ciągu doby czy kilku dni) towarów 
wywiezienia z magazynów narosłych zapasów. Nie trzeba by się 
martwić o ludzi i transport, a zająć wyłącznie produkcją.

Takie przedsiębiorstwa mogłyby wykorzystać wszystkie, choó 
nieliczne i rozproszone, mechaniczne urządzenia przeładunkowa. 
Na ogół — będąc w posiadaniu zakładów — są one bowiem 
używane sporadycznie lub tylko... wypożyczane sąsiadom. Przed­
siębiorstwa te mogłyby też przejąć liczne brygady nazywane gos­
podarczymi, które stworzyły sporą grupę ludźi do prac przeła- 
dunkowych. A wykorzystując nowoczesny sprzęt, mogliby oni prze­
ładowywać więcej i szybciej, (bop)

Poznaniacy w ogólnopolskim

przeglądzie piosenki
Finał Ogólnopolskiego Mło­

dzieżowego Przeglądu Piosen­
ki rozpoczyna się dzisiaj w To 
runiu. Impreza, zorganizowana 
przez Zarząd Główny ZSMP, 
ma na celu wyłonienie najwar­
tościowszych młodych zespo­
łów i wokalistów — amatorów, 
których warto przedstawić pu­
bliczności całego kraju oraz za­
pewnić im warunki dalszego ar 
tystycznego rozwoju.

W wyniku kilkustopniowych 
eliminacji, do toruńskiego fina­
łu (potrwa do 7 bm.) przystę­

W księgarni „zagranicznej"

Księgarnia Wydawnictw Importowanych w Poznaniu została ni*  
dawno przeniesiona z placu Wolności do nowych pomieszczen 
przy ul. Czerwonej Armii 39. Placówka ta dobrze znana jest wi*  
lu mieszkańcom Wielkopolski, a odwiedzają ją również turyści 
zagraniczni, szukający tu map i przewodników mówiących o Poj 
sce. Po otwarciu w ubiegłym roku nowej księgarni „Przyjazn 
przy ulicy Ratajczaka, specjalizującej się w upowszechnianiu P*  
zycji wydawanych w krajach socjalistycznych, Księgarnia Wy 
dawnictw Importowanych oferuje obecnie ukazujące się na *a‘ 
chodzie książki naukowo-techniczne z różnych dziedzin wiea’/' 
podręczniki i teksty do nauki języków obcych oraz albumy o P®' 

sce i przewodniki w językach zachodnioeuropejskich, (zf)
/ Fot. — H. Kam«

f TEŁEWII3A~~J

PROGRAM 1: 6 — TTR — 
Wskazówki metodyczne, 1. 11;
6.30 — TTR — Fizyka, 1. 35: 
„Sztuczrte przemiany jądrowe, 
energia”; 7.30 -y „Ojciec żołnie­
rza” — film fab. prod. radź.; 
9 ’— Fizyka, kl. VI: Rozszerzal­
ność cieplna ciał”; 10 — Histo­
ria, kl. V: „W Polsce Kazimie­
rza”; 12 — Wychowanie muzycz­
ne, kl. VII—VIII: „instrumenty 
i zespoły”; 1Z.45 — R-TV Szkoła 
Średnia — Język polski, 1. 21, 
sem. 2; „Pan Tadeusz — boha­
terowie i wydarzenia”; 13.25 — 
R-TV Szkoła Średnia — Matema­
tyka, 1. 27, sem. 2; 15.25 — NURT 
— Matematyka: „Reforma naucza 
nia początkowego matematyki”. 
Wykład prof. dr. Semadeni; 16 — 
„Obiektyw”; 16.20 — Dziennik 
(kol.); 16.35 — Losowanie Małego 
Lotka; 16.50 — Studio Sport (kol.); 
17.45 — Wielka gra; 18.35 — Skar 
by Siódmego Kontynentu: „Kwia 

puje kilkanaście grup i solistów 
Znajdują się pośród nich dwa 
zespoły poznańskie — stu­
dencki (z klubu „Od Nowa”) 
„Sauna Będ” (m. in. laureat fe 
stiwalu studenckiego w Kra­
kowie) i duet „Antrakt”. Wiel- 
kopolskę reprezentuje ponadto 
grupa wokalna Technikum Bu­
dowy Fortepianów w Kaliszu.

Jedną z nagród dla laureatów 
Przeglądu stanowi zaproszenie 
do udziału w tegorocznym fe­
stiwalu opolskim, (wig)

ty i demony” — franc. fil® s. 
(kol.); 19 — Dobranoc dla o 
młodszych i program dla mio . n 
ży (kol.); 19.30 — wieczór 2“‘L 
nikiem (kol.); 20.30 — ”, 22Jl
Raąuin” — franc. film fab” 
— Fakty, opinie, hipotezy 
„Świat uczuć”; 22.55 — Dzie 
(kol-)- Jeflł

PROGRAM 2: 16.15 —. ^45,
francuski — Kurs 2 stopnia, • 
cz. 2; 16.50 — „Miłostki Pe. .7,40 
filozofa” — węg. film 
— Teatr w domu: „Moja r 
na” — ode. 1 jug. fil®u 
18.10 — „Latający Holende
18.40 — „Teleskop”; 19 — 1 „raiii 
noc dla najmłodszych i Pr0o^je 
dla młodzieży (kol.); 19-30 x 
czór z dziennikiem (kol.); 2 •. ji 
Śladami Piastów — wrocła ’ n>i 
— Studio Sport — Hokejów- A„ 

świata, grupa ”,4 strzostwa
(kol.). W przerwie meczu j' 
godziny”; 23 — Język angi^ 
Kurs podstawowy, 1. 28;
NURT — Pedagogika: „JC" lV 
ja dydaktyczna w obwody 
mkniętym”. Wykład pro*'  
Leona Leji.


